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Polski Festiwal
w Houston

Trzy dni wypełnione zabawą, pokazami tańców
regionalnych i pysznym polskim jedzeniem –
tegoroczna edycja Polskiego Festiwalu w Houston
przyciągnęła liczne grono uczestników i może
zaliczyć się do naprawdę udanych wydarzeń.

 str. 15

 Karol Nawrocki – X

50.89 proc. do 49.11 proc. – taką
przewagą, wynoszącą niespełna 2 proc.
głosów, Karol Nawrocki pokonał Rafała
Trzaskowskiego w wyborach na prezy-
denta Polski. Frekwencja była bardzo
wysoka i wyniosła niemal 72 proc., a obaj
kandydaci otrzymali po ponad 10 milio-
nów głosów każdy. Jednak to kandydat

popierany przez Prawo i Sprawiedliwość
zwyciężył – również wśród Polonii w
USA. Jak dokładnie kształtowały się wy-
niki, kim jest nowy prezydent Polski
oraz jego żona, nowa Pierwsza Dama RP
oraz kiedy nastąpi oficjalne zaprzy-
siężenie?

Czytaj dalszy  str. 20-22

Popierany przez PiS Karol Nawrocki 
pokonał kandydata Koalicji Obywatelskiej 
Rafała Trzaskowskiego 

Polacy wybrali 
prezydenta

XXXV Zjazd SWAP 
i 100-lecie Korpusu 
Pomocniczego Pań

 str. 18

Eurowizja 2025: 
Jak wypadła Polska?

 str. 23

Polka z koroną 
II Wicemiss Świata

 str. 25

Leon XIV – pierwszy 
w historii papież z USA

 str. 26
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MARCIN BOLEC
REDAKToR 
NACZELNY

Za nami wybory prezydenckie
w Polsce – wydarzenie, które
elektryzowało opinię pub-
liczną przez wiele tygodni, a

jego echa będą jeszcze długo wy-
brzmiewać w debacie publicznej. Nie-
zależnie od tego, jak rozłożyły się nasze
sympatie polityczne, jedno jest pewne:
była to elekcja wyjątkowa. Rekordowa
frekwencja, zarówno w kraju, jak i wś-
ród Polonii – i w Stanach Zjednoczo-
nych, i na całym świecie – budzi sza-
cunek i daje powody do dumy. Tysiące
osób stanęły w długich kolejkach, nie-
rzadko poświęcając wiele godzin tylko
po to, by oddać głos. To budujące świa-
dectwo tego, że losy Polski wciąż leżą
nam głęboko na sercu — bez względu
na to, gdzie mieszkamy, jak długo jes-
teśmy za granicą i jakie mamy poglądy.

Taka postawa zasługuje na naj-
wyższe uznanie. To wyraz odpowie-
dzialności za wspólnotę, dowód troski
o przyszłość Polski. To znak, że mimo
codziennych obowiązków, często bar-
dzo daleko od kraju, nie jesteśmy obo-
jętni wobec spraw, które kształtują
rzeczywistość naszych bliskich i nas
samych. Nieważne, na kogo oddaliście
swój głos – liczą się świadomość i
uczestnictwo.

Jaka będzie ta nowa prezydentura?
Czas pokaże. Urząd prezydenta to
ogromna odpowiedzialność – moralna,
społeczna, historyczna. A przed no-
wym prezydentem stoi ogromne wy-
zwanie – by być głową państwa
wszystkich Polaków, nie tylko tych,

którzy go wybrali. To także odpowie-
dzialność za wizerunek Polski na arenie
międzynarodowej, za sposób prowa-
dzenia dialogu społecznego, za prze-
strzeganie konstytucji i troskę o
wspólne dobro. Mam nadzieję, że nowy
prezydent udźwignie tę odpowiedzial-
ność z godnością, rozwagą i szacun-
kiem wobec każdego obywatela – bez
względu na jego światopogląd czy
przekonania polityczne.

Tymczasem przed nami lato – czas,
na który wielu z nas czeka z niecier-
pliwością. To nie tylko pora odpo-
czynku, ale i czas powrotów. Powrotów
do kraju, do rodzinnych stron, do
miejsc, które znamy z dzieciństwa… 

Zachęcamy Was serdecznie, byście
podzielili się z nami swoimi
wrażeniami. Jak zmieniła się Polska w
Waszych oczach? Co Was zaskoczyło
– pozytywnie lub negatywnie? Czy
Polska dziś to kraj, do którego chcieli-
byście wrócić na stałe? Czasem jedno
szczere spostrzeżenie osoby, która
długo była poza krajem, potrafi więcej
powiedzieć niż opasłe analizy eksper-
tów. Szczególnie interesują nas reflek-
sje osób, które nie były w ojczyźnie od
lat – Wasze spojrzenie może być bez-
cennym komentarzem do zmian, jakie
przeszła Polska.

Najciekawsze listy i relacje mamy
nadzieję opublikować na łamach
„Białego Orła”. Może uda się nam w
ten sposób stworzyć razem przestrzeń
do rozmowy o Polsce – tej, którą zos-
tawiliśmy i tej, do której wracamy. •

Zoja skubis

PLUS, MINUS

19-letnia Zoja Skubis zdobyła Mount Everest i stała się najmłodszą Polką w historii,
która tego dokonała. Weszła na szczyt 18 maja br. To nie tylko jej sukces, ale rów-
nież ważne wydarzenie dla polskiego himalaizmu.

KURSY WALUT:
1 USD = 3.73 PLN |  1 PLN = 0.27 USD 

Źródło: Narodowy Bank Polski. Kursy z 2 dni przed datą wydania.

DonalD Tusk
„Nie ma już na co czekać. Ruszymy z robotą” – zapowiedział premier Polski, komen-
tując zwycięstwo Karola Nawrockiego w wyborach prezydenckich. Po półtora roku od
przejęcia rządów – tak, chyba najwyższy czas zacząć coś robić… 
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Przypomnijmy parę zasad odnośnie
do ubezpieczeń na zdrowie w czasie
pobytu za granicą:
1. Po pierwsze: wyjazdowe ubezpieczenia

na zdrowie wykupujemy na okres od
momentu opuszczenia kraju do mo-
mentu powrotu. Istnieje możliwość
przedłużenia czasu trwania polisy, jeśli
przedłużymy pobyt za granicą. Zazwy-
czaj trzeba tego dokonać przed wygaś-
nięciem oryginalnej polisy, tak by za-
chować ciągłość pokrycia.

2. Cena polisy zależy od paru czynników
– przede wszystkim od ilości osób na
polisie, wieku ubezpieczonych, czasu
pobytu za granicą, kraju lub krajów,
które odwiedzamy, oraz wysokości po-
krycia i deductible w polisie.

3. Należy pamiętać, że jeśli odwiedzamy
kilka krajów w trakcie podróży, to naj-
częściej należy podać do wyceny kraj,

w którym spędzimy najwięcej czasu.
Polisy wyjazdowe na zdrowie najczęś-
ciej będą obowiązywać w całym regio-
nie, a nie tylko w danym kraju.

4. Większość polis będzie pokrywać koszty
leczenia wypadku oraz nowych zacho-
rowań w czasie pobytu za granicą. Jeśli
jesteśmy w trakcie leczenia lub terapii
upewnijmy się, czy nasza polisa wyjaz-
dowa pokryje leczenie tych schorzeń
lub schorzeń z nimi związanych.

5. Większość z nas nie zdaje sobie sprawy,
że największym kosztem leczenia za gra-
nicą może okazać się koszt transportu
medycznego do kraju. W razie poważnej
choroby lub wypadku nie możemy pod-
różować samolotami rejsowymi. Koszt
samolotu medycznego z opieką medyczną
na pokładzie to cena rzędu setek tysięcy
dolarów, więc ważnym jest, by upewnić
się, że polisa pokrywa takie koszty. 

6. Jeśli zamierzamy aktywnie spędzać
czas, korzystając z bogactwa mniej lub
bardziej ekstremalnych sportów lub za-
jęć, to warto dokupić specjalny dodatek,
który pokryje koszty leczenia w razie
wypadku związanego z nimi. W więk-
szości sytuacji zwykła polisa nie pokryje
tego rodzaju kosztów.

7. Polisę na zdrowie w trakcie pobytu za
granicą najlepiej wykupić najpóźniej do
dnia poprzedzającego wyjazd tak, by
uniknąć dodatkowych restrykcji
związanych z wejściem jej w życie.
Jeśli szukacie Państwo możliwości wy-

kupienia polisy na zdrowie na czas pobytu
za granicą, to możecie dokonać tego oso-
biście odwiedzając biuro Obamacare Hot-
lineTM w Chicago, przez telefon dzwoniąc
pod numer 844-944-7526 lub odwie-
dzając stronę w języku polskim www.oba-
macarehotline.com/PL/plany-wyjazdowe-
pl/, gdzie możecie dokonać takiego zakupu
samodzielnie. Po wykupieniu polisy pełny
zestaw dokumentów wraz z kartami ubez-
pieczeniowymi zostanie do Państwa auto-
matycznie wysłany pocztą elektroniczną
na wskazany adres emailowy.

Dla osób do 69. roku życia polecamy
plany typu Patriot Platinum Travel za-
pewniające rozszerzony zakres pokrycia
na zdrowie w trakcie pobytu za granicą
nawet do $8 milionów na osobę i opcją
deductible $0. Osobom powyżej 70. roku
życia, posiadającym Medicare, polecamy
plany typu Globehopper Senior, gdzie
znajdziecie Państwo pokrycie dostoso-
wane do Państwa wieku, w odpowiednich
limitach i w najtańszej cenie. 

Twórzmy wspomnienia pełne radości,
a nie zmartwień związanych z kosztami
leczenia. 

 RobeRT sobcZak

Ubezpieczenie na zdrowie 
w czasie pobytu za granicą 

 Archiwum WEM

Medicare po polsku® and Obamacare Hotline TM are not endorsed by or affiliated with Medicare or any government program. Calling the number provided will connect you directly to a licensed insurance agency/agent not affiliated with the U.S. Government or Medicare. We might not offer every plan available in your area. 
Any information that I provide is limited to those plans I do offer in your area.The number of available products in your area varies by state and county.  Please contact Medicare.gov or 1-800- MEDICARE, or your local State Health Insurance Program to get information on all of your options.

Okres urlopowy już lada mo-
ment. Wielu z nas szykuje się
na podróże wakacyjne. Często
są to wyjazdy poza USA. Wy-
syłamy też naszych milusiń-
skich na kolonie do ojczyzny
lub po prostu odwiedzamy ro-
dzinę za granicą. Posiadając
ubezpieczenie zdrowotne 
w USA, nie zawsze pamiętamy
o tym, by zabezpieczyć nas
lub nasze dzieci przed kosz-
tami leczenia lub wypadku 
w trakcie pobytu za granicą.
Wielu z nas po prostu nie
zdaje sobie sprawy, że takie
plany zdrowotne istnieją lub
po prostu w natłoku spraw or-
ganizacyjnych związanych z
wyjazdem o tym zapominamy.
Na szczęście nabycie ubezpie-
czenia na zdrowie jest pro-
stsze niż by nam się
wydawało. Poza tym koszt ta-
kiego planu może okazać się
na tyle mały, że nie warto bę-
dzie go nie wykupić. 



WSławkowie podpisano
umowę inwestycyjną
między Agencją Rozwoju
Przemysłu a Eurotermi-

nalem Sławków. Celem porozumienia
jest stworzenie największego hubu
logistycznego w regionie, który bę-
dzie obsługiwał projekty związane z
odbudową Ukrainy. 

– Kiedy mówimy o odbudowie
Ukrainy, mówimy nie tylko o potrze-
bie pomocy Ukraińcom po wojnie, ale
również o interesie dla Polski. Nie
może być tak, jak było kiedyś. Pamię-
tacie, że wszyscy angażowali się, Pol-
ska też – mówię o wojnie w Iraku – a
później na odbudowie zarabiali ci naj-
więksi, a Polska została na lodzie de
facto – powiedział premier Donald
Tusk, obecny na uroczystości.

Szef rządu podkreślił, że w obliczu
dziesiątek, a nawet setek miliardów
złotych, jakie świat, Europa i Ukraina
przeznaczą na odbudowę, rozbudowa
tego strategicznego węzła logistycz-
nego – serca logistyki Europy – ma
na celu zapewnienie Polsce realnego
udziału w tym procesie i możliwości

czerpania z niego wymiernych ko-
rzyści.

– To nic złego powiedzieć: tak,
chcemy zarobić wielkie pieniądze dla
Polski na odbudowie Ukrainy. Chcemy
pomóc, ale chcemy też na tym zarobić.
I do tego potrzebny jest ten szcze-
gólny hub, ten szczególny suchy port
– mówił Donald Tusk. Wartość pod-
pisanej umowy to ponad 180 mln zł, z

czego ok. 108 mln zł stanowi dokapi-
talizowanie ze środków własnych ARP. 

Euroterminal Sławków (miasto leży
15 km od Dąbrowy Górniczej) to je-
dyny w UE terminal przystosowany do
obsługi pociągów szerokotorowych ze
Wschodu. Dzięki tzw. linii hutniczej
szerokotorowej (LHS) docierają do
niego pociągi szerokotorowe z Ukrainy
i Azji (w tym z Chin).  Tom

– Chcemy pomóc, ale chcemy też na tym zarobić – mówił w Sławkowie Donald Tusk

Euroterminal Sławków ma się stać sercem europejskiej logistyki

180 milionów 
na suchy port

 gov.pl

– Centralny Port Komunikacyjny, który wchodzi w
fazę realizacji, będzie największą inwestycją in-
frastrukturalną w dziedzinie lotnictwa – podkreś-
lił podczas Szczytu Lotniczego w Krakowie Da-
riusz Klimczak, minister infrastruktury. 

Szczyt, który został zorganizowany w ramach prezy-
dencji Polski w Radzie UE, odbył się pod hasłem „Ku
bezpiecznemu, czystemu i konkurencyjnemu lotnictwu
europejskiemu”. Dariusz Klimczak podkreślił, że Polska
rozbudowuje ten cywilny środek transportu w partner-
stwie z lotnictwem wojskowym, co ma związek z kwes-
tiami bezpieczeństwa i sytuacją za wschodnią granicą
kraju. 

Minister infrastruktury przypomniał, że premier
Donald Tusk przekazał informację o rozpoczęciu postę-
powania w trybie dialogu konkurencyjnego na gene-
ralnego wykonawcę terminala pasażerskiego lotniska
Centralnego Portu Komunikacyjnego (CPK). Szacuje
się, że wartość kontraktu wyniesie około 5 mld zł.

Szef resortu ocenił, że Centralny Port Komunika-
cyjny, który ma przyjąć pierwsze samoloty w 2032
roku, będzie najnowocześniejszym lotniskiem w Euro-
pie.

– Kwestii zabezpieczenia polskich interesów będzie
służyć to, że operatorem lotniska nie będzie między-
narodowe konsorcjum, ale spółka Polskie Porty Lotni-
cze. CPK będzie też głównym hubem dla narodowego
przewoźnika PLL LoT – poinformował minister, do-
dając, że PLL LoT przygotowuje się do rozstrzygnięcia
przetargu na zakup nowych samolotów. Decyzję w tej
sprawie powinny zapaść w ciągu miesiąca.

Krakowski szczyt zgromadził przedstawicieli naj-
ważniejszych unijnych instytucji lotniczych (Komisja
Europejska, EASA, Eurocontrol), krajów członkowskich
i partnerskich, a także ekspertów, przedstawicieli prze-
woźników i branży lotniczej.

 TOm

5 miliardów złotych na terminal
pasażerski CPK

Kraków gościł
Szczyt Lotniczy

– Centralny Port Komunikacyjny będzie najnowocześniej-
szym lotniskiem w Europie – powiedział Dariusz Klimczak

 Małopolski Urząd Wojewódzki/FB

Po raz pierwszy w historii liczba du-
chownych sprawujących obowiązki
duszpasterskie spadła w Polsce po-
niżej 25 tysięcy – wynika z grudnio-
wych danych GUS. Rzecz nie dotyczy
tylko księży katolickich. 

Na koniec ubiegłego roku w Polsce
było 24 tysiące 998 osób duchownych
sprawujących obowiązki duszpasterskie –
podał GUS. oznacza to, że po raz pierw-
szy w historii zeszliśmy poniżej 25 tys.
Próg 26 tys. padł we wrześniu 2023
roku.

W ciągu 12 miesięcy liczba pra-
cujących duchownych spadła o 945
osób, czyli o 3.6 proc. Nie chodzi o sa-
mych duchownych katolickich, o czym
świadczy aż 4.7 proc. rdr spadek (o 194
osoby) wśród kobiet – duchownych, a o
3.4 proc. rdr wśród mężczyzn (o 751
osób). W rezultacie na koniec ub. roku w
Polsce było 21.1 tys. duchownych-
mężczyzn i 3.9 tys. – kobiet.

W przypadku Kościoła katolickiego
tendencję spadkową potwierdzają dane
o liczbie alumnów. W roku akademickim
2024/25 do kapłaństwa w polskich se-

minariach przygotowywało się 1,594
mężczyzn, rok wcześniej było to 1,690.
Dla porównania: w 2000 roku kleryków
było 6,789, w 2010 roku – 4,662, a w
2020 – 2,556.

Choć polski Kościół nie podaje oficjal-
nej statystyki, z danych cząstkowych pub-
likowanych na stronach diecezjalnych
wynika, że liczba nowych księży diecez-
jalnych w 2025 r. może nie przekroczyć
130 osób – pisał niedawno portal Deon.
Jednocześnie około 40 procent duchow-
nych ma powyżej 50 lat.

 TOm

Rekordowo niska liczba osób duchownych nad Wisłą

Polsce ubyło tysiąc księży

Wiadomości z Polski6



Nie mam wątpliwości, że naszą
wolność, suwerenność, którą
mamy po 89 roku, zawdzię-
czamy także Ameryce. To

Stany Zjednoczone są największym
gwarantem bezpieczeństwa – powie-
dział prezydent Andrzej Duda podczas
wystąpienia na CPAC Polska 2025 w Ja-
sionce k. Rzeszowa.

Prezydent RP podkreślił, że „od sa-
mego początku twardo i zdecydowanie
uczestniczymy we wspieraniu Ukrainy”.
– Wspieraliśmy i wspieramy Ukrainę,
uważając to za element naszej sojusz-
niczej odpowiedzialności – powiedział
Andrzej Duda.

Prezydent wyraził nadzieję, „że Pol-
ska nadal będzie podążała drogą roz-
woju, mądrych sojuszy i zacieśniania
więzi euroatlantyckich”. – Ta część Eu-
ropy jest bardzo ważna i Donald Trump
znakomicie to rozumie. Trzeba uczynić
wszystko, aby budowa pierwszej w Pol-
sce elektrowni jądrowej w technologii
amerykańskiej została jak najszybciej
zrealizowana. To jest niezbędne dla za-
pewnienia nam bezpieczeństwa ener-
getycznego, ale też dla zacieśnienia
strategicznego sojuszu z USA – powie-
dział Andrzej Duda.

– Wzywam rząd, żeby to było reali-
zowane. Mam nadzieję, że przyszły pre-
zydent nie pozwoli tego opóźnić ani
zniszczyć – dodał Duda.

CPAC (Conservative Political Action
Conference) jest corocznym wydarze-
niem, w którym biorą udział konserwa-
tywni aktywiści i urzędnicy wybrani z
różnych części USA. W tym roku Polska

była po raz pierwszy gospodarzem tej
konferencji.

Na marginesie konferencji Andrzej
Duda rozmawiał z Kristi Noem, sekreta-
rzem ds. Bezpieczeństwa Krajowego USA.
W lutym bieżącego roku prezydent RP
uczestniczył w konferencji CPAC w Wa-
szyngtonie, w trakcie której spotkał się z
Donaldem Trumpem.  Tom

Andrzej Duda rozmawiał w Jasionce z Kristi Noem, sekretarzem ds. Bezpieczeństwa
Krajowego USA

Prezydent Andrzej Duda na konferencji CPAC w Jasionce mówił o wojnie 
na Ukrainie i relacjach z USA 

Sojusznicza 
odpowiedzialność

 prezydent.pl

Sprzedaż detaliczna w kwietniu wzrosła o
7.6 proc., wyraźnie bijąc konsensus anality-
ków na poziomie 3.4 proc. – To najwyższa
dynamika sprzedaży detalicznej od trzech
lat – poinformował na platformie X Andrzej
Domański, minister finansów.

Główny Urząd Statystyczny podał, że sprze-
daż detaliczna w cenach stałych w kwietniu
2025 r. wzrosła o 7.6 proc. w ujęciu rocznym, a
w ujęciu miesięcznym o 6.2 proc. Sprzedaż de-
taliczna w cenach bieżących w ubiegłym mie-
siącu wzrosła o 7.9 proc. rok do roku.

Mariusz Zielonka, ekonomista Konfederacji
Lewiatan, skomentował, że dane nie oddają
prawdziwego obrazu, gdyż w tym roku Wielka-
noc była później niż w 2024 r. – To spowodo-
wało spadek sprzedaży w marcu i wzrost w
kwietniu. Przekroczył on oczekiwania ekonomis-
tów blisko dwukrotnie, ale dopiero dane za maj
pokażą, na czym tak naprawdę stoimy – zazna-
czył ekonomista.

Ekspert zwrócił uwagę, że ostatnie cztery
miesiące przyniosły dwa silne wzrosty sprze-
daży detalicznej i dwa mniejsze spadki. –
Gdyby pominąć sztucznie zawyżone lub za-
niżone punkty odniesienia sprzed roku, to
może się okazać, że nadal konsumpcja nie jest
w złej kondycji – stwierdził Mariusz Zielonka,
dodając, że roczny spadek w kwietniu odnoto-
wała jedynie kategoria „Pozostałe” (6 proc.
rdr). Wszystkie inne kategorie – jak dodał –
były na plusie.

– Siłę konsumpcji pokazuje pokaźny wzrost w
dobrach trwałych – meble, RTV i AGD. Notują
drugi, po motoryzacji, wynik wzrostu w kwiet-
niu. Jest to kategoria produktów, które nie są
tak silnie obarczone zmianami w datach świąt,
jak np. żywność. Ta wystrzeliła, notując wzrost
zbliżony do 10 proc. w relacji rocznej i 9 proc. w
relacji miesięcznej – wskazał ekspert.

 TOm

Polacy wydali 
więcej na zakupy

Spektakl, podczas którego francuska ak-
torka przejdzie po linie zawieszonej 15 m
nad poznańskim Placem Wolności, rozpocz-
nie 35. edycję malta Festivalu. Prestiżowa
impreza odbędzie się w dniach 20-28
czerwca.

Wspomniany spektakl to „otwarte linie”
francuskiej grupy Basinga. Na mierzącej około
200 m linie będzie chodzić Tatiana-Mosio
Bongonga, jedna z aktorek zespołu. 

Agata Kołacz, dyrektorka programowa
Malta Festival, wskazała, że widzowie będą
mogli zobaczyć spektakle odgrywane na kil-
kunastu scenach, umiejscowionych zarówno na
ulicach miasta, jak i np. na Międzynarodowych
Targach Poznańskich i w Centrum Kultury Za-
mek.

Jedną z najbardziej rozpoznawalnych
gwiazd tegorocznej Malty będzie Tilda Swin-
ton, która wystąpi w Poznaniu w spektaklu
„Embodying Pasolini”, inspirowanym kostiu-

mami do filmów słynnego włoskiego reżysera
Piera Paola Pasoliniego. – To jest jej list miłosny
do kina Pasoliniego, ale też umiłowanie rze-
miosła kostiumu filmowego, który współtworzy
każdą z filmowych postaci i często ginie zaraz
po planie filmowym w jakiejś filmowej scenie
– wskazała dyrektorka programowa Malty.

W ramach cyklu „Głosy kobiet” odbędą się
spotkania poświęcone literaturze tworzonej
przez kobiety. Wśród zaproszonych twórczyń
znalazły się m.in. Joanna Bator, Claudia Du-

rastanti, włoska pisarka i tłumaczka, a także
Gwendoline Riley, brytyjska pisarka.

Z kolei cykl „Kino kobiet” to bezpłatne
seanse i spotkania z artystkami m.in. Ag-
nieszką Holland, olgą Chajdas, Marią Zbąska,
Aleksandrą Terpińską i Katarzyną Klimkiewicz.

Nazwa całej imprezy pochodzi od Jeziora
Maltańskiego, przy którym wystawiano plene-
rowe przedstawienia teatralne. Więcej infor-
macji na stronie: https://malta-festival.pl/

 TOm

35. edycja malta Festivalu w Poznaniu
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Nasze relacje, nasze inwestycje, wspólna obrona,
wspólne wartości – to fundament naszego bezpie-
czeństwa. Nie ma alternatywy dla bezpiecznej Polski
niż sojusz polsko-amerykański i silna Polska w Eu-

ropie – powiedział Władysław Kosiniak-Kamysz, szef MON,
podczas wizyty w USA.

– Idea, którą przedstawialiśmy kilka miesięcy temu, kiedy
prezydent Trump obejmował urząd – że Polska powinna być
transatlantykiem – się sprawdza. Popieramy działania
związane z podnoszeniem wydatków i Polska jest wzorowym
sojusznikiem, jak mówi sekretarz obrony Pete Hegseth – kra-
jem, który wydaje blisko 5% na zbrojenia – mówił polski
wicepremier.

Polska jako jeden z niewielu krajów NATO planuje wydatki
na obronność, modernizację i transformację armii na pozio-
mie zbliżonym do 5% czyli obecnie 4.7 % PKB. W budżecie
na 2025 r. na obronę narodową zabezpieczono kwotę 124.3
mld zł. W porównaniu do 2024 r. to wzrost o 6.2 mld zł.
Łącznie z wydatkami Funduszu Wsparcia Sił Zbrojnych w
2025 roku wydatki na obronność sięgną 186.6 mld zł.

– Jesteśmy po spotkaniu z sekretarzem obrony Petem
Hegsethem i jego zespołem. Jednym z najważniejszych punk-
tów rozmowy było tworzenie spółek joint venture, polsko-
amerykańskich, które będą mogły inwestować w Polsce, na
Ukrainie, produkować sprzęt na terytorium Rzeczypospolitej
– zaznaczył wicepremier.

Kosiniak-Kamysz poinformował też, że Polska planuje do
2035 roku wydawać 250 milionów dolarów rocznie na inwe-

stycje polsko-amerykańskie. – Polska przeznacza 15 tysięcy
dolarów rocznie na jednego amerykańskiego żołnierza. 128
kontraktów na sumę przekraczającą 60 miliardów dolarów –
to również gwarancja polskiego bezpieczeństwa – dodał szef
MON.

 Tom

Władysław Kosiniak-Kamysz (z lewej) był zadowolony z efektów
wizyty w USA. Na zdj. z sekretarzem obrony USA Pete’m Hegsethem

Sojusz ze Stanami Zjednoczonymi fundamentem bezpieczeństwa

Polska jest 
transatlantykiem

 gov.pl

– Pozdrawiam pielgrzymów polskich. Wspo-
minamy błogosławionego kardynała Ste-
fana Wyszyńskiego, waszego Prymasa Ty-
siąclecia, który w czasach prześladowań
Kościoła w Polsce – pomimo uwięzienia –
pozostał pasterzem wiernym Chrystusowi –
powiedział papież Leon XIV.

Zwracając się do Polaków po włosku podczas
audiencji generalnej w Watykanie, papież na-
wiązał do przypadającej 28 maja 44. rocznicy
śmierci polskiego Prymasa Tysiąclecia (tytuł na-
dał Wyszyńskiemu św. Jan Paweł II). – Poprzez
ofiarę i dialog budował jedność w Kościele i
społeczeństwie. Niech jego świadectwo inspiruje
was do troski o Kościół i ojczyznę. Z serca wam
błogosławię – dodał papież.

W bazylice Matki Bożej na Zatybrzu, kościele
tytularnym prymasa Wyszyńskiego, mszy w dniu
jego wspomnienia liturgicznego przewodniczył
nuncjusz apostolski w Polsce arcybiskup Antonio
Guido Filipazzi.

Stefan Wyszyński święcenia kapłańskie otrzy-
mał 3 sierpnia 1924 r. 4 marca 1946 r. został
mianowany przez papieża Piusa XII biskupem
lubelskim. W listopadzie 1948 r. został arcybis-
kupem gnieźnieńskim i warszawskim. Kapelusz
kardynalski otrzymał 12 stycznia 1953 r.
Posługę ordynariusza obu archidiecezji i pry-
masa Polski pełnił przez 33 lata.

Przeprowadził Kościół w Polsce przez lata ko-
munizmu. Władze PRL aresztowały go 25 wrześ-
nia 1953 r. i internowały. 26 października 1956
r. wrócił z internowania. W październiku 1978 r.
uczestniczył w wyborze kard. Karola Wojtyły na
papieża. Zmarł 28 maja 1981 r. w uroczystość
Wniebowstąpienia Pańskiego.  TOm

Leon XIV pozdrowił polskich
pielgrzymów w rocznicę
śmierci Prymasa Tysiąclecia

Papież pamięta 
o Wyszyńskim 

Stefan Wyszyński przeprowadził Kościół w Polsce
przez lata komunizmu

 AIPN 

Polacy z Zaolzia po raz pierwszy przed-
stawili swą działalność i wyzwania, z
jakimi się mierzą, w Izbie Poselskiej
czeskiego parlamentu. Dzień Zaolzia
dla czeskich posłów zorganizował Kon-
gres Polaków w Republice Czeskiej i
Stowarzyszenie Olza PRO. 

– Tym wydarzeniem podsumowujemy
to wszystko, z czym musimy się uporać. To
także okazja do pokazania nie tylko tru-
dów, ale i sukcesów – powiedział PAP Ma-
rek Konieczny z olza PRo. Podkreślił, że
dużo młodych ludzi angażuje się w działal-
ność polskiej mniejszości. – Kiedyś tak nie

było. od kilku jednak lat młodzi, którzy
pokończyli studia, wracają i chcą działać –
podkreślił Konieczny.

Chargé d’affaires ambasady Polskiej w
Pradze Barbara Tuge-Erecińska powie-
działa, że zaolziańscy Polacy udanie łączą
polską narodowość z czeskim obywatel-
stwem. – W odróżnieniu od innych krajów
sąsiadujących z Polską, gdzie nasza mniej-
szość boryka się z różnego rodzaju proble-
mami, tutaj jest rzeczywiście dobry grunt
dla naszych rodaków, autochtonów –
stwierdziła polska dyplomatka.

Renata oulehlova, czeska posłanka,
podkreślała, że nie spotkała się z napię-

ciami między Polakami a Czechami. W de-
bacie mówiono m.in. o szkolnictwie pol-
skim na Zaolziu. Działają tam 24 szkoły z
polskim językiem nauczania. Jedna z nich,
w Czeskim Cieszynie, to Gimnazjum Pol-
skie. Uczęszcza do nich prawie 3 i pół ty-
siąca uczniów. W 60 procentach to dzieci z
małżeństw mieszanych.

W Izbie Poselskiej w Pradze, w ramach
Polskiego Dnia, odbyła się wystawa pt.
„Polska mniejszość na Śląsku Cieszyńskim
– historia i współczesność”. Ekspozycja
przybliżyła bogatą historię oraz
współczesne życie polskiej społeczności na
Zaolziu.  TOm

W Pradze wystawa o polskiej mniejszości na Śląsku Cieszyńskim 

Polacy z Zaolzia w czeskim parlamencie
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Parada wojskowa z przemar-
szem pododdziału honoro-
wego 21. Brygady Strzelców
Podhalańskich z orkiestrą

wojskową uświetniła uroczystości
upamiętniające 85. rocznicę bitwy o
Narwik.

Bitwa o Narwik była pierwszym
zwycięstwem aliantów nad Nie-
mcami w II wojnie światowej. Przy-
czynili się do niego żołnierze polscy,
francuscy, brytyjscy i norwescy.
Spory wkład w zwycięstwo wnieśli
polscy żołnierze Samodzielnej Bry-
gady Strzelców Podhalańskich. 28
maja minęło 85 lat od zdobycia przez
aliantów jedynego niezamarzającego
portu na północy Norwegii.

W ramach rocznicowych uro-
czystości na placu przed Centrum
Kultury (Muzeum Wojny) w Nar-
wiku odbyła się parada wojskowa
podhalańczyków. Następnie na
skwerze przed muszlą koncertową
w Narwiku odbył się koncert chóru
„Scherzo” oraz orkiestry wojskowej
połączony z pokazem musztry pa-
radnej.

W wydarzeniu udział wzięli m.in.:
Lech Parell, szef Urzędu ds. Kom-
batantów i Osób Represjonowanych;
Stanisław Wziątek, wiceszef MON;
przedstawiciele Ambasady RP w
Oslo; dyrektor Instytutu Pileckiego

prof. Krzysztof Ruchniewicz, a także
weterani innych formacji oraz
przedstawiciele stowarzyszeń kom-
batanckich, harcerzy i Polonii. Licz-
nie przybyli także mieszkańcy Nar-
wiku.

W ramach uroczystości upamięt-
niających bitwę Lech Parell wręczył
również medale „Pro Patria”. Od-
znaczenie jest przyznawane w
uznaniu zasług w kultywowaniu pa-
mięci o walce o niepodległość Rze-

czypospolitej Polskiej. Odznaczono
21 osób – Polaków i Norwegów. 

Warto przypomnieć, że król Haa-
kon VII w 1940 roku uhonorował
polskich uczestników kampanii na-
ramiennym sznurem w barwach
norweskich ze złotym okuciem z
herbem Królestwa. W 1979 roku w
Narwiku odsłonięto ufundowany
przez polskie władze pomnik ma-
rynarzy ORP „Grom”.

 Tom

Żołnierze 21. Brygady Strzelców Podhalańskich paradowali w centrum Narwiku

Uczczono pamięć polskich żołnierzy walczących w Norwegii 

Podhalańczycy w Narwiku
 Urząd ds. Kombatantów i osób Represjonowanych/facebook

Agata Kornhauser-Duda spotkała
się z przedstawicielami Fundacji
Humanosh, wspierającej walczącą
Ukrainę. – Z podziwem obserwuję
ludzi połączonych misją niesienia
pomocy drugiemu człowiekowi –
powiedziała Pierwsza Dama. 

Krótko po napaści Rosji na Ukrainę
Fundacja uruchomiła Humanosh Med.
Evacuation. To akcja polegającą na
ewakuowaniu z terenu Ukrainy rannych
i chorych, którym nie można było po-
móc w Ukrainie. Wsparcie Fundacji
okazało się kluczowe dla ewakuacji
niemal 3 tysięcy osób: głównie na lot-

nisko w Jasionce lub bezpośrednio do
polskich szpitali.

Humanosh regularnie wysyła na
Ukrainę także transporty z pomocą hu-
manitarną, docierając – jako jedna z
nielicznych organizacji – także na
wschodnią Ukrainę, dostarczając
wsparcie medyczne.

Podczas spotkania wolontariusze wska-
zali, że celem ich działalności jest przede
wszystkim kompleksowe wspieranie
społeczności, upowszechnianie i podtrzy-
mywanie kultury i tradycji narodowych, a
także ochrona i promocja zdrowia.

Agata Kornhauser-Duda podzięko-
wała pracownikom i wolontariuszom

Humanosh za tworzenie „bezpiecznej
przystani dla każdego poszukującego
spokoju człowieka”. – Cieszę się, że po-
wstały takie miejsca, w których każdy
może otrzymać pomoc dla siebie i
swych dzieci – dodała.

Pani prezydentowa podkreśliła, że
często służba członków Fundacji
„wiąże się także z ryzykiem i ogrom-
nym stresem”. – Z podziwem obser-
wuję stojącą przede mną grupę ludzi
różniących się od siebie, a jednak
połączonych wspólną misją – misją
niesienia pomocy drugiemu człowie-
kowi – podkreśliła.

 TOm

Agata Kornhauser-Duda dziękowała fundacji wspierającej Ukrainę 

Pierwsza Dama spotkała się 
z wolontariuszami Humanosh

– Polskie kino jest żywe i silne, wywarło i wciąż wy-
wiera na mnie wpływ, oddziałuje na moją twórczość –
powiedział martin Scorsese. Słynny reżyser został uho-
norowany w Nowym Jorku złotym medalem Zasłużony
Kulturze Gloria Artis.

Medal, przyznawany przez Ministra Kultury i Dziedzictwa
Narodowego, nadawany jest osobom szczególnie wy-
różniającym się w dziedzinie twórczości artystycznej,
działalności kulturalnej lub ochronie kultury i dziedzictwa
narodowego.

Scorsese odebrał wyróżnienie z rąk Bogdana Klicha,
chargé d'affaires ambasady RP w Waszyngtonie. Uroczys-
tość miała miejsce w trakcie 20. edycji Festiwalu Polskich
Filmów w Nowym Jorku, w siedzibie Directors Guild of
America (DGA).

Martin Scorsese podkreślił też wpływ polskiego kina na
jego twórczość. – Czuję się wielce uhonorowany. To dla mnie
także wielki zaszczyt mówić o polskim kinie i wpływie, jaki
na mnie wywarło i wciąż wywiera. Przez lata polskie kino
stanowi przykład, jest wciąż żywe i silne. Jestem bardzo za-
dowolony, że mogę tu być, a także wygłosić wprowadzenie do
wspaniałego filmu „Popiół i diament”, jednego z najwspa-
nialszych na świecie” – zapewniał twórca „Taksówkarza”.

W audytorium DGA reżyser wygłosił wprowadzenie do
projekcji arcydzieła Wajdy z 1958 roku. – Był nowoczesny
wówczas i jest nowoczesny teraz. Wciąż we mnie tkwi
wpływ tego filmu. otworzył cały nowy świat niesamowitych
filmowców, a razem z Wajdą – Kawalerowicza, Munka, Mor-
gensterna, Hasa, Polańskiego i Skolimowskiego, Kieślow-
skiego. Dla mnie jednak przede wszystkim był to „Popiół i
diament” – akcentował amerykański reżyser, dodając, że
stoi nad grobem, ale nie wyobraża sobie życia wiecznego
bez kina.

 TOm

Legendarny reżyser wyróżniony
złotym medalem Zasłużony
Kulturze Gloria Artis, wspominał
Wajdę i jego arcydzieło

Odznaczenie 
dla Scorsese

martin Scorsese przyjął z radością wyróżnienie z Polski, której
kino od zawsze ceni

 EmbassyoftheRepublicofPolandinWashingtonDC/FB
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Wydarzenia10

 W oBiektyWie

organizowaliście lub braliście udział w ciekawym wydarzeniu. 
Chcecie, aby wiadomość o nim ukazała się w naszym „Obiektywie”?

Prosimy o przesłanie zdjęcia z krótkim opisem wydarzenia oraz informacją, 
kto jest autorem fotografii na adres: info@whiteeaglenews.com.

 noWy Jork, ny – 20 maja


PSFCU

Dyrektor wykonawczy Polsko-Słowiańskiej Federalnej Unii Kredytowej Bogdan
Chmielewski oraz rektor Katolickiego Uniwersytetu Lubelskiego ks. prof. dr hab.
Mirosław Kalinowski podpisali porozumienie o współpracy PSFCU i KUL.

 litChfielD, Ct – 24-26 maja


H

ufiec Podhale

W Camp Mohawk odbył się trzydniowy biwak Hufców Podhale i Warmia, 
w którym wzięli udział polonijni harcerze i harcerki ze wschodniego wybrzeża
USA. Biwak był okazją do integracji i podtrzymania harcerskich tradycji.

 rzeszóW, Polska – 26 maja


TH

EKF
Prezes Fundacji Kościuszkowskiej Marek Skulimowski i prof. Adam Reich,
rektor Uniwersytetu Rzeszowskiego, podpisali formalną umowę o partner-
stwie mającą na celu rozwój wymiany akademickiej i współpracy.

 Waszyngton, DC – 27 maja


A

m
basada RP w

 W
aszyngtonie

Szef polskiego resortu obrony Władysław Kosiniak-Kamysz spotkał się z przed-
stawicielami amerykańskiej dyplomacji i wojskowymi. W spotkaniu uczestni-
czył też chargé d’affaires ambasady RP w Waszyngtonie Bogdan Klich. 

 greenPoint, ny – 2 czerwca


pilsudski.org

W szkole publicznej nr 34 dzieci z programu dwujęzycznego zaprezento-
wały program związany z 1000-leciem Królestwa Polskiego, przedstawiły
też legendę o Lechu, Czechu i Rusie oraz profesje i zawody z X wieku. 

 DoylestoWn, Pa – 30 maja


czestochow

a.us

W Narodowym Sanktuarium Matki Bożej Częstochowskiej odbyło się
12. Forum Charyzmatyczne, które do Amerykańskiej Częstochowy
przyciągnęło uczestników z całych USA, w tym wiele rodzin z dziećmi. 

 Brooklyn, ny – 17 maja


PRT – Brooklyn H

alf

Ponad 28 tysięcy uczestników zameldowało się na starcie tegorocznego
RBC Brooklyn Half Marathon. Wzięła w nim też udział liczna, bo aż 
38-osobowa, grupa polonijnych biegaczy z Polska Running Team. 

 san Diego, Ca – 26 maja


N

AW
A

W NAFSA Association of International Educators Annual Conference & EXPo
2025 bierze udział ok. 8,000 uczestników z blisko 150 krajów. Na targach jest
też polskie stoisko pod egidą Narodowej Agencji Wymiany Akademickiej.

 WarszaWa, Polska – 29 maja


PSM

Przedstawiciele Polskiego Stowarzyszenia Młodzieży z USA A. Marczuk i J. Sta-
niewski spotkali się z wiceminister Henryką Mościcką-Dendys oraz wicedyrektor
Departamentu Współpracy z Polonią i Polakami za Granicą Beatą Prądzyńską.
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Z życia Polonii12
ARIZONA

Wmaju zakończył się rok
szkolny w Polskiej Szkole im.
św. Jana Pawła II w Phoenix.
Po miesiącach wytężonej

nauki uczniowie otrzymali dyplomy,
pożegnano też tegorocznych absolwen-
tów. Uroczystość, której częścią była też
msza św. odprawiona w kościele Matki
Bożej Częstochowskiej w Phoenix, była
okazją do podziękowania gronu pedago-
gicznemu, rodzicom oraz wszystkim, któ-
rzy wspierają działalność szkoły. Dla
uczniów wzruszającym momentem było
przekazanie sztandaru młodszym kole-
gom, ale już wkrótce absolwenckie czapki
poszybowały w górę jako wyraz radości i
dumy z ukończenia szkoły. 

 jls

Nauczycielka Szkoły Polskiej im.
Heleny modrzejewskiej w Yorba
Linda Iwona Zajkowska-Kubat
otrzymała medal Komisji Edu-
kacji Narodowej za wybitne
zasługi dla oświaty i wychowa-
nia młodzieży polonijnej na te-
renie Stanów Zjednoczonych
Ameryki,

odznaczenie Ministra Edukacji
Narodowej wręczył konsul Mateusz
Gmura, uczestniczący w tradycyj-
nej akademii z okazji 234. rocz-
nicy uchwalenia Konstytucji 3
Maja, zorganizowanej 4 maja w
szkole.  WEm

Nauczycielka ze Szkoły Polskiej im. Heleny modrze-
jewskiej w Yorba Linda odznaczona medalem KEN

Docenione zasługi

KALIFORNIA

Zakończenie roku szkolnego i pożegnanie absolwentów
Polskiej Szkoły im. św. Jana Pawła II w Phoenix

Żegnaj, szkoło!
 FB – archiwum szkoły 

Iwona Zajkowska-Kubat otrzymała medal KEN z rąk
konsula mateusza Gmury

4 maja w Polskiej Szkole w Yorba Linda odbyła się akademia z okazji Święta Konstytucji 3 maja 

 KG w LA
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Koniec maja oznacza też koniec
roku szkolnego w Szkole Języka
Polskiego im. św. Jana Pawła II
w Walnut Creek. Z tej okazji naj-

pierw odbyła się część oficjalna – krótka
akademia oraz wręczenie dyplomów
uczniom, a także pożegnanie tegorocz-
nych absolwentów.

Po części oficjalnej przyszła pora na
zabawę – szkolny piknik, który wprawił
wszystkich w iście wakacyjną atmosferę.
Dla dzieci przygotowano atrakcje, takie
jak malowanie twarzy, walka na balony
wypełnione wodą i inne zabawy. Wszyscy
– i dorośli, i dzieci – z chęcią posilali się
też kiełbaskami z grilla i chłodzili lodami. 

Nowy rok szkolny zacznie się 23 sierp-
nia. 

 Wem

KALIFORNIA

Zakończenie roku szkolnego w Szkole Języka Polskiego im. św. Jana Pawła II w Walnut Creek

Powitanie wakacji 
 FB – archiwum szkoły

Zakończenie roku szkolnego w Polskiej
Szkole przy kościele św. Józefa w Den-
ver miało wyjątkowy przebieg. Oprócz
tradycyjnego wręczenia dyplomów
uczniom oraz pożegnania tegorocznych
absolwentów stało się też pożegnaniem
wieloletniej dyrektor placówki małgo-
rzaty Grondalskiej, która ze szkołą –
najpierw jako nauczycielka, potem jako
dyrektor – związana była przez ćwierć
wieku. 

Podczas uroczystości nie szczędzono
słów podziękowań za pracę i zaangażowa-
nie, jakie wniosła w działalność placówki,
przyczyniając się walnie do jej rozwoju.
odchodząca dyrektor otrzymała też kwiaty
i pamiątkową statuetkę będącą symbolem
wdzięczności za jej dokonania. Małgorzatę
Grondalską na stanowisku dyrektora za-
stąpi od nowego roku Magda Flynn.

 WEm

KOLORADO 

Dyrektor małgorzata Grondalski i tegoroczni absolwenci Polskiej Szkoły w Denver

Proboszcz parafii św. Józefa w Denver ks.
Stanisław michałek, dyrektor małgorzata
Grondalski i jeden z absolwentów 

 FB – archiwum szkoły

Polska Szkoła przy kościele św. Józefa w Denver
pożegnała absolwentów i wieloletnią dyrektor
placówki

Czas pożegnań

Żegnająca się po 25 latach ze szkołą
małgorzata Grondalski otrzymała
pamiątkową statuetkę

Uroczyste zakończenie roku uświetniły występy
folklorystyczne 
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Wmaju członkowie klubu
American & Polish Heart of
Colorado uczcili polskie
święta narodowe i celebro-

wali Dzień Matki. Spotkanie klubu Ame-
rican & Polish Heart of Colorado odbyło
się 3 maja w St. Gabriel Classical Academy
i upłynęło w duchu patriotyzmu oraz
wspólnoty. Członkowie klubu, prowadzo-
nego przez prezes Dorotę Kamieniecki,
uczcili Dzień Flagi oraz rocznicę uchwa-

lenia Konstytucji 3 Maja – jednego z naj-
ważniejszych świąt narodowych w Pol-
sce.

Z tej okazji każdy uczestnik otrzymał
w prezencie biało-czerwoną flagę, a kul-
minacyjnym punktem spotkania był sym-
boliczny pochód z flagami wokół sali,
który pozwolił wszystkim poczuć się
częścią większej wspólnoty i uczcić oba
ważne święta. Tradycyjnie nie obyło się
też bez poczęstunku. Irena Gądek, babcia

i aktywna uczestniczka klubu, wraz ze
swoimi wnuczkami zadbała o domową at-
mosferę, serwując typowo polskie
przekładane wafle i ciasteczka.

Spotkanie było również okazją do
świętowania Dnia Matki, który w USA wy-
padał tydzień później. Dzieci i dorośli
własnoręcznie przygotowywali kartki
okolicznościowe z życzeniami dla swoich
mam. Wśród uczestników nie zabrakło
wzruszeń i uśmiechów.

Niestety, maj przyniósł także bolesną
wiadomość – społeczność klubu po-
grążyła się w smutku po nagłej śmierci
Justina, jednego z członków American &
Polish Heart of Colorado. Justin, znany z

nieustającego uśmiechu i pasji do pod-
róży, był nie tylko aktywnym uczestni-
kiem klubu, ale także osobą, której obec-
ność zawsze wnosiła ciepło i pozytywną
energię. 

Prezes klubu Dorota Kamieniecki w
rozmowie z „Białym Orłem” powiedziała,
że majowe wydarzenia pokazały, jak
ważna jest lokalna wspólnota – zarówno
w chwilach radosnych, jak i tych najtrud-
niejszych. – Klub American & Polish
Heart of Colorado pozostaje miejscem,
gdzie pielęgnuje się nie tylko polską kul-
turę, ale i ludzkie więzi – dodała Kamie-
niecki. 

 aD

Obchody majowych świąt w klubie American & Polish Heart of Colorado

Justin – na zdj. z rodziną, w towarzystwie Doroty Kamienieckiej – zmarł w maju

Colorado Springs w biało-czerwonych barwach 

majowe spotkanie
 Archiwum klubu

KOLORADO 
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W dniach 2-4 maja odbył się Polski Festi-
wal w Houston. Trwająca trzy dni im-
preza przyciągnęła wielu uczestników,
zarówno z okolicy, jak i przyjezdnych z
dalszych regionów. 

organizatorzy zadbali o ciekawy i zróżni-
cowany program każdego dnia. Jedną z naj-
większych atrakcji były występu grupy tanecz-
nej Wawel, która prezentowała stroje i tańce
z różnych regionów Polski. Festiwalowi goście
mieli też okazję spróbować przysmaków
kuchni polskiej, również w jej słodkim wyda-
niu – serwowane były m.in. tradycyjne pol-
skie pączki. Wydarzenie, które było okazją
dla lokalnych artystów i biznesów do zapre-
zentowania swoich usług i produktów, umi-
lała też muzyka. 

Więcej informacji o festiwalu można zna-
leźć na stronie internetowej www.houstonpo-
lishfestival.com.

 JLS

TEKSAS

Trzy dni pełne zabawy i świętowania polskiej kultury 

Polski Festiwal w Houston
 HoustonPolishFestival, Dance Group Wawel



„Biały Orzeł”: Rozmawiamy tuż po ma-
ratonie w Bostonie. Jak Ci się w nim
biegło?

Urszula Musik: Trudnością bostoń-
skiego maratonu jest to, że trasa prowadzi
po pagórkowatym terenie, nie pomagała
też wysoka temperatura. Udało mi się
ukończyć bieg w czasie 3:42:43, więc jes-
tem zadowolona. Na trasie nie brakowało
dopingujących kibiców, wśród których
znaleźli się moi rodzice i członkowie Pol-
ska Running Team – klubu biegowego z
Nowego Jorku. 

Skąd pochodzisz z Polski i skąd u Cie-
bie ta pasja biegania?

Urodziłam się w Krakowie, ale doras-
tałam w Trzebini, gdzie jest mój dom ro-
dzinny, pod czujnym okiem rodziców i
starszego brata Krzysztofa. Byłam ruchli-
wym i energicznym dzieckiem i kiedy
miałam zaledwie 4 lata, mama postano-
wiła rozejrzeć się za jakimiś zajęciami,
podczas których mogłabym spożytkować
nadmiar energii. Zapisała mnie do szkółki
tańca towarzyskiego, która działała przy
Domu Kultury w Trzebini. Od pierwszych
zajęć pokochałam taniec i moja przygoda
z nim trwała 13 lat. W tym samym czasie
zaczęłam też jeździć na nartach.
Chciałabym przytoczyć naszą rodzinną
anegdotę o tym, jak pierwsze kroki na
stoku stawiałam z mamą, która sama na
nartach nie jeździ. Zakończyło się to tak,
że mama prawie połamała narty, a mnie
niczego nie nauczyła. Za to bardzo sku-
tecznie zrobił to mój brat. Zabrał mnie do
Wisły, na Czantorię, zostawił płacząca na
górze i powiedział, że jak mi przejdzie
mazgajstwo, to sobie sama zjadę albo
wsiądę na kolejkę linową. Miałam zaledwie
6 lat, ale już byłam uparta i postanowiłam
udowodnić bratu, że dam radę. Zajęło mi
to kilka godzin, po drodze ludzie pomagali
mi wygrzebywać się z krzaków, zaliczyłam
kilka upadków i nieźle się poobijałam, ale
zjechałam. Byłam bardzo z siebie dumna i
kiedy Krzysiek powiedział, że wjeżdżamy
jeszcze raz, zgodziłam się bez oporu. Drugi
zjazd okazał się łatwiejszy. Na nartach
jeżdżę do dzisiaj. Miłość do aktywności fi-
zycznej wpajał we mnie tato, który biegał
na 100 metrów i podnosił ciężary.

A kiedy zaczęłaś biegać?
Już w szkole podstawowej o profilu

sportowym biegałam na krótkie dystanse,

W tym roku Urszula Musik,
Polka mieszkająca w Nowym
Jorku, przebiegła w Bostonie
swój 30. maraton. Kilka mie-
sięcy temu podjęła wyzwanie
– planuje jako pierwsza
Polka przebiec w ciągu roku
siedem największych marato-
nów świata (World Marathon
Majors). Rozpoczęła marato-
nem w Tokio w marcu, za
sobą ma także wspomniany
wcześniej Boston i maraton
w Londynie, a przed sobą –
biegi w Sydney, Berlinie, Chi-
cago i Nowym Jorku. Am-
bitna biegaczka mierzy
jednak wyżej – chce też jako
szósta Polka w historii prze-
biec lodowy maraton (Ice
Marathon) na Antarktydzie.
W rozmowie z „Białym
orłem” opowiada, jaka wy-
glądała jej droga do dotych-
czasowych sukcesów i jak
zamierza zrealizować oba
wyzwania.

Polska biegaczka z Nowego Jorku – Urszula musik – przebiegła w kwietniu w Bostonie swój 30. maraton 
i… nie zamierza się zatrzymywać!

Kierunek: Antarktyda
 Archiwum Uli Musik

Urszula musik to z wykształcenia kosmetolog i pielęgniarka, ale od najmłodszych lat była za
pan brat ze sportem, ale kiedy w 2018 roku przebiegła po raz pierwszy nowojorski maraton,
już się nie zatrzymała i zatrzymać się nie zamierza. Ze swoją pasją, uporem i naturą
wojowniczki jest inspiracją dla wielu. ma 42 lata, ale energia i młodzieńczy błysk w oku
sprawiają, że wygląda młodziej. Jej smukła, umięśniona sylwetka to efekt tysięcy
przebiegniętych kilometrów

Wywiad16



czyli na 100 i 400 metrów i byłam w tym
najlepsza. Grałam też w siatkówkę. Nie
stawiałam jednak na karierę sportową i
po podstawówce wybrałam liceum ogól-
nokształcące w Trzebini z poszerzonym
językiem angielskim. Zaraz po maturze
wyjechałam na 2-letnie stypendium do
Danii, gdzie uczyłam się języka duńskiego.
Było to możliwe, bo Trzebinia miała w
tym kraju swoje partnerskie miasto i naj-
lepsi uczniowie z powiatu wyjeżdżali na
edukacyjne wyjazdy stypendialne. Miesz-
kałam u duńskiej rodziny, która się mną
wspaniale opiekowała. Dużo pod-
różowałam po tym pięknym kraju, cho-
dziłam do szkoły językowej, odbyłam
praktyki w urzędzie miasta i polskim kon-
sulacie w Danii, ukończyłam kursy nauk
politycznych i duńskiej ekonomii na ko-
penhaskim uniwersytecie. Po powrocie do
Polski zatrudniono mnie w trzebińskim
urzędzie miasta w dziale współpracy z za-
granicą jako tłumacza polsko-duńskiego
i w Wojewódzkiej Straży Pożarnej w Kra-
kowie. Pomimo że była to satysfakcjo-
nująca posada, zrezygnowałam z niej, bo
chciałam dalej się kształcić. 

mogłoby się wydawać naturalnym, że
wybierzesz lingwistykę lub AWF, tym-
czasem studiowałaś coś zupełnie in-
nego. Dlaczego?

Studiowałam kosmetologię i promocję
zdrowia. Branża urody i medycyny este-
tycznej, tak jak i sport, też mnie intere-
sowała od dziecka, bo moja mama pro-
wadzi swój salon kosmetyczny w Trzebini.
I chętnie podglądałam jak wykonuje za-
biegi, jak dba o klientki, które z zadowo-
leniem i uśmiechem na ustach opuszczały
salon. Dorastając, coraz bardziej mnie to
fascynowało, chciałam zgłębiać wiedzę o
wpływie kosmetyków na skórę i o medy-
cynie estetycznej. Szło to w parze z te-
matami zdrowotnymi i stąd wybór kie-
runku studiów. 

Kariera w Polsce stała przed Tobą
otworem. Skąd w takim razie pomysł
na wyjazd do USA?

Zdecydował przypadek. Kupiłam jakąś
gazetę i tam znalazłam ogłoszenie wraz z
aplikacją na wyjazd do USA w charakterze
au pair, czyli niani. Stwierdziłam, że się
zgłoszę, i nawet nie robiłam sobie nadziei,
że mi się uda. Tymczasem znalazłam się
w grupie szczęśliwców, którzy dostali się
do programu. Termin wyjazdu zbiegł się
z zakończeniem studiów i rodzice odbie-
rali w moim imieniu dyplom wraz z na-
grodą za najlepsze wyniki w nauce. Wy-
jechałam w 2007 roku z założeniem, że
zostanę tylko rok, tak jak przewidywał
program, ale życie potoczyło się inaczej.

Jak wyglądały Twoje początki w Sta-
nach?

Trafiłam do przemiłej rodziny w Wes-
tchester, gdzie opiekowałam się dwójką
dzieci i równocześnie chodziłam do szkoły
językowej. Moi opiekunowie zasponsoro-
wali mi kurs na Medical Office Assistant,
co pozwoliło mi uzyskać wizę studencką.
Potem znalazłam pracę w salonie kosme-
tycznym, gdzie mogłam wykorzystać wie-
dzę i praktykę ze studiów, a równocześnie
nabywałam kolejnych umiejętności. Pod-
jęłam studia w Westchester Community
College, a następnie na University of Brid-
geport, który ukończyłam z licencjatem z
pielęgniarstwa (bachelor's of science in
nursing degree) z ukierunkowaniem na
psychologię i psychiatrię. 

Jak w tym nawale nauki i pracy znaj-
dowałaś czas na sport i kiedy posta-
nowiłaś przebiec maraton nowojorski?

Sport daje mi siłę do nauki, pracy i in-
nych codziennych obowiązków, bo ruch
zawsze sprawiał, że moja głowa lepiej
pracowała. Myśl o tym, że chciałabym

przebiec maraton nowojorski, pojawiła się
w 2017 roku, kiedy kibicowałam koledze.
Stwierdziłam, że chcę sprawdzić, czy
podołam takiemu wyzwaniu. Nie miałam
za bardzo pojęcia na temat biegania na
długie dystanse, na temat dobrych butów,
odpowiedniego ubioru, odżywiania się.
Pierwszym moim dłuższym biegiem był
bieg 5K (5 kilometrów), a potem półma-
raton, który przebiegłam w pierwszych
lepszych trampkach, jakie miałam pod
ręką. Wtedy trafiłam na polonijny klub
biegaczy Polska Running Team. Poznałam
Artura Tyszuka, który był wówczas jego
prezesem, a obecnie jest moim trenerem.
Biegacze z klubu udzielili mi wielu cen-
nych wskazówek jak najlepiej przygoto-
wywać się do maratonu.

Jak wspominasz ten pierwszy mara-
ton?

Maraton nowojorski, który prze-
biegłam w 2018 roku, był moim pierw-
szym maratonem i niewątpliwie było to
ogromne przeżycie. Kibicowali mi moi ro-
dzice, którzy specjalnie z tej okazji przy-
lecieli z Polski. Pamiętam niemalże całą
trasę, ale najbardziej zapamiętałam spot-
kanie z tatą na 10. mili. Ze łzami w oczach
powiedział mi „córeczko, baw się
dobrze!”. To był wzruszający moment. Do
dzisiaj to zdanie jest moim maratonowym
motto. Tato też udzielał mi ostatnich,
ważnych porad, jak chociażby o węglo-
wodanach, których zawsze jadłam mało,
bo nie lubię. Uzyskałam wtedy też dość
dobry czas – 4:07 i od razu postanowiłam,
że kolejny maraton muszę przebiec w
czasie poniżej 4 godzin. Tak się stało
cztery miesiące później w Krakowie.
Każdy maraton biegnę z jakąś intencją,
zwykle za kogoś. Biegnę za tych, co nie
mogą nie tylko biegać, ale zmagają się z
życiowymi problemami. 

Czym jest Ice marathon i dlaczego jest
taki ważny dla Ciebie?

W normalnych warunkach przebiegłam
już 30 maratonów. Ten będzie inny – tu
naprawdę będę się mogła zmierzyć sama
ze sobą. Ice Marathon to test ludzkiej wy-
trzymałości w ekstremalnych warunkach.
Antarktyda to najbardziej nieprzewidy-
walny i surowy kontynent na Ziemi. Bieg
w temperaturze sięgającej -30°C, wśród
lodowych wiatrów, to coś, co wymaga nie
tylko przygotowania fizycznego, ale też
ogromnej determinacji. Chcę udowodnić
sobie i innym, że nawet najtrudniejsze
cele są osiągalne, jeśli się w nie wierzy.
Ze względu na surowy klimat na Antar-
ktydzie nic nie jest pewne. Nawet data
biegu. Najpierw lecimy do Chile i tam bę-
dziemy czekać na pogodę sprzyjającą bie-
gaczom. Kiedy już dostaniemy zielone
światło, to specjalny samolot czarterowy
przewiezie nas na Antarktydę, gdzie spę-
dzimy noc w namiotach i następnego dnia
pobiegniemy, o ile nie nadejdzie nieocze-
kiwane załamanie pogody, co jest bardzo
możliwe. Aby poczuć chociaż namiastkę
tego, co mnie czeka na Antarktydzie,
przebiegłam zeszłej zimy maraton w
Tromso w Norwegii. Chciałam sprawdzić,
jak się zachowa mój organizm, zoriento-
wać się, jaka odzież będzie mi potrzebna.
Biegłam w czasie nocy polarnej, więc było
nie tylko zimno, ale jeszcze ciemno. Na
30. kilometrze zaskoczyła mnie burza
śnieżna. Ale dobiegłam do mety i wierzę,
że Ice Marathon też przebiegnę. Bieg na
Antarktydzie chciałabym dedykować
młodzieży, która boryka się ze słabą od-
pornością psychiczną. 

Rozmawiała 
 iWona Hejmej

Jak wspomóc Ulę w mara-
tonie przez Antarktydę?
Maraton na Antarktydzie to nie tylko
bieg, ale spełnienie sportowych marzeń
i test ludzkiej wytrzymałości w ekstre-
malnych warunkach. Urszula Musik
przebiegła już 30 maratonów i każdy
zakończyła na mecie. Jednak na suro-
wej Antarktydzie wszystko może się
wydarzyć. 

Na co potrzebne są środki?
 koszty podróży i logistyki (loty, trans-

port na Antarktydę, ubezpieczenie,
sam wpis na ten maraton to koszt 
23 tysięcy dolarów);

 specjalistyczny sprzęt (odzież ter-
miczna, buty, akcesoria); 

 opłaty startowe i organizacyjne;
 rehabilitacja i przygotowanie fizyczne. 

Jeśli ktoś chciałby wesprzeć tę inicja-
tywę, to podajemy link do zbiórki:
https://www.gofundme.com/f/urszu-
las-extreme-marathon-challenge. 

maraton w Bostonie do najłatwiejszych nie należał, ale Urszula i tak przebiegła go z uśmiechem

Ula musik po przebiegnięciu pierwszego nowo-
jorskiego maratonu w 2018 w towarzystwie
rodziców – taty Andrzeja i mamy Urszuli. 
W sumie przebiegła już nowojorski maraton
siedem razy
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Wdniach 16-18 maja br. w De-
troit w stanie Michigan odbył
się XXXV Walny Zjazd Sto-
warzyszenia Weteranów Ar-

mii Polskiej w Ameryce. Uczestniczyło w
nim około 50 delegatów z okręgów i pla-
cówek weterańskich z USA i z Kanady.
Obecne były też członkinie Korpusu Po-
mocniczego Pań działającego przy SWAP,
który świętuje w tym roku swoje stulecie. 

Zjazd otworzył oficjalnie Naczelny Ko-
mendant SWAP Tadeusz Antoniak. Na-
stępnie wprowadzone zostały poczty
sztandarowe, odegrano i odśpiewano
hymny narodowe Polski, Kanady i USA, a
Tadeusz Antoniak i Naczelna Prezes Kor-
pusu Pomocniczego Pań przy SWAP He-
lena Knapczyk przywitali delegatów z
obydwu organizacji.

Zjazd był okazją do wyboru władz obu
organizacji. Na ich czele na kolejne ka-
dencje stać będą ponownie wspomniani
wyżej Tadeusz Antoniak jako Naczelny
Komendant SWAP oraz Helena Knapczyk
jako prezes KPP. Wyróżniono również
szczególnie zasłużonych działaczy oraz
przedstawicieli organizacji, które wspie-
rają SWAP.

Zjazd był też okazją do celebracji 100-
lecia Korpusu Pomocniczego Pań. Warto
wspomnieć, że Korpus został założony
przez działaczkę polonijną Agnieszkę Wisłę
na zjeździe SWAP w Detroit w Michigan w
maju 1925 r. i jego misją była pomoc pol-

skim byłym żołnierzom – inwalidom wo-
jennym, pozbawionym pracy, bezdomnym
i znajdującym się w trudnej sytuacji życio-
wej. Zjazd zwieńczyła rezolucja, w której
zawarto wnioski z kilkudniowych obrad, a
także apel o troskę o przyszłość ojczyzny i

kierunek, w jakim zmierza Polska. Po od-
czytaniu rezolucji XXXV Walny Zjazd został
zamknięty i odśpiewano „Rotę”. 

Gościem honorowym Anna Maria An-
ders, córka gen. Władysława Andersa.

 Wem

XXXV Walny Zjazd Stowarzyszenia Weteranów Armii Polskiej w Ameryce i100-lecie Korpusu Pomocniczego Pań
przy SWAP

Polscy weterani z USA
spotkali się w Detroit

W zjeździe, który odbył się w Detroit w połowie maja, udział wzięło ok. 50 delegatów z placówek weterańskich z USA i Kanady

Od lewej: gość specjalny zjazdu – córka gen. Władysława Andresa Anna maria Anders, Henrietta
Nowakowski i prezes Fundacji Nowodworskiego w Nowym Jorku Jerzy Leśniak

 Alicja Karlic – Polish Weekly, Robert Iwanicki

Naczelna Prezes Korpusu Pomocniczego Pań przy SWAP
Helena Knapczyk i Naczelny Komendant Stowarzyszenia
Weteranów Armii Polskiej w Ameryce Tadeusz Antoniak 

– oboje będą pełnić te funkcje przez kolejną kadencję
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Wdniach 27-31 maja odbył się
Festiwal Filmów Polskich w
Nowym Jorku. Była to jubi-
leuszowa, 20. edycja, która

prawie w całości została poświęcona
twórczości Andrzeja Wajdy.

Hołd dla Wajdy
W tym roku mija 25 lat od przyznania An-
drzejowi Wajdzie honorowego Oscara za
całokształt twórczości. Wyróżnienie to
było potwierdzeniem statusu legendar-
nego polskiego reżysera jako jednego z
najważniejszych twórców w historii świa-
towego kina. W trakcie pięciu festiwalo-
wych dni publiczność miała okazję zoba-
czyć sześć filmów wyreżyserowanych
przez Andrzeja Wajdę. Były to (w kolej-
ności ich powstania): „Kanał”, „Popiół i
diament”, „Wszystko na sprzedaż”, „Zie-
mia obiecana”, „Człowiek z żelaza” oraz
„Katyń”. Po projekcji filmu „Kanał” odbył
się panel dyskusyjny na temat spuścizny
Andrzeja Wajdy z udziałem prof. Annette
Insdorf (Columbia University) i dr Rafała
Syski (Uniwersytet Jagielloński / Wajda
Film Centre). Prawie wszystkie projekcje
w ramach wydarzenia odbyły się w Scan-
dinavia House na Manhattanie.

medal dla Scorsese
Jednym z najważniejszych momentów
Festiwalu była gala otwarcia z udziałem
gościa specjalnego imprezy – reżysera
Martina Scorsese, która odbyła się we
wtorek, 28 maja, w Directors Guild of
America Theater na Manhattanie. Ame-
rykański reżyser, znany miłośnik twór-
czości Andrzeja Wajdy, odebrał medal
„Zasłużony Kulturze Gloria Artis”, który
wręczył mu Bogdan Klich, chargé d’affai-
res Ambasady RP w Waszyngtonie. 

Medal „Zasłużony Kulturze Gloria Ar-
tis” nadawany jest osobom szczególnie
wyróżniającym się w dziedzinie twór-
czości artystycznej, działalności kultural-
nej lub ochronie kultury i dziedzictwa na-
rodowego. Martin Scorsese od lat
propaguje twórczość Andrzeja Wajdy w
amerykańskim środowisku filmowym. Jest
twórcą między innymi projektu „Master-
pieces of Polish Cinema” („Arcydzieła
polskiego kina”), serii pokazów filmo-
wych dla widzów w Stanach i Kanadzie,
prezentujących obrazy największych pol-
skich reżyserów takich jak: Andrzej
Wajda, Andrzej Munk, Krzysztof Kieślow-
ski, Krzysztof Zanussi, Wojciech Jerzy
Has.

W trakcie wieczoru Martin Scorsese,
przy zapełnionej do ostatniego miejsca
sali, wygłosił również wprowadzenie do
filmu „Popiół i diament”. Amerykański
reżyser od lat uznaje to dzieło Andrzeja
Wajdy za jeden ze swoich ulubionych fil-
mów i prawdziwą życiową inspirację. W
swoim przemówieniu Martin Scorsese po-
dzielił się refleksjami na temat twórczości
Wajdy i wpływowi, jaki filmy polskiego
reżysera wywarły na jego własną pracę i
światową kinematografię. Co ciekawe,
Scorsese i Wajda spotkali się w 2011 roku.
Polski reżyser wręczył wówczas nowojor-
czykowi oryginalny storyboard z ostatniej
sceny „Popiołu i diamentu”.

Seanse i spotkania 
Oprócz przeglądu filmów Andrzeja Wajdy
uczestnicy festiwalu mieli również okazję,
aby zapoznać się z nowymi polskimi fil-
mami fabularnymi i dokumentalnych. Od-
były się pokazy takich obrazów jak: „Pod
wulkanem” (2024) – reż. Damian Kocur,
„Las” (2024) – reż. Lidia Duda, „Dziew-
czyna z igłą” (2024) – reż. Magnus von
Horn oraz „Kulej. Dwie strony medalu”
(2024) – reż. Xawery Żuławski. 

Pokazano także dokument „The True
Story of Tamara de Lempicka & The Art
of Survival” w reżyserii Julie Colleen Ru-
bio. Film opowiada historię słynnej pol-
skiej malarki stylu art deco Tamary Łem-
pickiej. Gościem specjalnym festiwalu była
również aktorka i reżyserka Małgorzata
Potocka, która spotkała się z widzami po
projekcji filmu „Wszystko jest na sprze-

daż”. Potocka zagrała w tej produkcji
jedną z głównych ról. 

20 lat historii
Festiwal Filmów Polskich w Nowym Jorku
(New York Polish Film Festival, skr.
NYPFF) to doroczny festiwal filmowy or-
ganizowany w Nowym Jorku od 2005
roku, którego założeniem jest prezentacja
osiągnięć kinematografii polskiej oraz
umożliwienie nowojorskiej widowni kon-
taktu z polskim kinem. Twórcą festiwalu
jest Hanna Hartowicz, absolwentka Łód-
zkiej Szkoły Filmowej, która współpraco-
wała z tak znakomitymi reżyserami jak

Andrzej Wajda, Krzysztof Zanussi czy Je-
rzy Hoffman. Była również drugim
reżyserem filmu „Przesłuchanie” w
reżyserii Ryszarda Bugajskiego.

W trakcie 20 lat istnienia festiwalu od-
były się projekcje ponad 300 filmów, wiele
z nich z udziałem zaproszonych aktorów i
twórców filmowych z Polski. Na festiwalu
gościli między innymi: Janusz Morgen-
stern, Wojciech Smarzowski, Agnieszka
Holland, czy Joanna Kos-Krauze. Oprawę
wizualną festiwalu tworzyli tak znani ar-
tyści jak: Rafał Olbiński, Andrzej Pągowski,
Rosław Szaybo, Stanisław Młodożeniec czy
Ryszard Horowitz.  m.Ż.

Jednym z gości festiwalu była aktorka małgorzata Potocka (z prawej)Hanna Hartowicz, organizatorka świętującego 20-lecie festiwalu 

Amerykański reżyser martin Scorsese (w środku) został nagrodzony złotym medalem „Zasłużony
Kulturze Gloria Artis”. Na zdj. m.in. z chargé d’affaires ambasady RP w Waszyngtonie Bogdanem
Klichem (z lewej) i konsulem generalnym RP w Nowym Jorku mateuszem Sakowiczem (z prawej)

20. Festiwal Filmów Polskich w Nowym Jorku był hołdem dla twórczości Andrzeja Wajdy

Polskie filmy w NYC
 Marcin Żurawicz  NYPFF - FB

 Ambasada RP w Waszyngtonie
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Karol Nawrocki został pre-
zydentem Polski. Popie-
rany przez PiS polityk 
w II turze wyborów uzys-
kał wynik 50.89 proc.
głosów. Rafał Trzaskowski,
kandydat KO, zyskał po-
parcie 49.11 proc.
głosujących. Frekwencja
wyniosła 71.63 proc. i jest
rekordowa w historii wy-
borów prezydenckich w
Polsce. Nowy prezydent
zostanie zaprzysiężony na
początku sierpnia.

Państwowa Komisja Wyborcza po-
dała, że Nawrocki uzyskał 10 mln
606 tys. 877 głosów, a na Trza-
skowskiego zagłosowało 10 mln

237 tys. 286 osób. Wydano 21 mln 33 tys.
457 ważnych kart do głosowania. Upraw-
nionych do głosowania było 29 mln 363
tys. 722 osoby.

Polska podzielona
W dziewięciu województwach wygrał
kandydat KO, uzyskując lepszy wynik w:
zachodniopomorskim, dolnośląskim,

śląskim, mazowieckim, wielkopolskim,
opolskim, pomorskim, kujawsko-pomor-
skim, warmińsko-mazurskim i lubuskim.
Największe poparcie uzyskał w pomor-
skim – 59.1 do 40.9. Trzaskowski zwy-
ciężył w większości miast wojewódzkich,
w tym Kielcach, Lublinie, Łodzi, Toruniu,
Gdańsku, Krakowie oraz w Warszawie,
gdzie wygrał z wynikiem 68.21 proc.

Z kolei Nawrocki miał większe poparcie
w sześciu województwach: podlaskim,
świętokrzyskim, podkarpackim, lubel-
skim, łódzkim i małopolskim. W tym

przypadku różnice były większe, a nowy
prezydent wprost zdeklasował konkurenta
na Podkarpaciu, gdzie uzyskał 71 procent
poparcia (w lubelskim 66.5 proc). Na-
wrocki zwyciężył także w Końskich (woj.
świętokrzyskie) z wynikiem 58.07 proc.
głosów. Trzaskowskiego poparło tam
41.93 proc. wyborców.

A jak wyniki przedstawiały się ze
względu na miejsce zamieszkania, wiek,
wykształcenie i płeć? Rafał Trzaskowski
wygrał wśród wyborców z wykształce-
niem licencjackim i wyższym, natomiast

RAPORT SPECJALNY

Karol Nawrocki podczas kampanii i w dniu wyborów cieszył się wsparciem całej rodziny – na zdj. z żoną martą, dziećmi i mamą podczas głosowania

Popierany przez PiS Karol Nawrocki pokonał kandydata Koalicji Obywatelskiej Rafała Trzaskowskiego 

Polacy wybrali prezydenta 
 Facebook – Karol Nawrocki 
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Karol Nawrocki zyskał większe poparcie
wśród osób z wykształceniem średnim,
zawodowym i podstawowym. Podobnie
jak w przypadku poziomu edukacji,
miejsce zamieszkania wyborców również
silnie korelowało z preferencjami wybor-
czymi. Na wsi Karol Nawrocki zdobył aż
63.8 proc. poparcia. To właśnie miesz-
kańcy wsi stanowili ponad połowę jego
całego elektoratu. Odwrotnie wyglądało to
w największych aglomeracjach – ponad
500 tys. mieszkańców – tam
przytłaczająca była przewaga Trzaskow-
skiego, który zyskał aż 67.2 proc. głosów.
Różnice widać też w podziale na płcie.
Gdyby to wyłącznie kobiety decydowały,
wygrałby Trzaskowski z przewagą 54.2
proc. Z kolei na Karola Nawrockiego
głosowało aż 54.3 proc. wśród mężczyzn.
Co ciekawe, Karol Nawrocki zwyciężył wś-
ród najmłodszych i najstarszych wybor-
ców. Wśród wyborców w wieku 18-29 lat
kandydat Prawa i Sprawiedliwości zdobył
51.9 proc. głosów, podobnie (ponad 50
proc.) w grupie wyborców, którzy prze-
kroczyli sześćdziesiąty rok życia. Rafał
Trzaskowski cieszył się z kolei wyższym
poparciem w „środkowych” grupach wie-
kowych. 

Jak głosowała Polonia?
Za granicami Polski głosowało ponad 600
tysięcy osób. W tym gronie ogólnie wygrał
Trzaskowski, który uzyskał 63.49 proc.
głosów (383 tys. 722), Nawrockiego po-
parło 36.51 proc. wyborców (220 tys. 637).
Na kandydata KO zagłosowało 60.72 proc.
biorących udział w głosowaniu w Wielkiej
Brytanii, Trzaskowskiego poparła też
większość Polonii w Niemczech, Francji i
Hiszpanii. 

Zgoła inaczej kształtują się jednak sta-
tystyki, jeśli chodzi o głosy Polonii tylko
w Stanach Zjednoczonych. Na Karola Na-
wrockiego zagłosowało w USA 28,070
osób (56.65 proc. wyborców), Rafał Trzas-
kowski zdobył 21,479 głosów (43.35 proc.).
Ważne głosy oddało łącznie 49,865 osób,
co pobiło rekord z wyborów 2023 r., gdy
głosowało 43.6 tys. Łącznie wybory od-
bywały się w 57 obwodach w 23 amery-
kańskich stanach i Dystrykcie Kolumbii –
ponowne głosowanie na terenie USA od-
było się 31 maja, czyli dzień wcześniej niż
w Polsce.

Do niektórych komisji ustawiały się
kolejki – tak było w Konsulacie General-
nym w Nowym Jorku, gdzie głosowało
blisko 2,500 osób, w tym znaczna liczba
turystów z zaświadczeniami. Spory ruch
– choć bez kolejek – panował także w

mniej licznych obwodach, jak w Wa-
szyngtonie. Najwięcej chętnych do głoso-
wania było w dwóch największych sku-
piskach polonijnych w USA – w okolicach
Chicago i Nowego Jorku, gdzie do listy
wyborców zapisało się w obydwu przy-
padkach niemal 20 tys. osób. Na zachodzie
USA najwięcej osób zagłosowało w San
Francisco i w Los Angeles – ponad 1,400
osób (w obydwu przypadkach rekord).

Nawrocki zdecydowanie wygrał też
wśród Polaków mieszkających w Kana-
dzie, stosunkiem 62 do 38 proc. Głosowało
tam 13.5 tys. wyborców.

Gratulacje od Trumpa
Do prezydenta-elekta tuż po ogłoszeniu
oficjalnych wyników zaczęły spływać gra-

tulacje z całego świata. Wśród pierwszych
śpieszących z pozytywnym komentarzem
znalazł się prezydent USA Donald Trump,
który zacytował w swoim wpisie na plat-
formie społecznościowej Truth Social ty-
tuł artykułu z prawicowego portalu New-
smax: „Sojusznik Trumpa wygrywa w
Polsce, szokując całą Europę”. „Gratula-
cje, Polsko, wybrałaś zwycięzcę" – dodał
od siebie amerykański przywódca.

Również inni światowi liderzy nie
szczędzą ciepłych słow. Premier Węgier
Viktor Orban pogratulował Nawrockiemu
„fantastycznego zwycięstwa”. Na Face-
booku w trzech językach gratulacje złożył
prezydent Niemiec Frank-Walter Stein-
meier. „Niemcy i Polska są nie tylko
sąsiadami, lecz także bliskimi przyja-

ciółmi” – napisał. Gratulacje złożyli też
m.in. premier Włoch Giorgia Meloni i pre-
zydenci Czech oraz Litwy, a także
Wołodymyr Zełenski. „Liczę na dalszą
owocną współpracę z Polską i Panem Pre-
zydentem osobiście” – napisał ukraiński
prezydent na portalu X.

Głos zabrali także rodzimi politycy.
„To był trudny, czasem bolesny ale nie-
zwykle mężny bój o Polskę, o to jak mają
być prowadzone sprawy naszej Ojczyzny.
Dziękuję za tę heroiczną walkę do ostat-
niej minuty kampanii! (…) Dziękuję za go-
towość wzięcia odpowiedzialności za Pol-
skę – napisał obecny prezydent Polski
Andrzej Duda w mediach społecznościo-
wych. „Gratuluję Zwycięzcy! Trwaj mocna
POLSKO!” – dodał (pisownia oryginalna
– red.). „Niech Pan przyniesie Polsce po-
kój, nie zemstę" – zaapelował marszałek
Sejmu RP Szymon Hołownia, gratulując
Karolowi Nawrockiemu wygranej w wy-
borach prezydenckich. „Wygrał pan bar-
dzo ważne wybory, mam wielką nadzieję,
że to zwycięstwo się Polsce przysłuży” –
czytamy z kolei we wpisie w mediach
społecznościowych Sławomira Mentzena. 

Wszystkim, którzy oddali na niego głos
oraz zwycięskiemu kontrkandydatowi po-
gratulował także Rafał Trzaskowski.
„Walczyłem o to, żebyśmy wspólnie bu-
dowali Polskę silną, bezpieczną, uczciwą,
empatyczną. Polskę nowoczesną, w której
wszyscy będą mogli spełniać swoje cele i
aspiracje. Dziękuję wszystkim, którzy na
taką Polskę zagłosowali” – napisał na
portalu X. „Gratuluję Karolowi Nawroc-
kiemu wygranej w wyborach prezyden-
ckich. Ta wygrana zobowiązuje, szczegól-
nie w tak trudnych czasach. Szczególnie
przy tak wyrównanym wyniku. Niech Pan
o tym pamięta” – podkreślił polityk PO.

Zaprzysiężenie w sierpniu
Andrzeja Duda pozostanie na stanowisku
prezydenta jeszcze przez dwa miesiące.
Sąd Najwyższy wyda uchwałę o ważności
bądź nieważności wyboru prezydenta w
terminie 30 dni (do 1 lipca).

Druga kadencja Dudy rozpoczęła się
6 sierpnia 2020 roku, kiedy złożył przy-
sięgę przed Zgromadzeniem Narodo-
wym, zakończy się więc 6 sierpnia 2025
roku. Zgodnie z kodeksem wyborczym,
nowo wybrany prezydent złoży przysięgę
wobec połączonych izb Sejmu i Senatu
w ostatnim dniu urzędowania ustę-
pującego prezydenta. Zaprzysiężenie no-
wej głowy państwa odbędzie się zatem 6
sierpnia.

 TR, jls

Rafał Trzaskowski po raz drugi w karierze ubiegał się o prezydenturę – i po raz drugi przegrał
niewielką różnicą głosów


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Choć Pierwsza Dama Rzeczypo-
spolitej Polskiej nie pełni funkcji
politycznej, jej rola ma duże zna-
czenie symboliczne i społeczne.

Partnerki prezydentów zwyczajowo an-
gażują się w działalność charytatywną,
wspierają inicjatywy edukacyjne, zdro-
wotne, kulturalne, a także – coraz częściej
– zabierają głos w sprawach ważnych dla
kobiet i rodzin. 

Wraz z inauguracją prezydentury Ka-
rola Nawrockiego w sierpniu br. rolę tę
obejmie jego małżonka – Marta Na-
wrocka. Kim jest przyszła Pierwsza Dama
RP?

Marta Nawrocka urodziła się w 1986
roku w Gdańsku. Jest absolwentką Wy-
działu Prawa i Administracji Uniwersytetu
Gdańskiego, a w młodości uczęszczała do
Państwowej Szkoły Baletowej w Gdańsku.
W wieku 21 lat rozpoczęła pracę w Służbie
Celnej, która w 2017 roku została prze-
kształcona w Krajową Administracją Skar-
bową. Obecnie pełni funkcję młodszego
eksperta w Pomorskim Urzędzie Celno-
Skarbowym w Gdyni, specjalizując się w
kontroli przemysłu naftowego i spirytu-
sowego oraz w zwalczaniu nielegalnego
hazardu. „Moja codzienność to nie jest
siedzenie za biurkiem, czasem przeżywam
sceny jak z filmu sensacyjnego. (...) Aby
być skuteczną, muszę także dużo ćwiczyć
i zachować sprawność fizyczną. Często

bywam też na strzelnicy, bo umiejętność
posługiwania się bronią jest bezwzględnie
wymagana w mojej pracy” – tak opowia-
dała o swojej pracy w tygodniku „Sieci”.

Jednak w związku z kampanią prezy-
dencką męża Marta Nawrocka zdecydo-
wała się na bezpłatny urlop w pracy, aby
uniknąć potencjalnych konfliktów intere-
sów. Jak sama przyznaje, jej zawodowa
decyzja o zawieszeniu kariery na czas
kampanii męża podyktowana była troską
o „czystość służby”, ale też potrzebą by-
cia bliżej ludzi. Temu miał służyć jej de-
biut na początku roku w mediach społecz-
nościowych, gdzie wyraziła chęć
nawiązania bliższych relacji z wyborcami.
Na swoim profilu na Instagramie regu-
larnie dzieli się swoim codziennym
życiem, działaniami charytatywnymi czy
refleksjami o roli kobiety, matki i obywa-
telki. „Szczęśliwa żona, mama i funkcjo-
nariuszka KAS” – tak napisała o sobie w
opisie w profilu.

Choć w rozmowie z TV Republiką Na-
wrocka podkreślała, że „nie jest i nie bę-
dzie politykiem”, to nie pozostawała pod-
czas kampanii bierna, starając się
wspierać męża i przedstawić go jako kan-
dydata pewnego i godnego zaufania. Na
wiecu wyborczym w Łodzi mówiła: „Jako
żona, jako mama naszych dzieci i jako
przyjaciółka zawsze mogę na niego liczyć.
Karol zawsze dotrzymuje słowa. Zawsze

robi, co obieca. Niezmiennie, od 20 lat
czuję się przy nim bezpieczna – i wiem,
że Polska z takim prezydentem też będzie
bezpieczna”. 

Marta i Karol Nawroccy wzięli ślub na
początku lat 2000 i wychowują wspólnie
troje dzieci: Daniela, Antoniego i Kata-
rzynę. Najstarszy syn, Daniel, obecnie
student prawa, nie jest biologicznym
dzieckiem Karola Nawrockiego, jednak

został przez niego adoptowany i wspólnie
tworzą zgraną rodzinę. W 2024 roku Da-
niel Nawrocki kandydował w wyborach
samorządowych z list PiS, ale nie zdobył
mandatu. Rodzina Nawrockich, mimo
medialnej ekspozycji, w kampanii prezy-
denckiej starała się chronić swoją co-
dzienność, podkreślając, że rodzinne war-
tości są tym, co ich scalają i pozostają dla
nich najważniejsze.  Wem

marta Nawrocka ma 39 lat, troje dzieci i pracuje jako funkcjonariuszka KAS

Szczęśliwa żona, mama i funkcjonariuszka KAS – tak przedstawia się marta Nawrocka

Kim jest przyszła 
Pierwsza Dama RP?

 TVN
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Justyna Steczkowska z utworem
„Gaja” zajęła w tegorocznym kon-
kursie Eurowizja 14. miejsce, zdoby-
wając w sumie 156 punktów. Zwy-

cięzcą został JJ z Austrii, który
zaprezentował piosenkę „Wasted Love”.

Powrót w wielkim stylu?
69. Konkurs Piosenki Eurowizji przeszedł
do historii jako wydarzenie pełne emocji.
Dla Justyny Steczkowskiej był to drugi
występ na eurowizyjnej scenie – pierwszy
raz reprezentowała Polskę w 1995 roku w
Dublinie z piosenką „Sama”, zajmując 18.
miejsce. Choć w tegorocznym konkursie
Polska nie zdobyła najwyższych laurów i
ostatecznie uplasowała się na 14. miejscu,
to powrót Justyny Steczkowskiej na Eu-
rowizję po trzech dekadach przerwy wy-
wołał duże zainteresowanie. Publiczność
hojnie wynagrodziła artystkę, przyznając
jej 139 punktów i 7. miejsce w klasyfikacji
widzów.

Justyna Steczkowska jest od lat uzna-
wana za jedną z najbardziej rozpoznawal-
nych polskich artystek. Wokalistka, kom-
pozytorka, skrzypaczka, aktorka i
fotograf, dysponująca czterooktawową
skalą głosu, ma na koncie 16 albumów,
ponad 300 utworów, setki koncertów oraz
prestiżowe nagrody – m.in. sześć Fryde-
ryków i Brązowy Medal Zasłużonych Kul-
turze Gloria Artis.

Szwajcarski finał
Tegoroczna Eurowizja odbyła się w Ba-
zylei w Szwajcarii i zgromadziła uczest-
ników z 37 krajów. Zgodnie z zasadami
tzw. wielka piątka (Francja, Niemcy, Hisz-
pania, Włochy i Wielka Brytania) oraz kraj
goszczący wydarzenie automatycznie tra-
fiły do finału. Pozostali uczestnicy rywa-
lizowali w dwóch półfinałach. 

W wielkim finale wzięło udział 26 kra-
jów. Głosy przyznawane były przez pro-
fesjonalne jury oraz publiczność. Każdy
kraj przekazał dwa zestawy punktów: je-
den od jury i jeden od telewidzów, w skali
od 1 do 8 oraz 10 i 12 punktów. Podczas
transmisji finału najpierw ogłoszono wy-
niki głosowania jury, przekazane przez
rzeczników poszczególnych krajów. Na-
stępnie prowadzący zaprezentowali wy-
niki głosowania widzów. W atmosferze
nerwowego oczekiwania ogłoszono zwy-
cięzcę – został nim reprezentujący Austrię
artysta o pseudonimie JJ, z piosenką
„Wasted Love”.

Mimo muzycznego charakteru im-
prezy, tegoroczna edycja nie obyła się bez
kontrowersji. Duże emocje wzbudził wy-
stęp reprezentantki Finlandii – Eriki Vik-
man, której utwór „Ich komme” został
skrytykowany za erotyczny przekaz i pro-
wokacyjne kostiumy. Organizatorzy na-
rzucili artystce złagodzenie choreografii i
zmianę stroju jeszcze przed półfinałem.

Fani konkursu podnieśli dyskusję o po-
dwójnych standardach i cenzurze, za-
uważając, że męscy artyści nie spotykają
się z podobnymi ograniczeniami.

Występ izraelskiej reprezentantki Ju-
wal Rafael również nie obył się bez
wpadki. Choć transmisja przebiegła bez
zakłóceń, to w sieci opublikowano niewy-
ciszone nagrania, na których słychać
gwizdy z widowni, będące wyrazem
sprzeciwu wobec udziału Izraela w kon-
kursie ze względu na trwający konflikt z
Palestyną.

Z kolei Malta wzbudziła kontrowersje
nie tylko piosenką, ale i jej tytułem. Utwór
Miriany Conte pierwotnie zatytułowany
był „Kant”, co w języku maltańskim
oznacza śpiew. Jednak z uwagi na fone-
tyczne skojarzenia z angielskim wulga-
ryzmem, organizatorzy konkursu zażądali
zmiany. Nowa wersja utworu, już pod ty-
tułem „Serving”, również wzbudziła mie-
szane reakcje, ponieważ śpiewająca go ar-
tystka pojawiła się na scenie w skąpym
stroju, tańcząc na dmuchanej piłce. 

Polacy na Eurowizji
Polska historia na Eurowizji wciąż czeka
na swoje pierwsze zwycięstwo. Od debiutu
w 1994 roku tylko trzy razy Polakom
udało się wejść do pierwszej dziesiątki.
Najwyższe miejsce wciąż należy do Edyty
Górniak, która z piosenką „To nie ja!” za-
jęła w roku debiutu 2. pozycję. 

Kolejne najwyższe wyniki – siódme i
ósme miejsce w finale – należą odpo-

wiednio do zespołu Ich Troje (2003) i Mi-
chała Szpaka (2016). W najlepszej pięt-
nastce znaleźli się natomiast Kasia Ko-
walska (1996), Anna Maria Jopek (1997),
Donatan i Cleo (2014) oraz Krystian
Ochman (2022). 

Choć Justyna Steczkowska nie powtó-
rzyła sukcesu Edyty Górniak, to udowod-
niła, że mimo upływu dekad wciąż ma
ogromne wsparcie ze strony publiczności.

Nieustający fenomen
Eurowizja pozostaje jednym z najpo-

pularniejszych i najdłużej oglądanych wi-
dowisk muzycznych na świecie, przy-
ciągającym co roku przed telewizory setki
milionów widzów. Konkurs corocznie
oglądają miliony osób na całym świecie.
W 2015 Eurowizja została wpisana do
księgi rekordów Guinnessa jako najdłużej
transmitowany coroczny konkurs mu-
zyczny w historii. Widowisko transmito-
wane jest w większości krajów europej-
skich oraz w wielu innych państwach
świata, takich jak m.in. Stany Zjedno-
czone, Kanada, Brazylia, Chiny, Egipt, Fi-
lipiny, Indie, Japonia, Korea Południowa,
Meksyk i Nowa Zelandia.

Dla wielu artystów Eurowizja to tram-
polina do międzynarodowej kariery. Po
występie w konkursie sławę zdobyli m.in.:
Julio Iglesias, ABBA, Céline Dion, Al Bano
i Romina Power czy Måneskin. Z kolei dla
fanów Eurowizja to nieustannie emocjo-
nujące święto muzyki, kultury i różno-
rodności.

 alicja Dębek

Show w wykonaniu Justyny Steczkowskiej spodobało się publiczności, ale nie zyskało wysokich
ocen profesjonalnych jury

Zwycięzcą tegorocznej Eurowizji został reprezentant Austrii i to właśnie w tym kraju odbędzie
się przyszłoroczny finał

Justyna Steczkowska z głosami publiczności, ale poza pierwszą dziesiątką w 69. Konkursie Piosenki Eurowizji 

Powrót po 30 latach 
 Facebook/Eurovision Song Contest



Loretta Swit, czyli niezapomniana
Margaret „Hot Lips” Houlihan z
kultowego serialu „M*A*S*H”,
zmarła – prawdopodobnie z

przyczyn naturalnych – 30 maja w swoim
domu w Nowym Jorku. Informację o
śmierci aktorki potwierdził jej przedsta-
wiciel, Harlan Boll. Swit miała 87 lat.

Swit przyszła na świat 4 listopada 1937
roku w Passaic w stanie New Jersey jako
Loretta Jane Szwed. Jej rodzice – Lester i
Nellie Szwed (z domu Kassack) – byli pol-
skimi imigrantami. Ojciec pracował jako
sprzedawca i tapicer. Loretta, choć wy-
chowana w Stanach Zjednoczonych, przez
całe życie z chęcią mówiła o swoim pol-
skim pochodzeniu. 

Jak podaje portal Buffalo Toronto Pub-
lic Media, Loreta z dumą mówiła o swoim
nazwisku. – Na początku kariery zasta-
nawiałam się nad zmianą nazwiska – wy-
dawało mi się, że „Swit” może być zbyt

mylące. Było krótkie i ludzie często dopi-
sywali dodatkowe „t” albo ”f”. Ale właś-
nie ta prostota najbardziej mi odpowia-
dała. Nie znalazłam żadnego innego
nazwiska, które podobałoby mi się bar-
dziej niż moje własne, więc postanowiłam
je zachować – tłumaczyła. 

Swit ukończyła American Academy of
Dramatic Arts. Jej praca zawodowa obej-
mowała teatr, telewizję i kino. Przełomem
w jej karierze okazał się rok 1972, kiedy
otrzymała rolę w serialu „M*A*S*H”.
Przez jedenaście sezonów wcielała się w
postać Margaret Houlihan, za której rolę
otrzymała dwie nagrody Emmy i dziesięć
nominacji. Jej kreacja przeszła do historii
telewizji jako przykład ewolucji postaci –
od stereotypu do wielowymiarowej boha-
terki. W 1989 Loretta Swit została uho-
norowana również w Alei Gwiazd Holly-
wood. 

W wywiadzie dla magazynu „People”

z 1979 r. Swit powiedziała, że od dziecka
chciała być aktorką, a jej mama wspierała
ją w tych marzeniach. – Od zawsze
chciałam być aktorką. Na szczęście moja
mama też kochała kino. Chodziłyśmy ra-
zem na podwójne seanse i potrafiłyśmy
obejrzeć oba filmy… dwa razy pod rząd –
opowiadała.

Poza ekranem Swit była gorliwą
obrończynią praw zwierząt. Założyła or-
ganizację SwitHeart Animal Alliance i wy-
dała książkę „SwitHeart”, prezentującą
jej akwarele i działalność charytatywną.
Cały dochód z publikacji wspierał walkę z
okrucieństwem wobec zwierząt.

Mimo ogromnej popularności, Loretta
Swit pozostała osobą przywiązaną do ko-
rzeni. W 1997 roku pojawiła się na Balu

Polonaise, organizowanym co roku przez
Amerykański Instytut Kultury Polskiej w
Miami na Florydzie. W 2015 roku, po wielu
latach starań organizatorów, aktorka po-
jawiła się w Cheektowadze jako honorowa
wielka marszałek Parady Pułaskiego. Swit
z radością spotkała się wówczas z ame-
rykańską Polonią, która zawsze darzyła ją
sympatią. Trzy lata później, w 2018 roku,
otrzymała nagrodę Pioneer Award, przy-
znawaną przez Fundację Kościuszkowską.
Aktorkę wyróżniono za jej błyskotliwą ka-
rierę i zaangażowanie w sprawy humani-
tarne. 

Loretta Swit była żoną aktora Dennisa
Holahana w latach 1983-1995. Nie miała
dzieci.

 aD

Poza ekranem Loretta Swit była gorliwą obrończynią praw zwierząt

Kadr z serialu „m*A*S*H”

Amerykańska aktorka polskiego pochodzenia – gwiazda „m*A*S*H” i córka polskich imigrantów – zmarła 
w wieku 87 lat

Odeszła Loretta Swit 
 instagram/lorettaswit
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Maja Klajda, 22-letnia stu-
dentka psychologii z Łęcznej,
została trzecią najpiękniejszą
kobietą świata w konkursie

Miss World i zdobyła tytuł Miss World
Europe.

W sobotę, 31 maja, w indyjskim Hyde-
rabadzie odbył się finał 72. edycji kon-
kursu Miss World. Wśród 110 uczestniczek
z całego świata triumfowała reprezentan-
tka Tajlandii – Opal Suchata Chuangsri –
zostając pierwszą Tajką w historii, która
sięgnęła po koronę Miss Świata.

Ogromny sukces odniosła również re-
prezentantka Polski, Maja Klajda, która
uplasowała się na trzecim miejscu, zdo-
bywając tytuł II Wicemiss Świata oraz
najpiękniejszej kobiety w Europie – Miss
World Europe. To jedno z największych
osiągnięć Polek w historii konkursu –
obok zwycięstw Anety Kręglickiej (1989)
i Karoliny Bielawskiej (2021). W finałowej
czwórce znalazły się także Aurélie Joa-
chim z Martyniki (Ameryka i Karaiby) i
Hasset Dereje Admassu z Etiopii (Af-
ryka). 

Sukces Klajdy nie jest dziełem przy-
padku. Oprócz urody wyróżnia ją zaan-
gażowanie społeczne – działa aktywnie
na rzecz dzieci i młodzieży zagrożonych
wykluczeniem społecznym, współpracuje
z Fundacją Miss Polonia oraz prowadzi
warsztaty z zakresu zdrowia psychicz-
nego. W 2024 roku została laureatką na-
grody Optymista Roku – doceniono ją za
inicjatywy wspierające dzieci cierpiące na
rzadkie choroby.

Prywatnie Maja Klajda łączy działal-
ność społeczną z pasją do mody, tańca lu-
dowego i muzyki. Jej osiągnięcie w Hyde-

rabadzie to nie tylko prestiżowy tytuł, lecz
także symbol rosnącej roli kobiet zaan-
gażowanych społecznie w międzynarodo-
wych konkursach piękności.

Konkurs Miss World, zapoczątkowany
w 1951 roku w Wielkiej Brytanii, od de-
kad jest jednym z najbardziej rozpozna-
walnych konkursów piękności na świe-
cie. Od kilku lat organizatorzy mocno
podkreślają rolę inicjatywy „Piękno z
przesłaniem”, która promuje działalność
charytatywną i społeczne zaangażowa-
nie uczestniczek. 

 aD

Polka (trzecia od prawej) znalazła się w gronie najpiękniejszych kobiet świata, zajmując 3. miejsce i zdobywając tytuł miss World Europe

miss World 2025 Suchata Chuangsri

maja Klajda ma 22 lata

USA reprezentowała Athenna Crosby

maja Klajda została II Wicemiss Świata i zdobyła tytuł najpiękniejszej kobiety w Europie 

sukces Polki 
 Miss World

 FB Miss Polonia 

 Miss World

Top 5 kandydatek z Europy, w tym reprezentantka Polski (w środku)

 Miss World

 Miss World
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Pokój niech będzie z wami wszyst-
kimi – to pierwsze słowa, które
Robert Prevost skierował do wier-
nych jako nowy biskup Rzymu.

Duchowny rodem z Chicago został 267.
papieżem w historii, pierwszym po-
chodzącym z USA. Przyjął imię Leon XIV.

Konklawe trwało niespełna dwa dni.
Rekordowa liczba 133 kardynałów z 71
krajów głosowała w sumie cztery razy, by
wybrać następcę Franciszka. Gdy biały
dym pojawił się nad Kaplicą Sykstyńską,
aplauzem zareagowało blisko 150 tysięcy
wiernych zgromadzonych na Placu św.
Piotra. Nowy zwierzchnik 1.4 miliarda ka-
tolików był do śmierci papieża Franciszka
prefektem watykańskiej Dykasterii do
spraw Biskupów. Liczy sobie 69 lat i jest
uważany za „człowieka środka”, który
może połączyć dwa skrzydła Kościoła –
zwolenników postępu i konserwatystów.

10 razy pokój
Leon XIV jako pierwszy papież powitalne
przemówienie odczytał, a nie spontanicz-
nie wygłosił. Z balkonu Bazyliki św. Piotra
aż dziesięć razy wypowiedział słowo „po-
kój”,

– Niech pokój będzie z wami wszyst-
kimi. Najdrożsi bracia i siostry, to pierw-
sze pozdrowienie Chrystusa zmartwych-
wstałego. Ja też chciałbym, aby to
pozdrowienie pokoju trafiło do naszych
serc, by dotarło do waszych rodzin, do
wszystkich osób, gdziekolwiek są, do
wszystkich narodów, na całą Ziemię –
mówił nowy Biskup Rzymu.

– Jesteśmy uczniami Chrystusa.
Chrystus idzie przed nami. Świat potrze-
buje jego światła. Ludzkość potrzebuje go
jako pomostu, by dotarł do niej Bóg i jego
miłość. Pomóżcie nam i wy, i sobie na-
wzajem, budować mosty przez dialog,
spotkanie – jednocząc się wszyscy, by być
jednym ludem, zawsze w pokoju – prosił
papież.

Papież skierował szczególne pozdro-
wienie dla Kościoła w Rzymie. – Musimy
razem dążyć do tego, by być Kościołem
misyjnym, Kościołem, który buduje mosty
dialogu – mówił Leon XIV.

Dlaczego Leon?
Nowy biskup Rzymu wyjaśnił, że zdecy-
dował się na imię Leon w uznaniu dla po-
ntyfikatu Leona XIII (1878-1903), który
zajął się kwestią społeczną w kontekście
pierwszej wielkiej rewolucji przemysłowej.
Dodał, że właśnie teraz trwa kolejna re-
wolucja tego typu.

Leon XIV zwrócił uwagę na rozwój
sztucznej inteligencji. Jego zdaniem to
„nowe wyzwania dla obrony ludzkiej god-
ności, sprawiedliwości i pracy”. Powie-
dział, że Kościół może „zaoferować
wszystkim skarbiec swojego nauczania
społecznego w odpowiedzi na te wyzwa-
nia”.

Podekscytowany Trump
Do Watykanu popłynęły gratulacje z
wszystkich stron świata. Zadowolenia z
wyboru konklawe nie krył Donald Trump,
który stwierdził, że nie może doczekać się
spotkania z nowym papieżem.

„Gratulacje dla kardynała Roberta
Francisa Prevosta. To wielki zaszczyt zdać
sobie sprawę z tego, że jest on pierwszym
amerykańskim papieżem. Jakie to ekscy-
tujące i jaki wielki zaszczyt dla naszego

kraju. Nie mogę doczekać się spotkania z
papieżem Leonem XIV. To będzie bardzo
znaczący moment!” – napisał prezydent
USA na swoim portalu społecznościowym
Truth Social.

Tysiąc lat Polski
Prezydent Andrzej Duda złożył gratulacje
Leonowi XIV na platformie X, podkreś-
lając także, że to moment głęboko poru-
szający dla wspólnoty Kościoła katolic-
kiego i dla całego świata: „Przeżywamy
go z wielkim wzruszeniem i nadzieją –
jako naród, który – jak przypominał
święty Jan Paweł II – poprzez 1000-letni
ciąg swoich dziejów związał się z Koś-
ciołem Chrystusowym i ze Stolicą
Rzymską szczególnym węzłem duchowej
jedności”.

„Proszę przyjąć zapewnienie o goto-
wości Rzeczypospolitej do dalszego za-
cieśniania tych wyjątkowych więzi – w
imię wspólnych wartości, odpowiedzial-
ności za dobro wspólne i umacniania po-
koju na świecie. Niech Bóg prowadzi
Waszą Świątobliwość na drodze tej wiel-
kiej misji” – dodał prezydent Polski.

Premier Donald Tusk po wyborze
Leona XIV na nowego papieża, na plat-

formie X napisał: „Habemus Papam! Zło
nie zwycięży. Optymizm i nadzieja, któ-
rych potrzebuje świat”.

Ukraina i Strefa Gazy
Papież podczas pierwszego spotkania z
wiernymi na modlitwie Regina Coeli w
Watykanie zaapelował o „autentyczny,
sprawiedliwy i trwały pokój” w Ukrainie,
a także o zawieszenie broni w Strefie
Gazy. – Noszę w moim sercu cierpienia
umiłowanego narodu ukraińskiego – pod-
kreślił Leon XIV, apelując o uwolnienie
jeńców i o to, by ukraińskie dzieci mogły
wrócić do swoich rodzin.

– Zasmuca mnie głęboko to, co dzieje
się w Strefie Gazy. Niech natychmiast doj-
dzie do zawieszenia broni – mówił papież,
apelując o dostarczenie pomocy humani-
tarnej „wycieńczonej ludności” i uwol-
nienie wszystkich zakładników.

W piątek 16 maja odbyło się spotkanie
papieża z korpusem dyplomatycznym
akredytowanym w Watykanie. Msza
inaugurująca pontyfikat Leona XIV zos-
tała odprawiona w niedzielę 18 maja.
Pierwsza audiencja generalna odbyła się
21 maja.

 TomasZ RyZneR

RAPORT SPECJALNY

Papież Leon XIV (Robert Francis 
Prevost) urodził się 14 września 1955
roku w Chicago w rodzinie o francuskich,
włoskich i hiszpańskich korzeniach.
Ukończył seminarium ojców augustia-
nów w 1973 roku. W 1977 r. otrzymał
dyplom z matematyki i filozofii na uni-
wersytecie Villanova w Filadelfii. W tym
samym roku wstąpił do nowicjatu ojców
augustianów i otrzymał święcenia w
1982 roku. W 1985 roku został wysłany
z misją do Peru. otrzymał tytuł doktora
prawa kanonicznego na Papieskim Uni-
wersytecie Świętego Tomasza z Akwinu
w Rzymie. W 1988 roku udał się ponow-
nie do Peru, gdzie pełnił różne funkcje,
był między innymi dyrektorem semina-
rium augustianów w Trujillo. W 1999
roku wrócił do Chicago, gdzie został pro-
wincjałem augustianów. W 2001 roku
wybrano go na przełożonego general-
nego Zakonu św. Augustyna. Funkcję tę
pełnił do 2013 roku. 30 stycznia 2023
roku papież Franciszek mianował go pre-
fektem Dykasterii ds. Biskupów i prze-
wodniczącym Papieskiej Komisji ds.
Ameryki Łacińskiej. Godność kardynała
Prevost otrzymał na konsystorzu 30
września 2023 roku. Nowy papież mówi
po włosku, hiszpańsku, portugalsku, zna
też łacinę i niemiecki. Był niegdyś zapa-
lonym tenisistą, a – co ciekawe – w Wa-
tykanie jest kort tenisowy.

Kard. Robert Prevost,
który jako papież przybrał

imię Leon XIV, 
to augustianin 

z doświadczeniem misji 
w Peru, poliglota 

i fan... tenisa

Robert Prevost to pierwszy w historii Kościoła papież ze Stanów Zjednoczonych

Habemus Papam!
 VaticanNews/Radio Watykańskie



POCZYTAJmY RAZEm

Antek miał dziewięć lat i po raz pierwszy
w życiu jechał na prawdziwe kolonie – nad
jezioro, daleko od domu. Był podekscyto-
wany, ale trochę też się martwił. A co, jeśli
nikogo tam nie polubi? – myślał, patrząc
przez okno autokaru.

Na miejscu okazało się, że w domku
mieszka razem z chłopcami z różnych
miast. Jeden z nich – Michał – miał ze sobą
karty z dinozaurami, które Antek znał z
ulubionej gry. Od razu się zaprzyjaźnili. W
ciągu kilku dni bawili się w podchody,
pływali na kajakach i jedli lody malinowe,
aż śmiech rozchodził się po całym ośrodku.

Pewnego popołudnia, gdy padał deszcz i
dzieci zostały w świetlicy, wychowawczyni
przyniosła kolorowe kartki i powiedziała:

– Dziś piszemy pocztówki! Do babci,
dziadka, kolegi z klasy, sąsiada – kogo
chcecie ucieszyć. Bo wakacje są po to, żeby
poznawać nowych ludzi, ale też pamiętać
o tych, którzy zostali w domu.

Antek najpierw pomyślał o swoim
dziadku, który zawsze dawał mu borówki z
własnego ogródka. Potem o swoim najlep-
szym kumplu z klasy – Kacprze – z którym
grali w piłkę całe przerwy. Wybrał dwie po-
cztówki: jedna miała rysunek wesołego
żółwia, a druga – kajaki na jeziorze.

Na pierwszej napisał:
Kochany Dziadku!
Nad jeziorem jest super! Mamy ogniska i

uczę się pływać.
Brakuje mi Twoich borówek.
Uściski, Antek

A na drugiej:
Hej Kacper!
Mam nowego kumpla – Michała. Gramy

w karty z dinozaurami.
Ale pamiętam, że ty znasz wszystkie z

nazwy!
Do zobaczenia po wakacjach!
Po tygodniu Antek dostał odpowiedź od

dziadka – krótki liścik i… suszone borówki!
A Kacper przysłał wiadomość na telefon

mamy:
„Fajnie, że pamiętasz. Ja też mam Ci

sporo do opowiedzenia!”
Antek uśmiechnął się szeroko. Wakacje

były pełne przygód – i tych nowych, i tych,
które wracają razem z przyjaciółmi.

Wakacje to świetny czas, by poznawać
nowych ludzi, ale jeszcze lepszy – by pa-
miętać o tych, którzy czekają na nasz uś-
miech, dobre słowo… albo pocztówkę. •

SłOWEm mALOWANE 

Wyruszam rano z plecakiem w dal,
Za rogiem czeka już cały świat.
Na mapie góry, jeziora, las —
Przygoda woła mnie w wakacji czas!

Na łące kwiaty mówią: „Cześć!”
Motyl chce ze mną wędrować gdzieś.
Ptaki śpiewają mi z nieba nut,
Każdy dzień niesie nowy skrót!

Spotykam dzieci z dalekich stron,
Razem budujemy z piasku dom.
Choć mówimy różnie, śmiech łączy nas -
Przyjaźń rozumie każdy gest i czas.

Gdy wrócę wieczorem do swoich stron,
Opowiem babci: „To nie był sen!
Świat jest ogromny, piękny jak baśń —
Warto go poznać, krok po kroku – właśnie tak!

„Wielka
wyprawa”

POcztówKA OD ANtKA
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LABIRYNTZADANIE

Znajdź 10 różnic Wskaż ptaszkowi drogę do budki

WYKREŚLANKA

Znajdź poniższe nazwy zwiarząt

POZNAJ POLSKĘ!

Oto 5 ciekawostek 
historycznych o Polsce. 

1. Polska miała króla... 
dziewczynkę!

W 1384 roku królem Polski została Jad-
wiga Andegaweńska – miała zaledwie
10 lat! Choć była kobietą, nosiła tytuł
króla, bo taki tytuł dawał pełnię władzy.

2. Polska miała kiedyś dostęp 
aż do morza Czarnego

W czasach króla Władysława Jagiełły i
jego następców Rzeczpospolita była tak
wielka, że sięgała aż do terenów dzisiej-
szej Ukrainy i miała dostęp do Morza
Czarnego.

3. Pierwsza konstytucja w Europie
Polska uchwaliła Konstytucję 3 Maja w
1791 roku – była to pierwsza konstytu-
cja w Europie i druga na świecie, po
amerykańskiej.

4. Polska kiedyś zniknęła z mapy
świata

od 1795 do 1918 roku Polska nie ist-
niała jako państwo – została rozebrana
przez sąsiadów (Rosję, Prusy i Austrię).
Przetrwała jednak dzięki kulturze, języ-
kowi i walce Polaków.

5. Polacy złamali tajemnicę
Enigmy

Podczas II wojny światowej trzej polscy
matematycy: Marian Rejewski, Jerzy
Różycki i Henryk Zygalski, jako pierwsi
złamali szyfr niemieckiej maszyny
Enigma – co pomogło aliantom wygrać
wojnę.

Czy wiesz, że...?
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CIEKAWOSTKA JEZYKOWA

Z czasem słowo MRoWIE oderwało się od rze-
czownika MRoWIA ‘mrówka’, usamodzielniło i
przekształciło w odrębny rzeczownik – singulare
tantum. Dawna postać liczby mnogiej stała się za-
tem wyrazem mającym wyłącznie formy liczby po-
jedynczej (to mrowie, tego mrowia, temu mrowiu, z
tym mrowiem, o tym mrowiu – nie ma „tych
mrowi”), a dawne znaczenie przenośne stało się
znaczeniem leksykalnym: ‘wielka ilość lub liczba
czegoś’ albo ‘ciarki, dreszcze’. 

od dawnej formy MRoWIE – tej, która ozna-
czała po prostu ‘mrówki’ – co najmniej pół ty-
siąclecia temu lub jeszcze dawniej powstało MRo-
WISKo ‘miejsce, gdzie są mrowie – mrówki’. A
od nowego rzeczownika MRoWIE w połowie XIX
w. utworzono całkiem współczesny czasownik
MRoWIĆ SIĘ ‘występować gdzieś masowo’ i ‘po-
ruszać się w dużej liczbie i w różnych kierunkach’,
od którego pochodzi jeszcze młodszy rzeczownik
MRoWIENIE ‘odczucie, jakby mrówki chodziły po
skórze’ (Źródło: [ESJP, II, 219]).  NCK.PL

Całe MROWIE MRÓWEK
ZADANIE

Policz rybki i wpisz wynik w kółku

Słowo MRÓWKA wygląda jak zdrobnienie i jest zdrobnie-
niem. Licząca sobie ponad sześćset lat MRÓWKA to zdrob-
nienie od MRoWIA – tak w czasach staropolskich nazywano
mrówkę. A forma MRoWIE to dawna postać liczby mnogiej
rzeczownika MRoWIA: jedna MRoWIA – liczne MRoWIE. 

 Il. Marcelina Jarnuszkiewicz

KRZYŻÓWKA
POZIOMO:
3. Pasie się na łące
6. Egzotyczny ptak
10. Może być brunatny albo polarny
11. Pieje o poranku
12. Przylatuje do Polski na wiosnę
14. Czarna w lesie, różowa w bajce
15. Najlepszy przyjaciel człowieka

PIONOWO:
1. W rzece lub w akwarium
2. Ma trąbę
3. Zwierzę z kieszenią
4. Znosi jajka
5. Włochaty pająk
7. Król sawanny
8. Jeździ na nim beduin
9. Ma długą szyję i mieszka w Afryce
11. Miauczy, jak chce mleka
13. Udomowiony krewny zająca

ZWIERZĘTA
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Jedna z popularnych sentencji życio-
wych mówi o tym, że jeśli człowiek
jest zdrowy, ma rodzinę, dach nad
głową i wiernego przyjaciela, to jest

bogatszy niż mu się wydaje. 
9 czerwca świętujemy Dzień Przyja-

ciela. Słowo „przyjaciel” wywodzi się od
czasownika „sprzyjać”. Przyjaciel to
osoba, z którą dzielimy nasze tajemnice,
radości, smutki. Możemy przyjść do
niego bez zaproszenia w samym środku
nocy, a on otworzy drzwi, a w razie po-
trzeby stanie po naszej stronie. Lojalność
to jeden z najważniejszych elementów
udanej relacji, testowany na przestrzeni
całej znajomości. Najlepsze przyjaźnie
rodzą się na podwórku czy w szkole, we
wczesnych latach życia. Pielęgnowanie
takich relacji nie zawsze jest łatwe, ale
w ten sposób można zbudować praw-
dziwą przyjaźń. 

Dzień 9 czerwca najlepiej jest spędzić
więc wspólnie z przyjacielem. Przyjaciele
mają zazwyczaj podobne zainteresowania,
np. sport czy muzyka. Można się wybrać
na dobry obiad, do pubu czy pojeździć na
rowerze. Niektórzy z okazji święta wrę-
czają swoim kompanom drobne prezenty,
wysyłają życzenia, jeśli bezpośredni kon-
takt jest utrudniony. 

Niektórzy ludzie wydają się naturalnie
przyciągać innych, poprzez swoje umie-
jętności interpersonalne, które umożli-
wiają skuteczną komunikację i budowanie
trwałych relacji. Umiejętności interperso-
nalne pozwalają lepiej zrozumieć rodzinę,
przyjaciół, znajomych i nawiązywać z
nimi kontakt. W pracy prawidłowe relacje
międzyludzkie są niezbędne do
współpracy z zespołem, zarządzania pro-
jektami i negocjacji. Decydują o sukcesie
w interakcjach społecznych, ułatwiają
osiąganie wspólnych celów i budowanie
pozytywnych relacji. Umiejętności inter-
personalne stoją za każdą udaną roz-
mową, współpracą i negocjacją. Dzięki
nim buduje się głębokie więzi, rozumie
emocje innych i odpowiednio reaguje w
trudnych sytuacjach. 

Przykładowe umiejętności interperso-
nalne, przydatne zarówno w pracy, jak i
w życiu prywatnym, to między innymi: 

• umiejętność sprawnej komunikacji,
obejmująca komunikację werbalną i nie-
werbalną, czyli tak zwana komunika-
tywność; 

• inteligencja emocjonalna, czyli zdolność
zauważania i rozumienia stanów emo-
cjonalnych własnych oraz osób w na-
szym otoczeniu; 

• asertywność, a więc umiejętność wy-
rażania własnego zdania poprzez bez-
pośrednie komunikowanie naszych
emocji i potrzeb w sposób nienaru-
szający praw i samopoczucia zarówno
innych osób, jak i własnego; 

• radzenie sobie ze stresem, a więc umie-
jętność odczytywania źródeł stresu, adek-
watnego reagowania na stres i działania
w sytuacjach towarzyszącej presji; 

• praca w zespole, czyli umiejętność szyb-
kiego nawiązywania pozytywnych relacji
z członkami zespołu i pracy grupowej,

w tym rozwiązywania ewentualnych
konfliktów; 

• umiejętności przywódcze, a więc prze-
wodzenia grupie ludzi, motywowania ich
i organizowania ich pracy na rzecz
osiągania postawionych celów; 

• aktywne słuchanie, oznaczające umie-
jętność skoncentrowania się na roz-
mówcy i jego potrzebach, zadawanie py-
tań pomocniczych i trafne odczytywanie
przekazu; 

• uprzejmość i empatia, a więc umiejęt-
ności pozwalające zrozumieć postępo-
wanie innych osób oraz traktować ich z
należnym szacunkiem; 

• umiejętność przemawiania publicznego,
pozwalająca skutecznie komunikować
się z dużym gronem słuchaczy i an-
gażować ich w przekazywane treści; 

• umiejętność przekonywania i wywiera-
nia wpływu, a więc znajomość sposobów

funkcjonowania ludzi i technik pozwa-
lających wpłynąć na ich przekonania i
postawy. 

Ważne jest dostosowanie komunikacji
interpersonalnej do danej kultury. Nie-
które kultury, np. japońska i koreańska,
są określane jako kultury wysokiego kon-
tekstu. Duża część komunikacji odbywa
się poza słowami – za pośrednictwem
gestów, mimiki, tonu głosu oraz znajo-
mości statusu społecznego rozmówcy. Ta-
kie przekazywanie informacji nie zawsty-
dzi rozmówcy w trudniejszych sytuacjach
społecznych. Z kolei kultury niskiego kon-
tekstu, m.in. amerykańska i niemiecka,
przywiązują dużą wagę do bezpośrednich
i jasnych komunikatów. Słowa mają w
nich znaczenie dosłowne i są głównym
środkiem przekazu informacji. W kultu-
rach arabskich bezpośrednia krytyka bywa
postrzegana jako atak personalny, pod-
czas gdy w Holandii ten sam rodzaj
otwartości może być rozumiany jako
szczerość i szacunek. Kontakt wzrokowy
w kulturach zachodnich jest znakiem
pewności siebie, a w niektórych krajach
azjatyckich może być uważany za niesto-
sowny lub zuchwały. 

Przy każdej sytuacji staram się pod-
kreślać ważność uczenia się języków ob-
cych, a szczególnie języka polskiego.
Nauka języka obcego pozwala zrozumieć
inne sposoby myślenia. Gdy uczymy się
mówić jak ktoś inny, zaczynamy lepiej ro-
zumieć jego światopogląd. To rozwija em-
patię. Znajomość języków ułatwia na-
wiązywanie kontaktów interpersonalnych
oraz zyskuje się możliwość pracy w mię-
dzynarodowym zespole, gdzie można na-
wiązać wiele przyjaźni, nieraz na całe
życie. 

 sylWia WaDacH-
-klocZkoWska

Nauczycielka Szkoły Języka
Polskiego im. św. Jana

Pawła II w Bostonie

KĄCIK RODZICA

Dodatek dla dzieci i rodziców „Biały Orzeł Junior” jest realizowany we współpracy z Konsulatem Generalnym RP 
w Nowym Jorku oraz współfinansowany ze środków DWPPG mSZ. 

Bibliografia:
l https://www.kalbi.pl/dzien-przyjaciela 

l https://eventis.pl/

l https://szkolajezyk.pl/czym-sa-umiejetnosci-interpersonalne/ 

Najlepsze przyjaźnie rodzą się we wczesnych latach życia – w szkole i na podwórku

mój przyjacielu... 
 Archiwum WEM



minister Spraw Zagranicznych ogłosił
konkurs na Najlepszą Książkę Histo-
ryczną w kategorii publikacji obcoję-
zycznych poświęconych historii Polski.
Do konkursu można zgłaszać książki
wydane w latach 2023 i 2024. Termin
nadsyłania zgłoszeń upływa 30
czerwca 2025 roku.

Aby publikacja mogła zostać zakwalifi-
kowana do konkursu, musi być wydana w
formie książki (monografii naukowej lub
publikacji popularnonaukowej) napisaną
przez nie więcej niż trzech autorów.

Laureaci otrzymają nagrody pieniężne:
za I miejsce – 10,000 EUR, za II miejsce
– 5,000 EUR, za III miejsce – 2,500 EUR.

Wyniki zostaną ogłoszone najpóźniej
11 listopada 2025 roku.

Jak zgłosić publikację?
Zgłoszenie musi zawierać elektroniczną
wersję książki w formacie PDF lub e-
booka w formacie powszechnie dostęp-
nym w księgarniach. Można również
przesłać 6 egzemplarzy papierowych, jed-
nak preferowane są wersje elektroniczne.
Do wniosku można dołączyć opubliko-
wane recenzje naukowe, opinie i recenzje

wydawców. Brak ograniczeń językowych
publikacji, jednak jeśli dostępne jest
tłumaczenie na język angielski, uprzejmie
prosimy o jego dołączenie.

Publikacje można przesłać w na-
stępujący sposób:
• wersje elektroniczne (e-book lub PDF)

należy przesyłać na adres e-mail:
ddk.sekretariat@msz.gov.pl, tytuł wiado-
mości: „FA Minister competitive call for
Best History Book 2025”

• wersje papierowe należy przesyłać w
kopercie z dopiskiem: „FA Minister com-
petitive call for Best History Book 2025”
na adres: Ministerstwo Spraw Zagranicz-
nych, Departament Dyplomacji Publicznej
i Kulturalnej, ul. J. Ch. Szucha 23, 00-580
Warszawa, Polska.

Wszelkie pytania dotyczące konkursu
należy kierować wyłącznie na adres e-
mail: ddk.sekretariat@msz.gov.pl z tytułem
wiadomości: „FA Minister competitive call
for Best History Book 2025”.

 mSZ

Konkurs ministra Spraw Zagranicznych na najlepszą
książkę historyczną o Polsce

Nagroda czeka!

Płk. Romuald Lipiński, 99-letni
weteran spod Monte Cassino i
działacz polonijny, otrzymał
Złoty Medal „za zasługi dla

obronności kraju”. Odznaczenie wręczył
w Władysław Kosiniak-Kamysz, szef
MON, który przebywał z wizytą w USA.

– W imieniu państwa polskiego,
wszystkich Polaków serdecznie dziękuję za
wolność, którą dzięki panu mamy, za kraj,
który jest najpiękniejszym miejscem do
życia, za naszą kochaną ojczyznę – powie-
dział Kosiniak-Kamysz podczas uroczys-
tości w ambasadzie RP w Waszyngtonie.

Wręczając medal wicepremier zapo-
wiedział, że wystąpi o uhonorowanie
płk. Lipińskiego Orderem Orła Białego,
najwyższym odznaczeniem państwo-
wym RP. – Nowy prezydent Rzeczypo-
spolitej ten wniosek będzie rozpatrywał
i wierzę, że rozpatrzy pozytywnie – po-
wiedział Kosiniak-Kamysz.

Romuald Lipiński to jeden z czołowych
przedstawicieli waszyngtońskiej Polonii,

który latem skończy 100 lat. Były inżynier
jądrowy powiedział, że nie czuje się bo-
haterem. Był żołnierzem 12. Pułku Ułanów
Podolskich 2. Korpusu Polskiego generała
Andersa, brał udział w wyzwalaniu Włoch.

– Z jednej strony byłem zadowolony,
że przynieśliśmy wolność tym roześ-
mianym ludziom, a z drugiej strony to
była zazdrość. Dlaczego to nie jest Pol-
ska? Ten próg, na którym stałem, dla-
czego to nie był polski próg? – wspo-
minał weteran.

Lipiński, który do stopnia pułkownika
został awansowany w 2021 r., po wojnie
trafił do Wielkiej Brytanii, a w 1953 roku
wyemigrował do USA. Pracował jako
inżynier jądrowy w Atomic Energy Com-
mission, wykładał matematykę i inżynie-
rię na prestiżowym Uniwersytecie Wir-
ginii. Aktywnie działa w organizacjach
polonijnych i jest jednym z najbardziej
znanych członków waszyngtońskiej dias-
pory.

 Tom

Płk. Romuald Lipiński należał do „Pokolenia Kolumbów” – urodził się w 1925 roku 

Szef mON odznaczył płk. Romualda Lipińskiego
Złotym medalem „za zasługi dla obronności kraju”

Medal dla 
weterana spod
Monte cassino

 EmbassyofPolandWashingtonDC/fb
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Polska to dziś kraj rozwinięty i
stabilny gospodarczo – idealne
miejsce dla tych, którzy myślą o
bezpiecznej i wartościowej in-

westycji. Szczególnie atrakcyjne są re-
giony południowej Polski – okolice Kra-
kowa i Podhala – łączące rozwój
infrastrukturalny z bliskością natury,
kultury i duchowości. Dla Polonii w Sta-
nach Zjednoczonych to doskonały mo-
ment, by na nowo połączyć się z oj-
czyzną – poprzez inwestycję, która
niesie nie tylko zysk, ale i głębszy sens.

Osiedle Fatimskie pod Krakowem i
Apartamenty Papieska w sercu Podhala
łączy ta sama wizja – oba powstały z
myślą o katolickich rodzinach szu-
kających domu w harmonii z przyrodą,
ale też o inwestorach i miłośnikach gór-
skiego klimatu. DUSZA Development to
nie tylko firma deweloperska, ale twórca
przestrzeni, które pozwalają wrócić do
tego, co najważniejsze – do korzeni, do
wartości, do miejsca, które naprawdę ma
znaczenie. Obie inwestycje powstają w
regionie o silnej tożsamości i bogatej
tradycji – blisko kościołów, miejsc kultu,
a zarazem nowoczesnych centrów życia
społecznego i kulturalnego.

To propozycja dla tych, którzy szu-
kają czegoś więcej niż tylko nierucho-
mości – to zaproszenie do współtwo-
rzenia wspólnoty. DUSZA Development

– rodzinna firma z Podhala, od ponad
20 lat obecna na rynku – tworzy z myślą
o przyszłości, ale nigdy nie zapomina o
tym, co najważniejsze.

Osiedle Fatimskie 
W miejscowości Krzywaczka, zaledwie
kilkanaście minut jazdy od Krakowa, po-
wstaje Osiedle Fatimskie (aktualnie za-
mieszkałe przez ok. 30 rodzin) –
wyjątkowa inwestycja dla tych, którzy
pragną życia blisko natury, a jednocześ-
nie z łatwym dostępem do miejskich
udogodnień. To propozycja dla katolic-
kich rodzin szukających przestrzeni do
życia w spokoju, harmonii i zgodzie z
wartościami; które chcą stworzyć dom,
którego sercem są szczęśliwi ludzie po-
legający na Bogu, który jest ich inspi-
racją, wsparciem i bezpieczeństwem.

Lokalizacja osiedla stanowi ogromny
atut – malownicze wzniesienie w oto-
czeniu zieleni, sąsiedztwo lasu i bliskość
głównych tras (ok. 300 m od drogi E7 i 2
km od Zakopianki) sprawiają, że jest to
miejsce idealne zarówno do codziennego
funkcjonowania, jak i do wypoczynku.
Okolica oferuje pełną infrastrukturę –
od szkół i przedszkoli, przez sklepy i
przychodnie, aż po miejsca kultu (San-
ktuarium Bożego Miłosierdzia w
Łagiewnikach, Sanktuarium Matki Bożej
Kalwaryjskiej) i aktywności na świeżym

powietrzu. Miłośnicy natury i sportów
znajdą tu stoki narciarskie, baseny, stad-
niny koni, parki leśne, czy ścieżki spa-
cerowe i rowerowe. Na osiedlu powstają
kolejne budynki w zróżnicowanej zabu-
dowie – wolnostojącej, bliźniaczej i
dwulokalowe – o powierzchniach od 65
do 160 m2. Działki, na których staną
domy, mają powierzchnię od 350 do 1200
m2. Osiedle jest ogrodzone, z 3 bramami
wjazdowymi z automatem, monitoro-
wane.

Sprzedaż prowadzona jest bezpośred-
nio przez dewelopera – co oznacza brak
prowizji i brak podatku PCC (podatek od
czynności cywilnoprawnych). 

To, co wyróżnia Osiedle Fatimskie, to
również jego duchowy charakter. Serce
tej przestrzeni stanowi ogród różańcowy
z kapliczką Matki Bożej Fatimskiej –
miejsce wyciszenia i refleksji stworzone
z myślą o mieszkańcach, którzy pragną
budować swoje życie na mocnych fun-
damentach: Bogu, rodzinie, wspólnocie
i codziennym spokoju.

 www.osiedlefatimskie.pl 
* * *

Apartamenty Papieska 
Apartamenty Papieska to wyjątkowa in-
westycja, która łączy komfort z poten-
cjałem zysku. W malowniczej Bańskiej
Niżnej, tuż obok Zakopanego, powstają
nowoczesne apartamenty, których ceny
zaczynają się od 656 000 zł netto (ok.
172 tys. dolarów). Projekt obejmuje dwa
eleganckie budynki typu aparthotel, w
których znajdą się 34 apartamenty o po-
wierzchni od 30 do 80 m2. Z mieszkań
roztacza się imponujący widok na Tatry,
Gorce i Babią Górę, a Bańska Niżna,
położona w sercu Podhala, to idealna
baza wypadowa w góry i do popularnych
atrakcji turystycznych, takich jak Zako-
pane, Białka Tatrzańska, Gubałówka, ba-
seny termalne, stoki narciarskie, zamek
w Niedzicy, jezioro Czorsztyńskie, liczne
szlaki spacerowe i rowerowe. Dzięki no-
wej drodze szybkiego ruchu czas dojazdu
z Krakowa i lotniska w Balicach wynosi
około 60-70 minut.

Apartamenty Papieska oferują nie
tylko doskonałą lokalizację, ale również
liczne udogodnienia. W inwestycji za-
planowano podziemny garaż, windę,
saunę, strefę relaksu z placem zabaw i
altaną grillową, monitoring oraz boksy
na rowery i narty. Apartamenty Papieska
to doskonała opcja zarówno dla osób
szukających drugiego domu w górach,
jak i dla inwestorów. Nabywcy zyskują
pełną własność z księgą wieczystą, brak
ograniczeń właścicielskich oraz opcję
kompleksowego zarządzania najmem
przez doświadczonego operatora. Do-
datkowo, na życzenie inwestora, apar-
tamenty mogą być wykończone „pod
klucz” zgodnie z wcześniej ustalonym
projektem. Zakończenie budowy jednego
z budynków planowane jest na jesień
2025 roku, a drugiego na lato 2026 roku.

 www.apartamentypapieska.pl 
* * *

Inwestycja z DUSZĄ
DUSZA Development to firma, która two-
rzy wartościowe przestrzenie, łącząc no-
woczesność z tradycją oraz komfort z na-
turą. Osiedle Fatimskie i Apartamenty
Papieska łączy ta sama filozofia. DUSZA
Development buduje nie zwyczajne nie-
ruchomości, ale miejsca do życia, głęboko
zakorzenione w wartościach i poszano-
waniu lokalnej tożsamości. Zainwestuj w
przestrzeń, która będzie miała dla Ciebie
wartość przez lata. •

DUSZA DEVELOPmENT – POWRÓT DO KORZENI 

Inwestycje w Polsce, które
dają spokój i przestrzeń

Osiedle Fatimskie powstaje z myślą o katolickich rodzinach, które cenią tradycyjne wartości 

 DUSZA Development

Apartamenty Papieska to wyjątkowa
inwestycja w sercu Podhala
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Choć zapał do książek w Polsce nie
przypomina jeszcze boomu czy-
telniczego, to jednak z najno-
wszego raportu Biblioteki Naro-

dowej wynika, że sytuacja przestała się
pogarszać. W 2024 roku lekturę co naj-
mniej jednej książki zadeklarowało 41
procent ankietowanych – ten wynik
zbliżony jest do 43 procent z poprzed-
niego roku, co według autorów raportu
świadczy o pewnej stabilizacji.

„Można mówić o ustabilizowaniu się
poziomu czytelnictwa na wyraźnie
wyższym poziomie niż przed rokiem
2023” – czytamy w najnowszym Raporcie
o stanie czytelnictwa książek w Polsce,
opublikowanym przez Bibliotekę Naro-
dową. Stabilizacja nie oznacza jednak
jeszcze rozkwitu – tylko 7 procent Pola-
ków zadeklarowało przeczytanie co naj-
mniej siedmiu książek w ciągu ubiegłego
roku.

Kto czyta najwięcej?
Czytelnictwo w Polsce nadal wykazuje
duże różnice demograficzne. Znacznie
częściej po książki sięgają kobiety (47

procent) niż mężczyźni (35 procent). W
czytelnictwie przoduje młodzież w wieku
15-18 lat – w tej grupie aż 54 procent ba-
danych zadeklarowało kontakt z książką
w ostatnich 12 miesiącach. Dla porówna-
nia, wśród osób powyżej 70. roku życia
czyta zaledwie jedna czwarta badanych –
jest to najniższy wynik we wszystkich
grupach wiekowych.

Zdecydowanie wyższy odsetek czytel-
ników odnotowano wśród osób uczących
się i studiujących – książki czyta 67 pro-
cent z nich, a 12 procent czyta przynaj-
mniej siedem tytułów rocznie. Mimo tych
pozytywnych danych, autorzy raportu
podkreślają, że na razie w żadnej grupie
społecznej lektura książek nie jest po-
wszechną praktyką 

Pod względem miejsca zamieszkania
najwyższy odsetek czytelnictwa jest w
największych polskich aglomeracjach,
czyli w miastach powyżej 500 tys. miesz-
kańców. Tam książki czyta 51 procent
osób. Jak podaje Biblioteka Narodowa, jest
to m.in. zasługa lepszej dostępności bib-
liotek, księgarni i uczelni wyższych. W
mniejszych miastach (do 20 tys. miesz-

kańców) i na wsiach odsetek czytelnictwa
spada do 36 procent.

Najpopularniejsze tytuły i autorzy
Według raportu Biblioteki Narodowej,
zdecydowaną większość czytanych
książek Polacy nabywają drogą zakupu –
zarówno w księgarniach stacjonarnych,
jak i internetowych. Z bibliotek korzystają
głównie osoby młode. Nadal dominują
książki w wersji papierowej – zaledwie co
dwudziesty respondent wspomniał o lek-
turze książki w formie cyfrowej.

Polacy najchętniej sięgają po literaturę
popularną – głównie kryminały, thrillery
i powieści obyczajowe. Prym wiodą auto-
rzy tacy jak Remigiusz Mróz, Harlan Co-
ben i Jo Nesbø. Mróz, niekwestionowany
lider popularności i zarobków wśród pol-
skich pisarzy (według tygodnika
„Wprost” zarobił w ubiegłym roku ponad
2 miliony zł), pozostaje ulubieńcem fanów
kryminalnych zagadek i płynnej akcji. Tuż
za nim uplasowali się: Anita Głogowska
– autorka popularnej serii książek dla
dzieci o Kici Koci oraz twórca „Wiedź-
mina” Andrzej Sapkowski. Na listach

bestsellerów polskich księgarni znalazła
się także J.K. Rowling z nieśmiertelną serią
o Harrym Potterze oraz Henryk Sienkie-
wicz, obecny przede wszystkim za sprawą
szkolnego kanonu lektur. 

Autorzy raportu Biblioteki Narodowej
podają, że w kategorii książki ogromny
sukces rynkowy i popularność wśród czy-
telników odniosły w ubiegłym roku
„Chłopki. Opowieść o naszych babkach”
Joanny Kuciel-Frydryszak. Według bada-
czy, ten rozbudowany reportaż idealnie
wpisał się w rosnące zainteresowanie his-
torią widzianą z perspektywy dyskrymi-
nowanych grup społecznych.

Nie tylko kryminały
W zestawieniu najczęściej wybieranych
tytułów w 2024 roku, opublikowanego na
stronach lubimyczytac.pl i taniaksiazka.pl,
obok kryminałów znalazły się także
książki non-fiction. Wśród nich bestsel-
lerem okazał się wywiad-rzeka „Pierwsza
dama. Jolanta Kwaśniewska w rozmowie
z Emilią Padoł”. Kolejne miejsca zajęły:
poradnik finansowy „Bogaty ojciec.
Biedny ojciec. Czego bogaci uczą swoje
dzieci na temat pieniędzy i o czym nie
wiedzą biedni i klasa średnia” Roberta T.
Kiyosakiego i Sharon Lechter, a także au-
tobiograficzna opowieść Davida Gogginsa
„Nic mnie nie złamie. Zapanuj nad swoim
umysłem i pokonaj przeciwności losu”.

Na listach tytułów cieszących się
dużym zainteresowaniem znalazły się też
„Zanim wystygnie kawa” japońskiego pi-
sarza Toshikazu Kawaguchiego oraz „Nie
mylić z miłością” piosenkarki Katarzyny
Nosowskiej. Fani thrillerów i kryminałów
najchętniej kupowali „Schronisko, które
spowijał mrok” autorstwa Sławomira
Gortycha. Zwolennikom horrorów z ele-
mentami fantasy do gustu szczególnie
przypadł do gustu pierwszy tom sagi
„Bezsilna” Lauren Roberts. W rankingu
najbardziej poczytnych lektur znalazła się
również „Cywilizacja” Słowian Kamila Ja-
nickiego, który próbuje odpowiedzieć na
pytanie, jak pierwsi Słowianie znaleźli się
na ziemiach polskich.

Choć czytelnicze gusta Polaków pozos-
tają zróżnicowane, to dominacja literatury
popularnej jest niepodważalna. Nawet
jeśli czytamy głównie dla przyjemności i
rozrywki, to raporty Biblioteki Narodowej,
redagowane od ponad 30 lat, pokazują, że
książka niezmiennie ma swoje miejsce w
codzienności milionów Polaków.

 alicja Dębek

Kryminały i reportaż o życiu chłopek wśród najpopularniejszych książek w Polsce w ubiegłym roku

co czytają Polacy?

Polacy najchętniej sięgają po literaturę popularną – głównie kryminały, thrillery i powieści obyczajowe

 Archiwum WEM
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Wświecie pełnym automatyza-
cji i pośpiechu coraz częściej
tęsknimy za tym, co trwałe,
wolniejsze i bardziej oso-

biste. Powrót do dawnych pasji to nie tylko
moda – to potrzeba. Może warto więc dać
szansę igle, glinie czy pióru i przypomnieć
sobie, jak smakuje twórczość bez pośpie-
chu? 

Szydełkowanie, szycie czy garncarstwo
przestały być domeną starszych pokoleń
– teraz uczą się ich ludzie młodzi, pra-
cownicy korporacji i artyści szukający
sposobu na wyrwanie się z cyfrowej ru-
tyny. To nie tylko powrót do korzeni, ale
też próba odzyskania kontroli nad włas-
nym czasem i przestrzenią.

Szydełkowanie i robienie na drutach 
Jeszcze niedawno szydełkowanie koja-
rzyło się głównie z babcinymi serwetkami.
Dziś kolorowe motki włóczki i zestawy
drutów można zauważyć w torbach
młodych ludzi w tramwaju czy kawiarni.
Media społecznościowe pełne są profili,
gdzie pasjonaci dzielą się własnoręcznie
wykonanymi swetrami, czapkami, a na-
wet torebkami.

Dlaczego ten trend wraca? Ręczne ro-
bótki działają uspokajająco, pomagają się
wyciszyć, a przy okazji dają ogromną sa-
tysfakcję. To też doskonały sposób na
stworzenie niepowtarzalnych ubrań –
zero waste i maksimum stylu.

Szycie na maszynie
Szycie było kiedyś podstawową umiejęt-
nością – ubrań się nie kupowało, tylko
szyło lub przerabiało. Dziś coraz więcej
osób wraca do maszyny już nie z koniecz-
ności, a z pasji. Kursy krawieckie w dużych
miastach cieszą się dużym zainteresowa-
niem, a szycie ubrań stało się wyrazem
indywidualizmu.

W erze masowej produkcji i sieciówek
możliwość uszycia sukienki na własną
miarę czy przerobienia starego płaszcza
to coś więcej niż hobby – to manifest nie-
zależności i ekologicznej świadomości.

Garncarstwo i ceramika
Zanurzenie rąk w glinie, formowanie
kształtu i obserwowanie, jak z niczego po-
wstaje coś pięknego – garncarstwo zdo-
bywa serca ludzi spragnionych kontaktu
z materią i procesem twórczym. Warsz-
taty ceramiczne są dziś tak modne jak
joga: to sposób na relaks, detoks od ekra-
nów i wyciszenie umysłu.

Choć sama nazwa „garncarstwo”
brzmi może nieco archaicznie, to czyn-
ność ta świetnie łączy tradycję z nowo-
czesnością – wielu młodych twórców
łączy techniki z dawnych czasów z mini-
malistycznym, współczesnym designem.

Kaligrafia
Dla niektórych odpowiedzią na przesyt
technologii jest powrót do pióra i atra-

mentu. Kaligrafia, kiedyś niezbędna
umiejętność, dziś staje się formą arty-
stycznej ekspresji.

Pięknie napisane zaproszenia, ozdobne
cytaty czy ręczne kartki świąteczne to coś,
co robi wrażenie w cyfrowym świecie. Kali-
grafia uczy cierpliwości, precyzji i daje
ogromną satysfakcję z czynionych postępów.

Haft 
Haft był kiedyś obecny niemal w każdym
domu – zdobił poszewki, obrusy i ubrania.
Potem odszedł w zapomnienie, by dziś
powrócić w nowej, często bardziej ekspe-
rymentalnej formie. Współczesny haft to
nie tylko kwiatki i wzory ludowe – to
także abstrakcje, slogany i grafiki.

Co przyciąga nowych pasjonatów haf-
ciarstwa? Rytm, precyzja i fakt, że każdy
wykonany wzór jest unikalny. Aby zacząć
haftować nie potrzeba skomplikowanych
narzędzi – można zacząć od kawałka ma-
teriału, igły i kilku nici.

Introligatorstwo
Ręcznie robione zeszyty, notesy i albumy
brzmią jak przeszłość, ale dla wielu to od-
krycie, które zmienia sposób, w jaki trak-
tują słowo pisane. Introligatorstwo to

sztuka oprawy i tworzenia książek – kie-
dyś domena rzemieślników, dziś pasja ar-
tystów, grafików i estetów.

Samodzielne stworzenie notatnika ze
specjalnie do tego wybranym papierem i
oprawą z materiału to zajęcie, które roz-
wija zmysł kreatywny – szczególnie u
osób, które kochają książki nie tylko czy-
tać, ale też dotykać.

Domowe kosmetyki i świece
Coraz więcej osób odkrywa radość z two-
rzenia własnych kosmetyków i świec –
nie tylko dlatego, że to modne, ale przede
wszystkim dlatego, że dzięki temu wiemy,
co nakładamy na skórę i czym oddychamy.
W erze świadomej pielęgnacji i minima-
lizmu, domowe receptury na kremy, pee-
lingi czy olejki zapachowe zyskują uznanie
wśród miłośników natury.

Robienie mydeł i świec sojowych,
pachnących olejkami eterycznymi i ozdo-
bionych suszonymi kwiatami to nie tylko
relaksujące zajęcie, ale i sposób na stwo-
rzenie wyjątkowych prezentów lub deko-
racji do domu. Ręcznie robione kosmetyki
stały się też dobrym pomysłem na mały
biznes.

 alicja Dębek

Robótki ręczne kojarzą się z minionym stuleciem, ale ozdabianie w ten sposób czy samodzielne
tworzenie ubrań staje się coraz bardziej modne 

Ręczni robione świece mogą być nie tylko ozdobą domu, ale też doskonałym upominkiem dla
bliskiej osoby

Pasje naszych babć znów na topie!

Powrót z lamusa
 Archiwum WEM
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SUkceS W SPódNIcy


Marta zawadzka

Certyfikowany life coach
i mówca motywacyjny.

Założycielka grupy Success 
in Skirt oraz Polish American
Network, a także była prezen-

terka audycji „Bez Limitu”

Ta kolumna 
nie stanowi porady 
i nie odzwierciedla
poglądów redakcji.

Wświecie, który na każdym kroku pro-
muje niezależność, samowystar-
czalność i wieczną produktywność,
coraz więcej kobiet czuje… zmęcze-

nie. Ale nie to, które wynika z przepracowania
czy zbyt wielu obowiązków. To subtelne, niemal
niewidzialne wyczerpanie samotnością.

Bo choć z pozoru mamy wszystko: dostęp do
wiedzy, inspiracji, narzędzi rozwoju, kursów i
podcastów – wciąż brakuje nam tego, co najcen-
niejsze. Prawdziwej obecności drugiej kobiety,
która rozumie. Kobiety, która również ma nie-
przespaną noc z głową pełną planów i wątpli-
wości.

Która też mierzy się z pytaniami:
• „Czy to, co robię, ma sens?”
• „Czy jestem wystarczająca?”
• „Czy tylko ja mam wrażenie, że momentami

wszystko mnie przerasta?”
To zmęczenie nie ma jednej twarzy. Czasem

ukrywa się pod perfekcyjnym makijażem, czasem
w kalendarzu wypełnionym spotkaniami. Ale co-
raz więcej z nas zaczyna je dostrzegać i mówić
sobie: dość tej samotności w działaniu. Przyszedł
czas na coś innego. Na relacje. Na współdziałanie.
Na wspólnotę.

Kobiece wsparcie – miękka siła, która niesie
Wbrew temu, co wpajał nam świat przez lata,
prawdziwa siła nie polega na tym, by wszystko
robić same.

Czasem największym aktem odwagi jest przy-
znanie: „Potrzebuję wsparcia. Potrzebuję drugiej
kobiety, która mnie usłyszy, nie oceni, nie po-
prawi – tylko będzie”. I choć kobiece wsparcie
może przybierać różne formy – jedno jest pewne:
to nie chodzi o spektakularne gesty.

Czasem to wiadomość głosowa, która mówi:
„Trzymam za Ciebie kciuki”. Czasem to wspólny
oddech przed ważnym spotkaniem. Czasem to

przestrzeń, w której można po prostu powiedzieć:
„Nie mam siły. Czy mogę dziś tylko posłuchać?”.

Takie relacje nie muszą być formalne. Wystar-
czy, że są prawdziwe. Bez presji, bez masek, bez
oczekiwania idealnej wersji siebie.

Współpraca, która karmi – nie wypala
Kiedy kobiety współpracują, dzieje się coś więcej
niż tylko wymiana pomysłów.

Zaczyna krążyć energia. Rodzi się przestrzeń,
w której można być w pełni sobą. Gdzie nie trzeba
już walczyć o uwagę, pozycję czy rację — bo
każda obecność jest mile widziana i cenna.

To właśnie wtedy pomysły rosną szybciej, a
pewność siebie wraca.

To wtedy – wypowiadając swoje plany na głos
– zyskujemy nie tylko wsparcie, ale i wewnętrzną
siłę do działania.

W takich grupach nie chodzi o to, by być eks-
pertką. Chodzi o to, by być człowiekiem. Z ra-
dościami, wątpliwościami, sukcesami i po-
rażkami. Bo w kobiecej współpracy miejsce ma
nie tylko rozwój – ale też łzy, śmiech, chwile ci-
szy i przypływy odwagi.

Siostrzeństwo, które nie wyklucza
Wspólnota kobiet nie opiera się na podobień-
stwach wieku, zawodów czy celów.

Opiera się na gotowości do słuchania i bycia
słuchaną. Na wzajemnym szacunku.

Na przekonaniu, że druga kobieta to nie za-
grożenie ani konkurencja – tylko lustro, w któ-
rym możemy zobaczyć siebie z nowej perspek-
tywy.

To jest ta nowa siła – delikatna, ale nie słaba.
Uważna, ale nie bierna.

Siła, która nie wyklucza, nie ocenia, nie stawia
barier.

Siła, która mówi: „Twoja droga nie musi być
taka jak moja, ale możemy iść obok siebie.”

Na zakończenie – małe 
przypomnienie
Nie musisz wiedzieć wszystkiego. Nie musisz ra-
dzić sobie ze wszystkim. Nie musisz być silna
przez cały czas.

Masz prawo tworzyć przestrzenie, w których
ktoś Cię usłyszy. Masz prawo budować relacje, w
których wzajemność nie jest wyjątkiem, lecz fun-
damentem. Masz prawo powiedzieć: „Nie chcę
już działać sama.” Bo współpraca nie zaczyna się
od projektów. Zaczyna się od obecności. Od
zwykłego „ja też tak mam” i niezwykłego:
„Zróbmy to razem.”

Czekam na Wasze historie... •

 Archiwum WEM

O kobiecej sile we wspólnym działaniu 

Nie musisz dźwigać wszystkiego sama 
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Wiśniowy Old Fashioned
Z polską nalewką z wiśni

Składniki:
• 40 ml bourbonu
• 20 ml polskiej nalewki wiśniowej 

(lub likieru wiśniowego)
• kilka kropel angostura bitters
• kostki lodu
• plasterek pomarańczy lub kandyzo-

wana wiśnia do dekoracji

Przygotowanie:
W szklance do whisky połącz bourbon,
nalewkę i bitters. Dodaj lód i wymieszaj.
Udekoruj pomarańczą lub wiśnią.

* * *
Ogórkowy Spritz 

Z nutą ogórka kiszonego – tak,
to działa!

Składniki:
• 40 ml ginu
• 10 ml soku z ogórków kiszonych
• tonik
• plasterek ogórka do dekoracji
• świeży koperek (opcjonalnie)

Przygotowanie:
Gin i sok z ogórków wymieszaj w sha-
kerze z lodem. Przelej do wysokiej
szklanki i dopełnij tonikiem. Udekoruj
plasterkiem ogórka i koperkiem.

* * *
Żubrówka Apple Fizz

Tradycyjna żubrówka z jabłkiem
– klasyka w nowej odsłonie

Składniki:
• 40 ml Żubrówki Bison Grass
• 80 ml soku jabłkowego (najlepiej

tłoczonego)
• woda gazowana
• plaster jabłka do dekoracji
• lód

Przygotowanie:
W wysokiej szklance połącz żubrówkę i
sok jabłkowy. Dodaj lód i dopełnij wodą
gazowaną. Udekoruj plasterkiem jabłka.

* * *
Porzeczkowa Lemoniada

(bezalkoholowa)
Dla fanów owoców i orzeźwienia

Składniki:
• 100 ml soku z czarnej porzeczki
• sok z połowy cytryny
• 1 łyżeczka miodu (lub syropu 

cukrowego)
• woda gazowana
• listki mięty, kostki lodu

Przygotowanie:
Do szklanki wlej sok porzeczkowy, cyt-
rynowy i miód. Wymieszaj dokładnie.
Dodaj lód i dopełnij wodą gazowaną.
Udekoruj miętą.

* * *
Herbaciany Kompot Tonic

(bezalkoholowy)
Inspiracja polskim kompotem 

i herbatą owocową

Składniki:
• 50 ml domowego kompotu z owoców

sezonowych (np. wiśnia, jabłko)
• 50 ml ostudzonej herbaty malinowej

lub z dzikiej róży

• tonik
• owoce do dekoracji

Przygotowanie:
Wymieszaj kompot z herbatą, dopełnij
tonikiem i podawaj z kostkami lodu oraz
świeżymi owocami.

Drinki z polskim „twistem” to
świetny sposób na pokazanie, że polska
kuchnia jest pełna niespodzianek – rów-
nież w kieliszku czy szklance. Ekspery-
mentuj ze smakami i zaskocz gości
wyjątkowymi koktajlami inspirowanymi
lokalnymi składnikami.

 Wem

POLISH TWIST: 5 drinków z polskim akcentem

Na zdrowie – po polsku!
Polska kuchnia to nie tylko pierogi i bigos – to także bogactwo smaków, które doskonale odnajdują się 

w nowoczesnych drinkach. Coraz więcej barmanów i domowych miłośników koktajli sięga po składniki znane
z polskich spiżarni, by nadać klasycznym napojom wyjątkowy, lokalny charakter. Oto pięć pomysłów na drinki

z (i bez) alkoholu z polskim „twistem”.

 WEM Archives
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muzeum PRL w Poznaniu 
Nowe muzeum w Poznaniu to gratka nie
tylko dla fanów nostalgii, ale i dla tych,
którzy lubią się po prostu dobrze bawić
historią. Wszystko wygląda jak żywcem
wyjęte z filmu „Alternatywy 4”. Masz tu
mieszkanie z meblami, które pewnie znała
twoja babcia, oryginalne sprzęty (Unitra,
Łucznik, Frania – cała ekipa), a nawet
zakład fryzjerski i pokój nauczycielski z
paprotką w roli głównej.

Opis w skrócie: Wchodzisz. Znika XXI
wiek. Witamy w epoce meblościanek, re-
laksów i oranżady w woreczku.

Atrakcje, które musisz zobaczyć:
 Mieszkanie z epoki: salon, kuchnia i

łazienka jak z serialu „Dom”.
 Zakład fryzjerski z lokówkami i su-

szarką-hełmem – uwaga, retro styl!
 Pokój nauczycielski z biurkiem dyrek-

tora i… zapachem kredy w powietrzu.
 „Maluch” i motocykl WSK – idealne do

selfie!
 Odtworzone witryny sklepów – w

środku oczywiście deficyt i kartki.
Dodatkowo muzeum organizuje

warsztaty, lekcje tematyczne i… pokazy
filmów z epoki. Bo edukacja też może mieć
wąsy i fryzurę na grzybka.

Interaktywne, wciągające, świetnie
zrobione. I wreszcie jakieś muzeum, gdzie
nie musisz szeptać.

Warszawa: muzeum Życia w PRL
To muzeum działa trochę jak podróż w
czasie i trochę jak spotkanie z twoim daw-
nym „ja”, jeśli masz więcej niż 35 lat. Jest

tu wszystko – od kuchni z emaliowanymi
garnkami, przez pokój z meblościanką, po
słynnego „Malucha” zaparkowanego pod
balkonem. A do tego papier toaletowy na
sznurku – bo przecież nikt wtedy nie
marnował rolki bez powodu.

Dlaczego warto? Bo tu PRL to nie histo-
ria – to doświadczenie. Przechodzisz przez
drzwi i witasz się z przeszłością. Muzeum
pokazuje, jak wyglądało codzienne życie,
od mieszkania po… harcerstwo.

Opis w skrócie: PRL od kuchni, przez
łazienkę, aż po saturator. 

Atrakcje:
 Pokój z meblościanką, kryształami i te-

lewizorem Rubin. Tak, działa.
 Klasa szkolna z tablicą, tornistrami i…

karą „do kąta”.
 Harcerski pokój z mundurami, naszyw-

kami i piosenkami ogniskowymi.
 Automat z gumą Turbo (tak, na-

prawdę!), saturator i poczta z oryginal-
nymi formularzami.

 Kultowy kiosk Ruchu – gazety, „Relax”
i papierosy bez filtra.
Dodatkowo można kupić gadżety – od

magnesów z hasłami typu „Nie matura
lecz chęć szczera…” po zeszyty w kratkę
z Władysławem Gomułką na okładce. Re-
tro pełną gębą.

W Warszawie można przenieść do
epoki PRL-u także dzięki specjalnym wy-
cieczkom retro, w oryginalnych pojazdach
z lat 70. i 80. Po stolicy jeżdżą Fiaty 125p
i 126p, Nysy, a nawet słynne „Ogórki”
(Jelcze 043) – kultowe samochody, które
dziś są rzadkością na drogach, ale wtedy

były codziennością. W środku – przewod-
nik, który opowiada o dawnej Warszawie:
o absurdach życia codziennego, o tym, jak
wyglądała praca, zakupy i relaks w cza-
sach, gdy w sklepach brakowało wszyst-
kiego, a ulice pachniały benzyną i pastą
do podłóg.

Trasy obejmują różne rejony Warszawy
– od MDM-u i Śródmieścia po Pragę czy
Wolę. Czasem można nawet trafić na te-
matyczne przejazdy inspirowane filmami
Barei czy realiami serialu „Zmiennicy”.

muzeum Historii Polski Ludowej 
w Rudzie Śląskiej 
To jedno z najstarszych i najbardziej rea-
listycznych muzeów PRL-u. I tu nie ma
ściemy – wszystko wygląda, jakby czas
się zatrzymał. Tu naprawdę czuć, jak się
żyło „w blokach”.

Opis w skrócie: Mieszkanie, biuro par-
tyjne, sklep mięsny – wszystko gotowe
do zwiedzania. Towaru jak zwykle brak.

W Muzeum jest surowo i realistycznie.
Mieszkanie wygląda, jakby lokatorzy
właśnie wyszli do pracy w Hucie, a sklep
spożywczy – jakby miał dziś nie dostać
dostawy. Na ścianach propaganda, na
stole „Kukułka”, na półkach – szklanki z
musztardy.

To świetne miejsce, żeby zobaczyć, że
PRL to nie tylko historia – to codzienność
milionów ludzi, z całą jej absurdalną lo-
giką.

Atrakcje:
 Odtworzone mieszkanie robotnicze: ta-

pety, dywan na ścianie i syfon na wodę
sodową.

 Biuro sekretarza PZPR – czerwony te-
lefon, portret towarzysza i popielniczka
z orzełkiem.

 Sklep mięsny – z atrapami „towaru de-
ficytowego” i… hakiem bez mięsa.

 Miniwystawa technologiczna: radia,
magnetofony, telewizory „z gałką”.

 Działka RODOS z altanką i „ogórkiem”
w tle – klimat jak z majówki w 1983.

muzeum Sentymentów w Kowarach 
To muzeum stworzone z miłości do PRL-
u i… do dzieciństwa. Wszystko tu pachnie
przeszłością – dosłownie i w przenośni.

Opis w skrócie: Jeśli chcesz przypo-
mnieć sobie dzieciństwo, to tutaj. I zabrać
dzieci, żeby zobaczyły, jak wyglądała
„przygoda bez Wi-Fi”.

Muzeum mieści się w dawnych
zakładach przemysłowych – a w środku:
PRL na wesoło i wzruszająco. Są stare

Jeśli myślisz, że historia to
tylko daty, pomniki i nudy
z podręcznika – to znaczy,
że jeszcze nie byłeś w mu-
zeum PRL-u. A właściwie –
w muzeach PRL-u, bo 
w Polsce jest ich coraz
więcej. I bardzo dobrze!
Bo co jak co, ale życie 
w Polsce Ludowej to był
materiał na komedię, dra-
mat i film science-fiction
w jednym. Półki puste,
głowy pełne, a kreatyw-
ność obywatela na pozio-
mie mcGyvera
spotykającego Bareję.
Sprawdźmy więc, gdzie
dziś można cofnąć się do
czasów, gdy relaks polegał
na staniu w kolejce, 
a szczytem luksusu był 
saturator na rogu.

Jedna z ekspozycji muzeum PRL w Poznaniu przedstawia wnętrze typowego sklepu z tego okresu

Odwiedziny w tych miejscach w Polsce to jak podróż do innej epoki!

muzea PRl 
 PoT



komputery, są zabawki, są pokoje z epoki.
Można nawet posiedzieć na fotelu z PRL-
u i obejrzeć telewizję – o ile trafisz na
moment, kiedy w ogóle coś leci.

To trochę jak odwiedziny u dawno nie-
widzianej cioci, która wciąż ma ten sam
obrus, co 30 lat temu. I to jest piękne.

Atrakcje:
 Pokoje z lat 70. i 80. – prawdziwe wnęt-

rza z oryginalnym wyposażeniem.
 Kolekcja zabawek: misie, kolejki, rzut-

niki „Ania”, elektroniczne „Wilk i
Zając”.

 Komputery „Odra”, Atari i magneto-
fony szpulowe – dla geeków retro.

 Wystawy czasowe np. PRL w reklamie,
PRL w kuchni, PRL w TV.
Do tego opcja „żywej wystawy”: cza-

sem można spotkać przewodników w
strojach z epoki i zagrać w „Człowieku,
nie irytuj się”.

muzeum „Szczecin w PRL” 
Szczecin miał swój własny PRL-owski kli-
mat: stocznie, porty, bloki z wielkiej płyty.
To muzeum pokazuje, jak wyglądało życie
poza Warszawą, Krakowem czy Śląskiem.

Opis w skrócie: PRL po szczecińsku.
Czyli z historią, stocznią i blokami z wiel-
kiej płyty.

To muzeum pokazuje, jak wyglądał
PRL od strony mieszkańców Pomorza Za-
chodniego. Mniej ogólnonarodowego pa-
tosu, więcej lokalnej codzienności. Są pa-
miątki z pracy w stoczni, są przedmioty
codziennego użytku, są też wspomnienia
mieszkańców, którzy żyli „w systemie”,
ale po swojemu.

Atrakcje:
 Stoczniowe kombinezony, narzędzia,

dokumenty i archiwalne zdjęcia.
 Eksponaty codziennego użytku – od

kuchennych reliktów po dawne kosme-
tyki.

 Przestrzeń pamięci o wydarzeniach
Sierpnia ’80.

 Wystawy czasowe – m.in. o szczecińskich
protestach i lokalnej modzie PRL-u.

muzeum Nowej Huty w Krakowie 
Muzeum Nowej Huty w Krakowie to od-
dział Muzeum Krakowa, ale klimat tu zu-
pełnie inny niż na Rynku czy pod Wawe-
lem. Zamiast hejnalistów i królów –

blokowiska, czajniki emaliowane i dźwięk
starego telefonu z tarczą. Muzeum mieści
się w dawnym kinie „Światowid” – jed-
nym z tych modernistycznych budynków,
które kiedyś miały być symbolem postępu,
a dziś są perełkami architektury z epoki.
Już samo to robi klimat. W środku znaj-
dziesz wystawy pokazujące codzienne
życie w czasach PRL-u – bez ściemy, ale
też bez przesadnego dramatyzmu.

Można zajrzeć do odtworzonego
mieszkania z meblościanką, zobaczyć po-
kój nauczycielski z dawnym wypo-
sażeniem, przymierzyć fartuch z podsta-
wówki albo… zejść do schronu. Tak,
prawdziwego schronu przeciwatomowego
– bo kiedyś to była poważna sprawa.

Atrakcje:
 życie codzienne w Nowej Hucie: jak

mieszkano, gdzie pracowano, jak wy-
glądały osiedla „z klucza”;

 propaganda i kultura masowa: plakaty,
kroniki filmowe, sprzęty RTV, których
dziś nikt już nie zna;

 historia lokalnych buntów i protestów
– bo Nowa Huta to też miejsce oporu
wobec władzy.

A jeśli chcecie poczuć jeszcze więcej
atmosfery Nowej Huty z lat 50., 60. czy
80., możecie skorzystać z opcji wycieczki
samochodami retro z lokalnym przewod-
nikiem.

Wsiadacie do Fiata 125p, Nysy lub in-
nego klasyka z epoki i ruszacie w trasę po
socrealistycznej dzielnicy – z opcjonalną
wizytą w podziemnym schronie z czasów
zimnej wojny. Podczas takiej przejażdżki
zobaczycie:
 Plac Centralny i Aleję Róż – miejsce,

gdzie kiedyś stał pomnik Lenina,
 typową zabudowę socrealistyczną za-

projektowaną jako część „idealnego
miasta”,

 dawny Kombinat Metalurgiczny – czyli
„serce” Nowej Huty,

 a jeśli wybierzesz wersję rozszerzoną –
wejdziesz do prawdziwego schronu z lat
50., z zachowanym wyposażeniem z
czasów, gdy wszyscy przygotowywali
się na III wojnę światową.
Na zakończenie – pamiątkowe zdjęcie

z radzieckim czołgiem przed Teatrem Lu-
dowym.

 PoT

Warszawskie muzeum Życia w PRL pokazuje nie tylko realia życia w tej epoce, ale też kontekst
historyczny

Taki wystrój niektórzy zapewne pamiętają z mieszkań rodziców czy dziadków – na zdj.
ekspozycja muzeum Szczecin w PRL 

Wizyta w muzeum Sentymentów w Kowarach to jak prawdziwa podróż w czasie – wszystko, od mebli przez poszczególne akcesoria przenosi odwiedzających w drugą połowę XX wieku. 
Na zdj. wnętrze typowego pomieszczenia biurowego (z lewej) i typowa szafka kuchenna pełna produktów popularnych w PRL

Historia 39
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Polacy pobili Gitarowy Rekord Świata
Polacy po raz kolejny pobili Gitarowy Rekord
Świata. W maju na wrocławskim rynku zebrało
się 8,122 muzyków, którzy jednocześnie zagrali
utwór „Hey Joe” Jimmy’ego Hendrixa. Poprzedni
rekord ustanowiono w 2023 r., gdy tę samą pio-
senkę wykonało wspólnie 7,967 gitarzystów. W
tym roku w imprezie wzięły nawet udział mię-
dzynarodowe gwiazdy – gitarzysta Boba Mar-
leya Al Anderson, australijska gitarzystka orian-
thi, gitarzysta bluesowy Leburn Maddox oraz
polscy artyści: Wojciech Cugowski i Grzegorz
Skawiński. •

Gitarowy Rekord Świata
 www.wrocław.pl

nowa wystawa
na Wawelu

 Facebook/Zamek Królewski na Wawelu

Zamek Królewski na Wawelu zaprezentował nową wystawę. Ekspozycja pt. „Mias-
teczko wawelskie” znajduje się w Baszcie Małej, z której rozciąga się widok na ze-
wnętrzny dzieciniec zamku. Wystawa opowiada o codziennym życiu mieszkańców
dziedzińca, którzy pochodzili z różnych warstw społecznych. Na ekspozycji można
zobaczyć przedmioty codziennego użytku, takie jak fajki, monety, cyrkle oraz in-
strumenty muzyczne, pochodzące z czasów średniowiecza i późniejszych wieków. •

List wart setki
tysięcy funtów
List ocalałego pasażera Titanica sprzedano na
aukcji w Wielkiej Brytanii za rekordową kwotę
300 tysięcy funtów. To najwyższa cena, jaką kie-
dykolwiek zapłacono za korespondencję z
pokładu tego statku. List pułkownika Archibalda
Gracie został napisany 10 kwietnia 1912 r., pięć
dni przed tragicznym zatonięciem Titanica. Do-
kument został kupiony przez anonimowego ko-
lekcjonera w domu aukcyjnym Henry Aldridge
and Son w Wielkiej Brytanii, a jego cena
osiągnęła pięciokrotność oczekiwanej sumy 60
tysięcy funtów. •

 Wikipedia 

8-letnia Pola Binieda z Polski wygrała międzyna-
rodowy konkurs IDEASforEARS dla młodych wy-
nalazców, organizowany przez austriacką firmę
MED-EL – światowego lidera w dziedzinie im-
plantów słuchowych. Pola, podopieczna i amba-
sadorka Fundacji Profesora Skarżyńskiego
SŁYSZĘ, zdobyła główną nagrodę za projekt
osłonki na procesory słuchowe z wbudowanym
panelem słonecznym. Dzięki takiemu rozwiąza-
niu procesory mogłyby działać nieprzerwanie
bez konieczności ładowania w nocy. Nagrodą za
wygraną w konkursie jest trzydniowy wyjazd do
siedziby firmy MED-EL w Innsbrucku w Austrii,
w którym Pola weźmie udział w czerwcu. •

8-letnia 
wynalazczyni

 Materiały prasowe Medel

 Wikipedia

W Zatoce Gdańskiej zaobserwowano
młodego wieloryba. Ssak został nagrany z
łodzi należącej do prywatnej firmy, która
na Facebooku pochwaliła się tym nie-
zwykłym spotkaniem. obecność wieloryba
potwierdziła również Stacja Morska w
Helu, ale z otrzymanego nagrania nau-
kowcy nie byli w stanie określić wieku ani
gatunku zwierzęcia. Wieloryby w Bałtyku
to rzadki widok – w ciągu ostatnich 25 lat
te ssaki pojawiły się u wybrzeży Polski za-
ledwie kilka razy. •

Wieloryb w Gdańsku

4 czerwca przypadła 35. rocznica częściowo wolnych wyborów w Polsce. Głosowanie
przeprowadzono w 1989 roku, na zasadach uzgodnionych w trakcie obrad okrągłego
Stołu. W ich wyniku wybranych zostało 460 posłów na Sejm PRL oraz 100 senatorów
do nowo utworzonego Senatu PRL. Zwycięzcą wyborów została opozycja solidarnoś-
ciowa zorganizowana wokół Komitetu obywatelskiego przy Lechu Wałęsie. Wybory
czerwcowe były pierwszymi częściowo wolnymi wyborami w historii Polski po II wojnie
światowej. •

35 lat od pierwszych 
wolnych wyborów
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Popularni polscy youtuberzy nagrali odświeżoną
wersję kultowego przeboju „Ściernisco” zespołu
Golec u’orkiestra. Za ścieżkę dźwiękową i nowy
tekst odpowiadają Gimpson, MartiRenti, Karolina
Byrgiel, Góral oraz Kapela Manipulanci. W me-
diach społecznościowych artyści podają, że nowa
wersja przeboju, zatytułowana „Sabotażysta”, po-
wstała spontanicznie i udało się ją nagrać w bar-
dzo szybkim tempie. Utwór ma obecnie ponad
857 tys. wyświetleń na YouTube. •

Znany przebój 
w nowej wersji

Jennifer Lopez zagra pierwszy koncert w Polsce po 13
latach przerwy. Amerykańska artystka wystąpi 25
sierpnia na PGE Narodowym w Warszawie, w ramach
europejskiej trasy „Up All Night”. Jak podaje portal
onet.pl, najlepsze miejsca na arenie wyprzedają się
szybciej niż zakładali organizatorzy. Podczas wstępu
Jennifer Lopez zaprezentuje swoje największe przeboje
w karierze. Fani mogą spodziewać się takich hitów jak
„Love Don’t Cost A Thing, If You Had My Love” czy
„Ain’t It Funny”. •

jlo wraca
do Polski

 Instagram/golecuorkiestra

 Instagram/golecuorkiestra

 Materiały prasowe

James Cameron pokazał pierwsze kadry z
planu filmowego trzeciej części „Avatara”.
Nowy film zatytułowany „Avatar: ogień i po-
piół” wprowadzi do fabuły nowych bohate-
rów – ludzi ognia. Jak podaje portal
Interia.pl, w rozmowie z magazynem Empire
reżyser wyznał, że w najnowszej części wi-
dzowie zobaczą zupełnie nowe efekty, które
nie były prezentowane we wcześniejszych se-
riach. Trzecia część sagi „Avatara” ma skupić
się na rodzinie Jake'a i Neytiri, którzy stają w
obliczu nowych wyzwań, spotykając Ludzi Po-
piołów. Film ma zadebiutować w kinach jesz-
cze w tym roku. •

„Avatar 3” w kinach
jeszcze w tym roku!

 Instagram/golecuorkiestra

W sieci pojawiły się pierwsze zdjęcia z
planu dwóch nowych sezonów „Wiedź-
mina”. W czwartej i piątej części sagi
głównego bohatera, granego dotych-
czas przez Henry’ego Cavilla, zastąpi
Australijczyk Liam Hemsworth. Komen-
tarze w internecie po publikacji no-
wych materiałów są podzielone. Fani
dyskutują o nietrafionym castingu no-
wego Geralta z Rivii, a także zastana-
wiają się, czy Netflix zdoła zachować
wierność literackiemu oryginałowi, co
od początku było jednym z głównych
zarzutów względem ekranizacji. Twórcy
serialu nie poinformowali jeszcze, na
kiedy planowana jest premiera nowych
sezonów. •

nowy 
Wiedźmin

Bałkański piosenkarz Goran
Bregovic, po 26 latach nie-
obecności w polskiej telewizji,
zagrał koncert w Polsacie.
Gwiazdor, który zasłynął w
Polsce folkową płytą nagraną
wspólnie z Kayah w 1999
roku, pojawił się na scenie
Polsat Hit Festiwal. Artyści
ponownie połączyli siły i przy-
pomnieli największe hity z al-
bumu „Kayah & Bregovic” –
jednej z najlepiej sprze-
dających się polskich płyt w
historii. •

Goran Bregovic znów
zagościł na scenie

 Instagram/kayah_official

Powstaje adaptacja filmowa rewolucyjnej gry „Split Fiction”. Fabuła gry skupia
się na dwóch pisarkach, Mio i Zoe, które przez przypadek zostają uwięzione w
wykreowanych przez siebie światach. Tam walczą o przetrwanie i możliwość
powrotu do rzeczywistości. „Split Fiction” trafiło na rynek 6 marca i niedługo
po premierze pobiło aż trzy rekordy Guinessa. Tytuł stał się najczęściej graną
produkcją na platforie Steam, najlepiej sprzedającą się grą w ciągu 48 godzin
od premiery i w ciągu tygodnia od wydania. Reżyserią filmu na podstawie fa-
buły gry zajmie się Jon M. Chu, znany m.in. z takich produkcji jak „Wicked” i
„Bajecznie bogaci Azjaci”. Jedną z głównych ról zagra Sydney Sweeney. •

Z gry na duży ekran



– No mój Boże, co ja mam państwu powiedzieć? – to
słowa, które znają nie tylko starsi kibice piłki nożnej.
Tuż po finale olimpijskim w monachium (1972) wy-
powiedział je Jan Ciszewski. 22 maja minęła 95.
rocznica urodzin legendarnego sprawozdawcy.

Po golach Kazimierza Deyny Polacy pokonali Węgrów
2:1, a pan Jan nie krył wzruszenia. – Dwadzieścia lat cze-
kałem na taki moment, ponad pięćdziesiąt lat czekało pol-
skie piłkarstwo, sport najbardziej lubiany przez nas w
kraju! Wspaniały widok, proszę państwa, wspaniały wi-
dok! – komentował charakterystycznym głosem.  

Złoto w Monachium było początkiem najpiękniejszej
ery w historii polskiego futbolu, którą wyznaczyły trzecie
miejsca reprezentacji na mundialach w Niemczech (1974)
i Hiszpanii (1982). Głos Ciszewskiego na trwałe zrósł się z
sukcesami Deyny, Lubańskiego, Laty, a także Bońka, Smo-
larka i innych gwiazd polskiej „kopanej”. 

Ciszewski przez 30 lat współpracował z Polskim Ra-
diem i Telewizją Polską. Przeprowadził ponad trzy i pół ty-
siąca transmisji ze spotkań piłkarskich, ale zajmował się
także żużlem, a na Io w Moskwie relacjonował konkurs
jeździecki skoków przez przeszkody. Przed złotym przejaz-
dem Jana Kowalczyka wypowiedział słynne: „Wszystko w
rękach konia”. Kibice dworowali sobie z pana Jana, ale
chętnie wybaczali mu lapsusy, bo kochali klimat, jaki po-
trafił stworzyć podczas relacji sportowych. 

Jan Ciszewski zmarł na raka 12 listopada 1982 roku,
w Warszawie (pochodził z Sosnowca). Miał 52 lata. Cztery
miesiące wcześniej komentował drogę Polaków do po-
dium hiszpańskich MŚ. Podczas meczu z Belgią (3:0), tuż
przed tym, gdy Zbigniew Boniek zdobył swą trzecią
bramkę, choć już bardzo chory, pan Jan krzyczał do mikro-
fonu: Proszę państwa, trzecia bramka wisi w powietrzu.

 TOm

Jan Ciszewski komentował
największe sukcesu polskiej piłki

Rocznica urodzin 
legendy mikrofonu

Starszym kibicom głos Jana Ciszewskiego kojarzy się 
z wielkimi sukcesami polskiego futbolu

 Jan Ciszewski/facebook

Kamil Stoch w rozmowie z
TVP Sport wyjawił, że za rok
zakończy sportową karierę.
Trzykrotny mistrz olimpij-

ski w skokach narciarskich jest już w
trakcie przygotowań do swego ostat-
niego sezonu pucharu świata. 

W sezonie 2024/25 polski mistrz
miał indywidualnego trenera w oso-
bie Michala Doleżala, ale zajął do-
piero zajął 31. miejsce w klasyfikacji
generalnej PŚ. Z formą było już tak
krucho, że Kamil nie pojechał na
mistrzostwa świata. W nowym sezo-
nie Polak będzie kontynuował
współpracę z czeskim trenerem, ale
bez względu na wyniki po ostatnim
konkursie zawiesi narty na kołku.

– Nie chcę być jak Kasai (Noriaki,
japoński skoczek, który startuje po
„pięćdziesiątce” – red.). Myślę, że po-
wiedziałem to już na tyle zrozumiale,
że każdy wyciągnął wniosek, że to bę-
dzie mój ostatni sezon – zapowiedział
Stoch w rozmowie z TVP Sport.

Celem numer 1 polskiego skoczka
będą igrzyska olimpijskie w Cortina-
Mediolan, które odbędą się w lutym
2026 roku. Jeżeli 37-letni weteran

znajdzie się w kadrze na tę imprezę,
będą to jego szóste igrzyska w ka-
rierze.

W wywiadzie z Jackiem Kurow-
skim poruszono również temat
byłego trenera reprezentacji Polski
Thomasa Thurnbichlera. – Nie było

dobrej atmosfery w drużynie, bo
gdyby była, to wszyscy byliby
szczęśliwi, a jednak nie byli. Nagle
okazuje się, że skoro przychodzi
nowy trener, to teraz wszyscy ode-
tchnęli – podkreślił Stoch.

 Tom

Kamil Stoch zapowiedział, że po następnym sezonie przechodzi na sportową emeryturę

Polski mistrz olimpijski nie chce być jak Noriaki Kasai

Stoch zapowiada
koniec kariery

 Kamil Stoch/facebook

Klub Prosecco DOC Imoco Conegliano
poinformował, że Joanna Wołosz
przedłużyła umowę i spędzi kolejny
sezon w ekipie siatkarskiego mistrza
Włoch. W klubie z miasta oddalonego
o 60 km od Wenecji polska rozgry-
wająca występuje od 2017 roku.

„Joanna „Asia” Wołosz, polska rozgry-
wająca, jest pierwszym potwierdzeniem
na sezon 2025/26 Prosecco DoC Imoco
Conegliano. Będzie ponownie nosiła ko-
szulkę z numerem 14, po Monice De
Gennaro będzie drugą zawodniczką w
historii, która występowała w klubie w

ciągu ośmiu z rzędu sezonów w żółto-
niebieskich barwach” – brzmi komunikat
na stronie klubu.

Joanna Wołosz przeniosła się do Co-
negliano w 2017 roku. Szybko odnalazła
się w zespole, a z czasem stała się jego
legendą i ulubienicą kibiców. Pobyt we
Włoszech sprawił, że polska rozgrywająca
jest uznawana za jedną z najlepszych
siatkarek świata na swej pozycji.

Wychowanka Truso Elbląg wywalczyła
z Imoco siedem mistrzostw Włoch z
rzędu i sześć razy triumfowała wraz z ko-
leżankami z drużyny w krajowym pucha-
rze. Była reprezentantka Polski w latach

2019, 2022 i 2024 triumfowała w Klu-
bowych Mistrzostwach Świata i cztero-
krotnie została wybrana najlepszą roz-
grywającą tej imprezy. 35-letnia
zawodniczka ma na koncie także trzy
zwycięstwa w Lidze Mistrzyń (2021,
2024, 2025).

– Cieszę się, że wciąż tu jestem i że
mogę kontynuować fantastyczną historię.
Piszemy kartki, które pozostaną na za-
wsze. W tym roku zrobiliśmy „All In”, ale
nie chcemy przestać. Wciąż mamy wiele
stron do napisania – podsumowała pani
Joanna.

 TOm

Joanna Wołosz przedłużyła kontrakt z zespołem mistrza Włoch

Polska gwiazda zostaje w italii
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Witold Bańka został ponownie wybrany na pre-
zydenta Światowej Agencji Antydopingowej
(WADA). Na konferencji prasowej zapowiedział,
że organizacja zamierza skupić się m.in. na roz-
woju nauki oraz podnoszeniu jakości pracy naro-
dowych agencji.

Spośród 38 obecnych na głosowaniu członków
zarządu 36 opowiedziało się za przedłużeniem man-
datu dla Bańki, a dwie osoby wstrzymały się od
głosu. Będzie to jego ostatnia kadencja. – Wybór za-
rządu WADA to dla mnie wyraz zaufania do przyję-
tej strategii i wsparcie dla dalszych reform – podkreś-
lił był minister sportu.

Bańka był jedynym kandydatem na to stanowi-
sko, podobnie jak również wybrana wiceprzewod-
nicząca Yang Yang z Chin, była reprezentantka swo-
jego kraju w short tracku, wielokrotna mistrzyni
olimpijska i świata.

Kandydaturę Polaka na szefa organizacji już
wcześniej jednogłośnie poparł Międzynarodowy Ko-
mitet olimpijski (MKol), w tym zarówno dotychcza-
sowy prezydent Thomas Bach, jak i jego następczyni
Kirsty Coventry.

– Będziemy chcieli poszukiwać kolejnych partne-
rów, by WADA miała więcej środków na działania
naukowe i edukacyjne. Chcemy inwestować środki też
na cyberbezpieczeństwo, ochronę naszych danych.
Sztuczna inteligencja to kolejne wyzwanie w świato-
wym systemie antydopingowym – zauważył Bańka.

Bańka kieruje WADA od stycznia 2020 roku. Jego
trzyletnia kadencja została później przedłużona o ko-
lejne trzy lata. obecna zakończy się 31 grudnia, a
następna potrwa od 1 stycznia 2026 do 31 grudnia
2028 roku. Polak stanie się wówczas najdłużej urzę-
dującym prezydentem WADA w historii.

 TOm

Witold Bańka będzie kierował WADA do 31 grudnia
2028 roku

Witold Bańka zapowiada
dalsze wzmacnianie systemu
antydopingowego

Polak nadal 
szefem WADA

 Witold Bańka/FB

Krzysztof „Diablo” Włodar-
czyk zdobył pas tymczaso-
wego mistrza świata WBC w
wadze bridger (do 101.6 kg).

W pojedynku o trofeum, w walce wie-
czoru Knockout Boxing Night 39 w Ka-
liszu, popularny „Diablo” pokonał
Adama Balskiego.

Balski jeszcze nigdy nie walczył o
mistrzostwo świata (wcześniej walczył
w kategorii junior ciężkiej). Dla
Włodarczyka, byłego dwukrotnego
mistrza globu, była to prawdopodob-
nie ostatnia szansa na zdobycie tytułu.
43-latek przez lata dominował w ka-
tegorii junior ciężkiej, jednak w ostat-

nich latach, m.in. z powodu proble-
mów w życiu prywatnym, przestał się
liczyć w zawodowym boksie. 

Starcie pretendentów do mistrzow-
skiego pasa obfitowało w zwroty akcji.
W V rundzie, po mocnym sierpowym
Balskiego, „Diablo” znalazł się na de-
skach, ale przetrwał do końca starcia.
Role odwróciły się w VIII rundzie. Bal-
ski został trafiony lewym sierpowym i
po kolejnych ciosach musiał być li-
czony. Wszystko rozstrzygnęło się pod
koniec X rundy. Włodarczyk osaczył
Balskiego w narożniku, wyprowadził
potężny lewy sierpowy i posłał rywala
na deski. Sędzia rozpoczął liczenie, ale
ostatecznie przerwał walkę. 

Zwycięzca przyznał, że jeszcze pięć
dni przed galą nie był pewien, czy...
wyjdzie do ringu. Jak się okazało, pod-
czas obozu w Hiszpanii trafił na ob-
serwację do szpitala. – Miałem
gorączkę, dreszcze, ukąsiło mnie jakieś
robactwo. Pani doktor powiedziała, że
powinienem zostać w szpitalu na ty-
dzień. Odpowiedziałem spokojnie:
„pani doktor, ale ja w niedzielę bo-
ksuję” – tłumaczył w rozmowie z
„Faktem”.  Tom

W polsko-polskiej walce „Diablo” znokautował rywala i zdobył pas WBC

Krzysztof włodarczyk
mistrzem świata

Wiele wskazuje na to, że kolejnym rywalem „Diablo” będzie Kevin Lerena z RPA

 Instagram/krzysztofdiablowlodarczyk

Reprezentacja Polski 6 czerwca zagra
towarzysko na Stadionie Śląskim z
mołdawią. 10 czerwca Biało-Czerwoni
zmierzą się w Helsinkach z Finlandią
w trzecim meczu grupy G eliminacji
do mundialu 2026. W obu potyczkach
braknie Roberta Lewandowskiego.

Meczem w Chorzowie z kadrą
pożegna się Kamil Grosicki. Selekcjoner
Michał Probierz ogłosił, że doświad-
czony piłkarz (8 czerwca ma 37. uro-
dziny) wystąpi przez 45 minut. „Grosik”,
który powrócił do Pogoni Szczecin w
2021 roku, ma na koncie 94 występy z
orzełkiem na piersi. Zdobył w nich 17

goli i zaliczył 24 asysty. W trakcie ka-
riery wziął udział m.in. w mistrzostwach
świata 2018 i 2022 oraz Euro 2012,
2016 i 2024.

Jeśli chodzi o powołania do kadry, Pro-
bierz, jak ma to w zwyczaju, zaskoczył
decyzjami. Wśród bramkarzy pojawił się
24-letni Mateusz Kochalski, grający w
Karabachu Agdam, czyli w lidze azer-
skiej.

W gronie obrońców kolejną szansę do-
stał 32-letni Bartosz Bereszyński, choć
jego Sampdoria spadła do Serie C, a on
sam grał ostatnio niewiele. Nowicjuszem
jest 26-letni oskar Repka, środkowy po-
mocnik GKS Katowice. 

W reprezentacji brakuje Roberta Le-
wandowskiego. Snajper Barcelony jest
zmęczony sezonem i wspólnie z selekcjo-
nerem podjął decyzję o odpuszczeniu
najbliższych meczów. Pod nieobecność
„Lewego” opaskę kapitańską założy Piotr
Zieliński.

Po dwóch meczach eliminacji do MŚ
Polska ma na koncie komplet 6 punktów
(1:0 z Litwą, 2:0 z Maltą). Także 10
czerwca, meczem z Maltą, eliminacje roz-
pocznie Holandia, faworyt grupy G. oba
mecze Polaków – piątkowy Mołdawią i
wtorkowy z Finlandią – rozpoczną się o
godzinie 20.45.

 TOm

Najpierw pożegnanie „Grosika”, potem walka o mundial

Polska zagra na Śląskim i w Helsinkach 
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Międzyodrze to nie-
zwykle cenny przy-
rodniczo teren
położony na za-

chodzie Polski, w dolnym biegu
Odry. Jego niemal dziki kraj-
obraz, pełen torfowisk, pod-
mokłych łąk, kanałów, rozle-
wisk i starorzeczy, stanowi
siedlisko dla setek gatunków
zwierząt i roślin. Po niemieckiej
stronie granicy od lat funkcjonuje
już siostrzany park narodowy –
Nationalpark Unteres Odertal. Teraz
Polska ma szansę dołączyć do działań
na rzecz ochrony tego obszaru.

Nowy park narodowy obejmie obszar
ok. 6,000 hektarów, znajdujący się na te-
renie czterech gmin: Szczecina, Gryfina,
Kołbaskowa i Widuchowej. To historyczna
decyzja, popierana przez naukowców,
ekologów oraz mieszkańców, którzy od
lat zabiegali o ochronę tego niezwykłego
terenu.

Królestwo ptaków i dzikiej przyrody
Międzyodrze to prawdziwy raj dla miłoś-
ników ptaków. Badania naukowe wyka-
zały, że występuje tu aż 237 gatunków,
co stanowi 50 procent wszystkich gatun-
ków ptaków żyjących w Polsce! Wśród
nich znajdują się rzadkie i cenne gatunki,
jak:

• zimorodek – błyskawiczny rybak, któ-
rego urok zachwyca każdego obserwa-
tora,

• rybitwa czarna – ptak wodny, który
upodobał sobie podmokłe łąki i rozle-
wiska,

• żuraw – majestatyczny symbol dzikiej
przyrody, którego charakterystyczne
klangory niosą się echem nad bagnami,

• bielik – największy ptak drapieżny Eu-
ropy, dumny „król polskich rzek”.

Ale Międzyodrze to nie tylko ptaki. W
rozlewiskach i kanałach można spotkać
bobra, tajemniczego rzęsorka rzeczka, a
także liczne rzadkie gatunki płazów i ryb.

Przyszły Park
Narodowy Doliny

Dolnej Odry to także
bogactwo roślinności,

w tym rzadkich i chro-
nionych gatunków wod-

nych i bagiennych. Wystę-
pują tu m.in.:

• kotewka orzech wodny – roślina re-
liktowa, której owoce niegdyś
spożywano jako przekąskę,

• salwinia pływająca – tajemnicza paproć
wodna, tworząca zielone dywany na tafli
wody,

• dzięgiel litwor nadbrzeżny – roślina o
leczniczych właściwościach, popularna
w dawnym ziołolecznictwie.

Dodatkowo, teren parku to także dzikie
starorzecza, bagienne łąki oraz malowni-
cze łęgi wierzbowe, olszowe i topolowe –
krajobraz jak z pradawnej puszczy!

Turystyka i edukacja przyrodnicza
Nowy park narodowy będzie nie tylko
chronił unikatową przyrodę, ale także
stworzy możliwości do jej poznawania i
podziwiania. Międzyodrze to teren o
ogromnym potencjale turystycznym. Po-
wstaną ścieżki edukacyjne, punkty wido-
kowe, a także trasy dla kajakarzy, którzy

będą mogli eksplorować labirynt kanałów
i rozlewisk.

Dla miłośników historii istotnym ele-
mentem krajobrazu są także zabytkowe
budowle hydrotechniczne, które przypo-
minają o dawnych próbach regulacji tych
terenów. To sprawia, że przyszły park na-
rodowy będzie nie tylko ostoją przyrody,
ale także miejscem fascynujących opo-
wieści o relacjach człowieka z rzeką.

Kiedy powstanie park?
Choć decyzja o utworzeniu parku jeszcze
nie zapadła, proces przygotowań jest na
zaawansowanym etapie. Ministerstwo
Klimatu i Środowiska prowadzi inten-
sywne konsultacje z samorządami i
mieszkańcami. Kluczowe jest, aby nowy
park narodowy był nie tylko obszarem
ochrony przyrody, ale również korzyścią
dla lokalnych społeczności – poprzez roz-
wój turystyki, ekoturystyki oraz edukacji
przyrodniczej.

Obecnie w Polsce znajduje się 23 parki
narodowe. Największym z nich jest Bieb-
rzański Park Narodowy, a najmniejszym
Ojców Park Narodowy. Każdy z parków
chroni unikalne ekosystemy i krajobrazy
– od gór i jezior po torfowiska i nadmor-
skie wydmy.  PoT

Po ponad 20 latach na mapie Polski może pojawić się nowy park narodowy 

Nowy skarb polskiej przyrody
 PoT

Po ponad 20 latach prze-
rwy na mapie Polski może
pojawić się nowy, 24. park
narodowy. Wśród malow-
niczych rozlewisk, torfo-
wisk i podmokłych łąk
Doliny Dolnej Odry trwają
zaawansowane prace nad
utworzeniem Parku Naro-
dowego Doliny Dolnej
Odry. Jego powstanie ma
na celu ochronę unikato-
wej przyrody międzyodrza
oraz stworzenie nowych
możliwości dla turystyki 
i edukacji przyrodniczej.

międzyodrze to prawdziwy raj dla miłośników ptaków – występuje tu aż
237 gatunków, m.in. czajka i zimorodek

Turystyka44
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arizona
1-14 czerwca
PHOENIX
Parafia MB Częstochowskiej i Trinity Jour-
neys zapraszają na pielgrzymkę do Peru.
Cena: $2550 plus koszt przelotów między-
narodowych i lokalnych. Więcej informacji i
zapisy: 630-292-3332.

kalifornia 
1 czerwca (niedziela)

WATSONVILLE
Polska Misja św. Brata Alberta w San Jose
zaprasza na piknik na rozpoczęcie wakacji i
obchody dnia dziecka. Wydarzenie odbędzie
się na Manresa Main State Beach (1445
San Andreas Rd., Watsonville, CA95076) o
godz. 2 pm. W programie obiad w stylu po-
tluck. Więcej informacji: 408-251-8490.

7 czerwca (sobota)

LOS ANGELES 
ośrodek Polski w Los Angeles zaprasza na
polską happy hour przy muzyce. Wydarzenie
odbędzie się w parafii MB Jasnogórskiej
(3424 W Adams Blvd., Los Angeles, CA
90018) w godz. 7 pm – 12 pm. Bilety:
$20. Zagra DJ Łukasz. W programie polskie
piwo i jedzenie z nowej restauracji „Stara”.
Dochód z wydarzenia wesprze parafię. Wię-
cej informacji: 323-734-5249.

21 czerwca (sobota)

LONG BEACH
Polski Dzień w Los Angeles odbędzie się w
dzielnicy artystycznej (117 Linden Ave.,
Long Beach, CA 90802) w godz. 2 pm –
10 pm. W programie m.in. polskie jedzenie,
piwo, wypieki i konkurs Miss Polonia. Więcej
informacji: 562-682-9735 lub helladagal-
lery@hotmail.com.

3-14 października
SAN JOSE
Polska Misja Katolicka im. Św. Brata Alberta
zaprasza na pielgrzymkę do Medjugorie i
do Włoch, pod duchowym przewodnictwem
ks. Andrzeja Totzke. Cena: $3,250 zawiera:
transport i opłatę za bagaż, opiekę polskoję-
zycznego pilota oraz lokalnych przewodni-

ków, noclegi, wyżywienie, bilety wstępu i
ubezpieczenie medyczne. Więcej informacji:
408-251-8490. 

25 października (sobota)

SAN JOSE
Polska Szkoła Sobotnia w San Jose zaprasza
na dyskotekę fundraisingową w stylu lat 90.
Wydarzenie odbędzie się w szkole (10250
Clayton Rd., San Jose, CA 95127) w godz.
6 pm – 11:50 pm. Więcej informacji: pol-
skasobotniaszkola.sanjose@gmail.com.

13 listopada (czwartek)

LOS ANGELES
Koncert „Polska noc z gwiazdami” odbędzie
się w kościele MB Jasnogórskiej (3424 W
Adams Blvd., Los Angeles, CA 90018) o
godz. 8:30pm. Wystąpią: Zenek, Skolim,
Kordian, Jorrgus, Skaner, Kaspi & Kroppa,
Junior US i Maciej Smoliński. Więcej infor-
macji i bilety: www.biletuj.com.

Wydarzenia cykliczne:
każda 3. sobota miesiąca
ROSEVILLE
The Polish American Club of Sacramento za-
prasza na lekcje języka polskiego. Zajęcia od-
bywają się w klubie (327 Main St., Roseville,
CA 95678) o godz. 5 pm. Więcej informacji:
916-782-7171, SacPacInc@gmail.com lub
www.sacpolishclub.com.

koloraDo
23-24 sierpnia 
DENVER
Kościół św. Józefa zaprasza na festyn para-
fialny w dniach 23-24 sierpnia. Wydarzenie
odbędzie się przy kościele (517 E 46th Ave.,
Denver, Co 80216). Więcej informacji
wkrótce na stronie organizatora: www.stjo-
sephpolish.org.

Wydarzenia cykliczne:
każda 1. sobota miesiąca 
DENVER 
Kościół Św. Józefa zaprasza na różaniec

mężczyzn. Nabożeństwa odbywają się przed
grotą przy kościele (517 E 46th Ave., Denver,
Co 80216) o godz. 7:30am. Więcej infor-
macji: 720-550-1201.

neVaDa
17 czerwca – 1 lipca
LAS VEGAS
Kościół MB z Las Vegas zaprasza na objaz-
dową pielgrzymkę do Polski. Cena $3,775
zawiera transport, zakwaterowanie, wyżywie-
nie, bilety wstępu, przewodnika wycieczki,
kierowcę i nabożeństwa. Więcej informacji:
702-881-3674 lub rphiliposki@aol.com.

oregon
20-21 września 
PORTLAND 
28. Polski Festiwal w Portland odbędzie się
w dniach 20-21 września. Więcej informacji
wkrótce na stronie organizatora: www.polis-
hfestivalpdx.org.

teksas
1 czerwca (niedziela)

AUSTIN
Polish Austin Society i Polska Szkoła zapra-
szają na dzień dziecka. Wydarzenie odbę-
dzie się w Lakewood Clubhouse (7317 La-
kewood Dr., Austin, TX 78750) w godz. 11
am – 2 pm. W programie m.in. malowanie
twarzy, występ magika, lunch i zabawy w
wodzie. Wstęp wolny. Wymagane wcześniej-
sze potwierdzenie obecności. Więcej infor-
macji i zapisy: 512-586-1104 lub magda-
szatnik@gmail.com. 

27-28 czerwca 
BREmOND
Bremond Chamber of Commerce zaprasza
na Polski Dzień. Wydarzenie odbędzie się
w piątek i sobotę, 27 i 28 czerwca. W pro-
gramie polska muzyka, jedzenie i tańce.
Więcej informacji: bremondchamber@ya-
hoo.com.

utah
22 czerwca (niedziela)

BOUNTIFUL
Kościół św. olafa zaprasza na obchody
święta Bożego Ciała i rodzinny piknik. Wy-
darzenie odbędzie się w parafii (276 East
170 St., Bountiful, UT 84010) po mszy św.

o godz. 11:30 am. W programie procesja,
adoracja i posiłek w stylu potluck. Więcej
informacji: 801-295-3621. 

6 września (sobota)

WEST BOUNTIFUL
Kościół św. olafa zaprasza na turniej
golfowy. Wydarzenie odbędzie się w La-
keside Golf Course (1201 N 1100 W,
West Bountiful, UT 84087). Dochód z
wydarzenia wesprze działalność szkoły
parafialnej. Więcej informacji i zapisy:
egortega63@gmail.com lub jericbur-
ger124@gmail.com.

Washington
4 czerwca (środa)

REDmONT
Szkoła Polska im. Ks. Jana Twardowskiego
w Bellevue zaprasza na obchody jubileuszu
20-lecia istnienia. Wydarzenie odbędzie się
w Redmont Senior & Community Center
(8703 160th Ave. NE, Redmont, WA 98052)
o godz. 6 pm. Więcej informacji: 425-736-
1209.

12 lipca (sobota)

SEATTLE 
Polski Festiwal w Seattle odbędzie się w
Seattle Center Armory and Mural Amphit-
heatre (305 Harrison St., Seattle, WA
98109) w godz. 12 pm – 7 pm. W progra-
mie występy na żywo, wystawy, warsztaty,
atrakcje dla dzieci, stoiska handlowe, ogró-
dek piwny, degustacja wódki oraz polska
kuchnia i wypieki. Więcej informacji:
www.polishfestivalseattle.org. 

Wydarzenia cykliczne:
każdy piątek
SEATTLE
Dom Polski zaprasza na piątkowe obiadoko-
lacje (1714 18th Ave., Seattle, WA 98122)
w godz. 5pm-9pm. Więcej informacji i re-
zerwacje: 206-322-3020 lub kuchnia@po-
lishhome.org.

każdy wtorek 
SEATTLE 
Dom Polski zaprasza na lekcje jogi po polsku.
Zajęcia będą odbywały się w siedzibie or-
ganizacji (1714 18th Ave., Seattle, WA
98122) o godz. 6:30 pm. Więcej informacji:
yoga@polishhome.org.

 kalenDariuM

Zapraszamy Czytelników i organizacje do przesyłania informacji 

o wydarzeniach polonijnych organizowanych przez Was lub w Waszej 

okolicy na adres: alicja.debek@whiteeaglenews.com. 

Wpisy w kalendarzu polonijnym w „Białym Orle” są bezpłatne.
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